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Gałąź kupiectwa, 
która test powołaniem 

kulturalnem
Stan kultury narodu mierzy się 

¡nietylko ilością i jakością twórców 
i wytwórców we wszystkich życia dzie­
dzinach, ale także i równolegle stop­
niem jej rozpowszechnienia, ilość i 
jakość twórców, a nawet — wytwórców 
kultury naogół jest wynikiem gry sił 
biologicznych i od woli człowieka tyl­
ko w nieznacznej mierze zależeć może. 
Natomiast rozpowszechnienie kultury 
w społeczeństwie leży niemal całkowi­
cie w granicach woli i możności ludz­
kiej.

Po wszechstronnem rozpatrzeniu 
systemu, według którego odbywa się 
społeczny obieg tworów kultury, zau­
ważymy z łatwością, że głównym ich 
roznosicielem jest książka. Jest ona 
również głównym pośrednikiem pomię­
dzy twórcami kultury, a rzeszą jej od­
biorców i wychowańców, a także po­
między różnemi narodami. Jest wre­
szcie niezrównanym łącznikiem po­
między przeszłością, teraźniejszością 
i przyszłością życia ludzkiego.

Niema działu nauki, techniki i sztu­
ki, który mógłby obywać się bez książ­
ki. Nawet tak (napozór) niezależne od 
niej sztuki plastyczne, czyli rysoWnic- 
two, malarstwo, rzeźbiarstwo i budow­
nictwo piękne, nie mogłyby ani ma­
rzyć o swojem rozpowszechnieniu i 
rozwoju bez pomocy książki. Na samo 
.poznanie ogółu dzieł plastycznych na 
świecie musiałby człowiek być miljone- 
rem i żyć kilkaset lat w bezustannych 
podróżach. Książki zaś — opisowe i al­
bumowe — tę samą wiedizę dać mogą 
każdemu na miejscu i niemal bez ko­
sztów w ciągu kilku lat studjów (np. w 
bibljotece publicznej). W podobnym 
stopniu zależności od książki znajdują 
się wszystkie dziedziny pracy ludzkiej.

O ile wytwórcą treści książkowej jest 
tak zwany autor, o tyle autorem sa­
mej książki, silnikem jej ruchu, jej 
siewcą i gospodarzem w wielkiej go­
spodarce społecznej jest księgarz. Do­
chodzimy zatem do wniosku, że rozpę- 
dowem kołem w zawiłej maszynerji 
kultury narodowej jest stan księgarski, 
zawód księgarski, równie szlachetny i 
odpowiedzialny, jak np. stan i zawód 
lekarski. Na jakim poziomie organi­
zacji, wiedzy i poczucia obywatelskie­
go znajduje się księgarstwo, takiego 
również poziomu można, w tym czasie, 
lub w niedalekiej przyszłości oczeki­
wać od kultury całego społeczeństwa.

W odbudowanem po wojnie świa­
towej państwie polskiem księgarstwo, 
narówni z wieloma innemi zawodami, 
stanęło w obliczu tak'wielkich zanied­
bań i tak ogromnych zadań, że ani li­
czebnością swoją, ani organizacją do 
dziś dnia sprostać im nie może. Na do­
miar zaś na drodze rozwoju swojego 
napotkało potworną przeszkodę, w po­
staci wrogiego księgarstwa żydowskie­
go, które w środkowej i wschodniej 
Polsce do niezwykłych rozmiarów się 
rozrosło i rynek masą zbytecznych lub

Sesja zwyczajna Sejmu
Pierwsze posiedzenie rozpoczęło się dziś o godz. 10,15 - Wstępne formalności — 
Uczczenie zmarłych - Przemówienie min. Zawadzkiego - Zapowiedz nowych podatków
Warszawa. (Tel. wł.). Dziś roz­

poczęły się o godz. 10,15 obrady zwy­
czajnej sesji parlamentarnej.

Nie można powiedzieć, aby począ­
tek sesji sejmowej wywołał zbyt wiel­
kie zainteresowanie. Osobliwością by­
ło, że przyjeżdżających ministrów wi­
tał przed gmachem sejmowym komi­
sarz rządu, wojewoda Jaroszewicz, 
czego dotąd nie praktykowano.

Marszałek odczytał zarządzenie 
Prezydenta o zwołaniu sesji zwyczaj­
nej, załatwił przedewszystkiem różne 
formalności. Zawiadomił zatem izbę o 
zmianach w składzie gabinetu. Sekre­
tarz odczytał 58 dekretów Prezydenta. 
Marszalek poinformował dalej, że mi­
nister sprawiedliwości domaga się po­
ciągnięcia do odpowiedzialności sądo­
wej posłów: Fidelusa, Gąsiora, Pa­
włowskiego, Paca, Regera, Śachę, 
Wachniuka, Wojciechowskiego i Wro­
nę.

Następnie marszałek poświęcił 
wspomnienie pośmiertne zmariym po­
słom Kwincie, Rogowskiemu, Saksowi, 
Strojnowskiemu j Szyszce. Specjalny 
ustęp poświęcił śp. Bronisławowi Pie- 
rackfemu, który był również posłem i 
porównał zamordowanie jego z mor­
dem Tadeusza Hołówki podnosząc, 
że zbrodniarze w obu wypadkach wy­
szli z tego samego środowiska i że 
strzał zwróci się przeciw nim samym.

Zkolei izba przystąpiła do pierw­
szego czytania preliminarza budżeto­
wego i wtedy przemówienie wygłosił 
min. skarbu prof. Zawadzki.

Min. Zawadzki jest nastrojony op­
tymistycznie i zapewnia w przyszłym 
roku pomyślniejszą konjunkturę. Rząd 
dąży do definitywnego usunięcia defi­
cytu, ale liczy się z możliwością spad­
ku dochodów i uważa ten fakt za jed­
ną z przyczyn deficytu. Należy zredu­
kować wydatki, aby utrzymać równo­
wagę budżetu.

W ciągu siedmiu ostatnich miesię­
cy dochody państwa bez pożyczki na­
rodowej dały 1.046.800.000 zł t. j. 53,4 
procent preliminowanych. Jeżeli w 
tym samym stopniu będą wpływały 
dochody do końca roku, to skarb 
osiągnie 95 procent przewidzianych 
dochodów. Daje się zauważyć zniżka 
dochodów z opłat stemplowych, zniż­
ka wpływów celnych; nie dopisują da-

szkodliwych książek zalewa. Ogólne 
przytem zubożenie kraju przedewszyst­
kiem dobrym książkom i uczciwym 
księgarzom dotkliwe ciosy zadaje.

Nie mam prawa do szczegółowego 
przedstawienia potrzeb czytelniczych i 
braków księgarstwa polskiego. Poru­
szam temat ten w nadziei, że księga­
rze nasi zechcą zapoznać szersze kręgi 
społeczne z najważniejszemi sprawami 
zawodu swojego, co z .pewnością przy­
czyni się do bliższego zespolenia oby­
watela z księgarzem dla dobra ich obu. 
Dla przykładu jedynie wskażę na brak 
podstawowych książek, pomocniczych, 
mianowicie: tanich słowników, ency- 
klopedyj, atlasów i albumów, t. j. tych 
książek, które w bibliotekach publicz­
nych nie tak są potrzebne, jak właśnie 
w skromnych nawet księgozbiorach do­
mowych. Dość powiedzieć, że w zakre­
sie podręcznych słowników’ języków 
obcych dotychczas korzystamy z nie­
mieckich wydawnictw Holtze‘a, który

lej dochody z przedsiębiorstw pań­
stwowych i dlatego trzeba zreformo­
wać monopole. W roku przyszłym 
istnieje możliwość zwyżki dochodów 
budżetowych wobec prawdopodobnego 
polepszenia się sytuacji.

Prawdopodobnie zostaną parlamen­
towi przedłożone wytyczne reformy po­
datkowej, co niewątpliwie wpłynie na 
podniesienie stopnia dochodów.

Minister komunikuje, że inwalidom 
nie będą odebrane uprawnienia w dzie­
dzinie końcesyj. Oszczędność budżeto­
wa nie dotyczy budżetu obrony pań­
stwa, który pozostał nienaruszony. Sil­
nie został okrojony budżet oświaty,’ ale 
znajdzie on pokrycie w specjalnym fun-

Wybory w Stanach Zjednoczonych
Krwawe starcia w jednym s miast Pcnsylwanji

N o w y Jork. (PAT.) Dziś w Sta­
nach Zjednoczonych odbędą się wybo­
ry do izby reprezentantów, która ule- 
gnię odnowieniu w całości i do senatu, 
gdzie zmienia się senatorów.

W izbie reprezentantów na ogólną 
liczbę 435 mandatów demokraci posia­
dają 313 miejsc, republikanie 113 
i. fermerzy — 5. Cztery mandaty były 
nieobsadzone. W senacie demokraci 
mają 60 przedstawicieli, republikanie 
35, farmerzy — 1. Z pośród 32 manda­
tów do senatu, podlegających odno­
wieniu, demokraci zatrzymują 14, re­
publikanie 17 i farmerzy — 1.

Odbędą się również wybory 33 gu­
bernatorów stanów na ogólną, liczbę 
48. Wreszcie 48 stanów dokona wybo­
rów do swych zgromadzeń ustawodaw-

Zamachowcy z 0. U. N. przed sadem
L wó w. (PAT). Rozpoczął się pro­

ces przeciwko 9 bojówkarzom O. U. N.
Proces ten jest połączeniem sprawy 

zabójstwa przodownika służby śledczej 
Jacyny w Żółkwi, oraz zamachu na u- 
odowego działacza ukraińskiego w 
ółkwi, dyrektora kooperatywy, Hu- 

mena, którego jeden z O. U. N. śledził 
w drodze do mieszkania a następnie

wydaje słowniki francusko - polskie, 
angielsko - polskie i t. p., większości zaś 
słowników polsko - obcych — niema 
wogóle, a w słownictwie języka pol­
skiego nie możemy doczekać się słow­
nika - encyklopedii w rodzaju t. zw. 
„średniego“ i „małego Larousse‘a“, 
który pomimo pewnych wad jest bez­
cenną a bardzo tanią pomocą w pracy 
i wykształceniu każdego pracownika 
każdego zawodu.

Zarówno materialne, jak moralne 
obecnie położenie księgarstwa polskie­
go jest ciężkie, ale nie beznadziejne. 
Wobec niezwykłych trudności tembar- 
dziej konieczne są wysiłki przezwycię­
żenia ich, a to głównie, jak sądzę, na 
drodze organizacyjnej, tak wewnątrz 
zawodu, jakoteż nazewnątrz w kierun­
ku współpracy z księgarstwem wielu 
towarzystw i zakładów naukowych i 
artystycznych. Księgarstwo nie jest 
handlem, kupiectwem i niczem więcej, 
ale powinno być powołaniem, szczyt-

duszu szkolnym. Dochody z tego fun­
duszu będą stanowiły opłaty rozłożone 
na wszystkie kategorie ludności wedle 
wielkości mieszkań. Projekt tego no­
wego podatku wpłynie do parlamentu 
w najbliższym czasie. Deficyt zostanie 
pokryty przez operacje finansowe i u- 
płynnienie środków, co da około 100 
milj. zł. Minister zaznaczył koniecz­
ność utrzymania stałej waluty i zako­
munikował, że P. K. O. rozszerzy swoją 
działalność przez objęcie redyskonta 
drobnych, krótkoterminowych weksli.

Po ministrze Zawadzkim (który je­
szcze mówi, gdy telefonuję, godz. 12,45) 
pierwszy zabierze głos prezes Klubu Na­
rodowego pos. Rybarski. (w)

czych. Zwycięstwo prez. Roosevelta 
i partji demokratycznej wydaje się 
zapewnione.

Nowy Jork. (Tel. wł.) W miej­
scowości Kelayrs w stanie Pensylwania 
doszło do strzelaniny.

W przededniu wyborów gminnych 
w czasie pochodu zwolenników partji 
demokratycznej z jednego z pobliskich 
domów zagrał nagle karabin maszyno­
wy. Niewątpliwie byli to komuniści, 
którzy chcieli wywołać rozruchy.

Trzy osoby padiy trupem, kilkana.- 
ście jest ciężko rannych, przyczem 
wielu z pośród nich podobno zmarło w 
szpitalu.

Policja rozpoczęła natychmiast śledz­
two, lecz dotąd nie zdałano wpaść na, 
trop sprawców strzelaniny.

strzelił przez okno i zranił go ciężko.
Przesłuchano Tarasa Hałapaca, 

który odsłonił szereg szczegółów z 
działalności konspiracyjnej O. U. N. i
Wł. Kasaraba, który się nie przyznał do 
udziału w zamachu na Jacynę i Hu- 
mena, odkrył natomiast kulisy akcji 
sabotażowej i wywrotowej.

nem i zaszczytnem powołaniem na ni­
wach pracy społecznej, kulturalnej i 
narodowej. Kupiec łączy tu swoją wie­
dzę z artystą, z uczonym, z wychowaw­
cą, z działaczem społecznym, a księgarz 
zasięgiem pracy swojej bez przesady 
zasługuje na nazwę osi w toczącem się 
kole kultury narodowej.

Zda je mi się, że pierwsze w całej tej 
sprawie powinno zabrać głos księgar­
stwo województw zachodnich. Od nie­
go może wyjść hasło ozdrowienia i 
czyn, który, gdy cały kraj rozmachem 
swoim ogarnie, stanie się nietylko wy­
zwoleniem duszy polskiej, ale nadto 
może i materjalnie tak na nogi posta­
wić zachodnie księgarstwo regjonalne, 
że następnie z tern większą silą i po­
wodzeniem będzie ono mogło wypo­
wiedzieć wojnę najgroźniejszemu teraz 
wrogowi Polski — żydostwu. A teren 
takiej wojny obejmuje całą kulturę 
narodu.

ST. PIEŃKOWSKI.
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Przed ważną rozgrywką we Francji
Debaty nad prowizorjum budietoweni za plenery kwartał 1935 r. odbędą się w czwartek 

Przypuszczenia prasy francuskiej
(PAT). Agencja HavasaParyż, 

donosi:
Prezes rady ministrów postanowił, 

iż debata nad prowizorjum budżeto- 
wem za pierwszy kwartał 1935 r. odbę­
dzie się w izbie deputowanych w 
czwartek popołudniu. Premjer wygło­
sić ma przemówienie, w którem pod­
kreśli znaczenie wyników głosowania 
w izbie dla obecnej sytuacji politycz­
nej.

Paryż. (PAT). Prasa snuje różne 
przypuszczenia na temat wyniku dra­
matycznej walki, która rozpocznie się 
dokoła projektu premjera Doumer- 
gue‘a w sprawie prowizorjum budże­
towego na pierwszy kwartał 1935 r.

Ministrowie radykalni są, zdaje się, 
wrogo usposobieni do projektu i — je­
żeli wierzyć doniesieniu „Petit 
J ournal“.— przyłącza się do nich 
min. Germain Martin, który uważać 
ma, że projekt stanowi zaprzeczenie 
polityki finansowej, prowadzonej od 
lutego r. b.

„P etit Pariśi en“ nie chce wie­
rzyć w możliwość przesilenia rządo­
wego i zastanawia się nad formułą 
pojednawczą, która wkońcu będzie o- 
siągnięta, umożliwiając gabinetowi 
odzyskanie zwartości.

„Ere Nouvelle“ zaznacza, że Dou- 
mergue jest przewidujący i o wielkiem 
doświadczeniiu parlamentarnem, Nie 
chce dać się zaskoczyć, a dla uniknię­
cia wszelkiej ewentualności, łącznie z 
rozwiązaniem izby, domaga się u- 
chwalenia prowizorjum.

„Echo de Paris“ przewiduje 
zwycięstwo Doumergue‘a, któż bowiem 
weźmie odpowiedzialność za jego upa­
dek. Nikt zresztą nie mógłby go zastą­
pić.

W przeciwieństwie do tego „L‘ 
O e u v r e", donosząc o przyjęciu przez 
prezydenta Lebrun przewodniczącego

izby deputowanych, oświadcza, iż kon­
sultacje rozpoczęły się, i w związku z 
tem wyraża pewne przepowiednie na

temat przyszłego rządu, wymieniając 
nazwiska Lavala, Flandina, Petain a 
i t. ,d jako premjerów.

Awantury w parlamencie hiszpańskim
Paryż. (Teł. wł.) W parlamencie 

hiszpańskim doszło wczoraj do awan­
tur, wywołanych, jak donoszą z Ma­
drytu, zbyt ostrem przemówieniem 
hiszpańskiego ministra spraw zagra­
nicznych. Użył, on bardzo mocnych 
słów pod adresem przeciwników poli­
tycznych, zwłaszcza tej części posłów, 
która usiłowała zbagatelizować ostat­
nie wypadki i częściowo nawet okazy­
wała sympatje socjalistom.

Doszło do starcia pomiędzy partia­
mi, przyczem kilku posłów usiłowało 
wtargnąć na mównicę i pobić ministra. 
Przeszkodzili temu jednak inni posło­
wie. Po bijatyce, która trwała dłuższy 
czas, przewodniczący zdołał wreszcie 
przywrócić spokój.

Jeszcze poprzednio na trybunie pra­
sowej aresztowała policja z polecenia 
prokuratury jedną z dziennikarek, ko­
respondentkę lewicowego pisma pary­
skiego, która szczególnie ostro wystę­
powała przeciwko działalności obecne-

Zhrodnia mściwego Żyda
Katowice. (Tel. wł.). Przy ul. 

Tylnej Marjackiej gospodarz domu nr. 
9, Szymon Krakowski przeprowadził w 
asyście policji, oraz komornika eksmi­
sję lokatora Nuchyma Szpingera. W 
•pwnej chwili Sżpmger wydobył nóż 

rzeźnicki i pchnął w pierś Krakow­
skiego. który padł trupem.

Kom-sarz Rzeszy dla nadzoru cen
Berlin. (PAT.) Gabinet uchwalił 

na wniosek kanclerza Hitlera ustawę 
o powołaniu komisarza Rzeszy dla 
nadzoru cen.

W myśl nowej ustawy zadania 
i kompetencje w zakresie kontroli cen, 
przysługujące dotychczas ministrom 
gospodarki, oraz wyżywienia, przeka­
zane zostają temu komisarzowi, który 
wykonywać je będzie do 1 lipca 1935 r. 
Zadania i kompetencje nadzoru roz­
ciągnięte zostały również w stosunku 
do cen, ogłaszanych przez instytucje 
prawa publicznego i związki, których 
utworzenie jest ustawowo przewidzia­
ne.

Komisarz rzeszy dla nadzoru cen 
mianowany jest przez kanclerza i pod­

lega jemu bezpośrednio. Hitler mia­
nował na to stanowisko nadburmi- 
strza Lipska dr. Goerdelera.

Dr. Górdeler już w roku 1931 powo­
łany został przez prezydenta Hinden- 
burga na stanowisko komisarza 
oszczędnościowego w gabinecie Bru- 
ninga. Wówczas dr. Górdeler wystą­
pił formalnie ze stronnictwa niemiec- 
ko-narodowego, aby uniknąć kolizji z 
polityką Hugenberga. Również b. kan­
clerz Papen, formując swój pierwszy 
rząd, ofiarował Górdelerowi tekę mi­
nistra gospodarstwa. W listopadzie 
1933 r. powołany został Górdeler na 
członka akademji prawa niemieckie­
go.

Hitlerowskie trybunał/ nie próżnują
DYGNITARZE OSZUSTAMI

Berlin. (PAT). Przed sądem kar­
nym w Berlinie rozpoczął się sensacyj­
ny proces o oszustwo przeciwko b. kie­
rownikom niemieckiego tow. radjowe- 
go: dyr Magnusowi, b. sekretarzowi 
stanu w min. poczt Rzeszy dr. Bredto- 
wi oraz b. intendentowi radja dr. Kle- 
schowi.

Współoskarżonych jest poza tem 
szereg innych osób, które przed rewo­
lucją nar.-soc. zajmowały wyższe sta­
nowiska w życiu publicznem.

Wśród obrońców znajdują się m. 
in. dr. Sack, słynny adwokat z proce-

su o podpalenie Reichstagu i b. pruski 
min handlu dr. Schreiber. Proces 
wzbudza wśród publiczności olbrzymie 
zainteresowanie.

O ZAMORDOWANIE HORST 
WESSELA

Berlin. (PAT). Najwyższy trybu­
nał Rzeszy odrzucił rewizję wyroku 
przeciw dwom oskarżonym o zamor­
dowanie Horsta Wessela, bohatera ru­
chu nar.-soc., którzy skazani zostali 
na karę śmierci przez sąd przy­
sięgłych. Wyrok przeciwko Epsteinowi 
i Zieglerowi zatem uprawomocnił się.

a Kurs dolara. Dziś rano notowano kur« 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War­
szawie 5.28 zł, w Gdańsku na Warszawę 
5,26 zł.

Kurs marki niem. i guld. gd, Bank Pol­
ski, oddział w Poznaniu, płacił dziś za 100 
mk. niem. w dewizach — zł, gotówką — 
zł. za 100 guld. gd. w dewizach 172,65 zł, 
gotówką 172.31 zł.

go rządu, atakując specjalnie zaciekle 
premjera Leroux.

TARGOWISKOMÏEJSKIE
Urzędowe sprawozdanie targowe 

Komisji Notowania Cen.
Poznań, 6. 11, 1934 r. 

Spędzono: wołów 31, buhajów 140, krów
279, świń 1822, cieląt 490, Owiec 140, razem 
2902 zwierząt.

Płacono za 100 kg żywej wagi:
Geny loco Targowica Pozr.ań łącznie 

z kosztami handlowemi.
BYDŁO:

Woły:
Pelnomięsiste wytuczom nie- 

oprzęgane ...
Mięsiste tuczone młodsze do 

lat 3 ...
Mięsiste tuczone starsze . . >
Miernie odżywione ....

Buhaje:
Wytuczone pelnomięsiste . »
Tuczone mięsiste . . .
Niemczone dobrze odżywione

starsze.....................................
Miernie dżywione ....

Krowy:
Wytuczone pelnomięsiste . .
Tuczone mięsiste .....
Nietuczone dobrze odżywione 
Miernie odżywione ....

Jałowice:
Wytuczone pelnomięsiste . .
Tuczone mięsiste . .
ie’uczone dobrze odżywione 

Miernie odżywione ....
Młodzież:

Dobrz° odżywione . • » s . .
Miernie odżywione . » « •

Cielęta:
Najprzedniejsze cielęta wytu­

czone . . . . « . ...
Tuczone cielęta ......
Dobrze odżywiór . .....
Miernie odżywione . . . ,

OWCE:
Wytuczone pelnomięsiste ja­

gnięta i młodsze skopy . .
Tuczone starsze skopy i ma­

ciorki .................................
Dobrze odżywione .....

ŚWINIE (TUCZNIKU
Pelnomięsiste od 120 do 150 

„g żywej wagi:...................
Pełnomięsiste od 100 do 120 

kg żywej wagi: . . . . .
Pełnomięsiste od 80 do 100 

kg żywej wagi: . . . .
Mięsiste świnie ponad 30 kg 

żywej wagi............................
Maciory i późne k^straty 

Przebieg targu spokojny.

Cena zapałek
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46- 5b 
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48

38-
34

60
46
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64- 68 
£6- 60 
46- 50 
36- 40

36- 40 
34 - 33
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66
48

70
60
54

42- 48

62- 70

52- £6 
45— 5J

64 63
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54- 56
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48- 56

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
P o z n a ń, 6. 11. 1934 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była urzymana.

Z pożyczek państwowych płacono za 
5% poż. konwerś. 65%, za 4% premj. dpi. 
52,—, za 4% poż. inwest. 113,50 oraz za 3% 
poż. budowl. 46,—.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. pła­
cono za 4%% doi. listy zagt. 49,50, nato­
miast mniejszą ilość 4J4 % doi. listów 
zast. w zlocie obracano po 47,75% — bez 
notowania; pozatem obracano i płacono za 
4%% zlotowe listy zast. 46.—% oraz ża 
4% listy zast. konwert. 46,50%.

Z akcyj bankowych płacono za Bank 
Polski 94.—.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężnej 
w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
wzgl. w złotych za sztukę 

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. 05,-— P.
4% poż. premj. doi., serja III 52,— P.
4% premj. poż. inwest. 113,50 P.
3% poż. budowl., serja I 46,— P.
4%% dolarowe listy zast. serji K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 49,50 P. 
iy2 % zlotowe listy zast. serji K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 46,— P.
4% listy zast. konwert. ostempl. P. Z. K.

46,50 P.
Akcje bankowe

Bank Polski 94,— P.
Tendencja utrzymana.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej 

w Poznaniu
Poznań, 6. 11. 1934 r.

Standarty: 11 żyto 715 g/L 2) pszenica 
750 g/1. 3, owies 470 g/L

Ceny orientacyjne:
Żyto (Usp nadal, wyczek) . 15,50— 15,7!
Pszenica (Usposob. stalsze) .
Jęczmień browarowy . . .

Usposobienie spokojne.
Jęczmień 710—725 g/1. . , .
Jęczmień 680—690 g/1- . . .

Usposobenie spokojne.
Owies (Usposob. słabe) < .
M ą k a
żytnia I gąt. 0,55% wł. w. 
żytttia 1 gat. 0.65% wł. w. 
żytnia II. gat. 55—70% wł. W. 
żytnia pośl pon. 70% wł. w. 
żytnia razowa 0,95% wł. w.

Usposobienie spokojne, 
pszenna gat. IA 0-25% wł. w. 
pszenna gat. IB 0 45% wt. w. 
pszenna gat IC 0-55% wł w. 
pszenna gat ID 0-60% wł. w. 
pszenna gat. IE 0-65% wł. w. 
pszen gat IIA 20-55% wl. w. 
pszen gat. II.B 20 65% wł. w.

16,(0- 16.50 
21,00- 21,50

19.00-
17,50-

19.50
18,00

15.25— 15,50

21,50 - 22 F0 
19,59— 21.50 
15,00— 16.00 
13,00— 14,00 
17,00- 18,00

27,75- 30,*>5 
27,2 — 27 75 
26 25- 26,75
25.25— 25,75
24.25— 24.75
23.25— 23.75 
2 >,75— 23,2i

pszen gat. UD 45-65% wł. w. 19^75— 2o’i 
pszen gat. IIF 5=-65% wł. w. 16.75- 17,5

Ukraińcy u premjera
Warszawa. (Tel. wł.). Premjer 

Kozłowski przyjął na audjencji dele­
gację, w sprawie Zw. Spółdzielni Ukra­
ińskich.

Zwracają uwagę, że o tej audjencji 
wydano krótki komunikat oficjalny, 
natomiast sami Ukraińcy ogłosili ob­
szerniejsze informacje.

Podkreślają oni, że do delegac/i na­
leżeli przedstawiciele 4 stronnictw, a 
mianowicie pos. Dymitr Lewicki w 
imieniu „Unda“, sen. Makuch w imie­
niu socjal-radykałów, red. Iwan 
Kwaśnica w imieniu ukraińskiej so­
cjalnej demokracji, i dr. Józef Naza- 
ruk w imieniu partji katolickiej. Na 
audjencji był również pos. Łucki, zaj­
mujący się specjalnie kooperatywami.

Porażka „Warty“
Berlin. (PAT.) „Warta“ poznań­

ska poniosła klęskę wczoraj w Hanno- 
werzo w spotkaniu pięściarskiem z 
konpinowaną drużyną „Heros“ i „Ein- 
tracht“, w stosunku 5:11. Dwa punkty 
zdobył w muszej Sobkowiak wskutek 
nadwagi zawodnika hannowerskiego. 
W koguciej Rupp (H.) pokonaj na 
punkty „Wirskiego“, w piórkowej Kaj- 
nar zremisował z Białasem (II), w lek­
kiej Sipiński zremisował z Lukatem 
(H), w półśredniej Dawid (H) wygrał 
na punkty z Wolniakowskim, w śred­
niej Skiries (H) pokonał na punkty 
Aniołę, w półciężkiej Harms (H) zre­
misował z Szymurą, a w ciężkiej 
Lucke (II) wygrał przez k. o. w 3 kole 
z Karpińskim.

Podajemy do wiadomości KONSUMEN­
TÓW, że zapałki białe normalne o zawar­
tości przeciętnej 48 sztuk w pudełku, 
sprzedawane są w detalu po 10 gr. za pu­
dełko i po 95 gr. za dziesiątek.

Równocześnie sprzedawane są zapałki 
„kresowe“ (na Kresach Wsch.) o zawar­
tości przeciętnej 24 szt. w pudełku, po 
gr. 5 za pudełko, oraz w całym kraju za­
pałki „książeczkowe“ po gr. 3 w detalu 
za bloczek, zawierający 20 szt. zapałek.

Inne gatunki zapałek „luksusowe im­
pregnowane“ (o drewienkach nietlących 
po zapaleniu), jak białe, czerwone, spe­
cjalne płaskie i liliputy, zawierają prze­
ciętnie mniejszą ilość zapałek w pudełku 
i sprzedawane są w detalu po cenie iden­
tycznej z normalnemi.

Zwracamy przytem specjalnie uwagę 
konsumentów, że po wyczerpaniu zapa­
sów, na etykietach zapałek białych nor­
malnych podana będzie ilość przeciętńa 
48 sztuk w pudelku. Na etykiecie zaś za­
pałek luksusowych białych impregnowa­
nych już obecnie jest oznaczona piueeięt- 
na zawartość 43 sztuk zapałek w pudełku.

Jednocześnie zalecamy SPRZEDAW­
COM w ich własnym interesie, a przćde- 
wszystkiem w interesie konsumentów, aby 
bezwarunkowo zawsze posiadali do sprze­
daży w detalu, poza innemi gatunkami, 
zapałki białe normalne, jako artykuł pod­
stawowy, i

Wszelkie gatunjti zapałek są do naby­
cia bezpośrednio w biurze naszej Spółki — 
w opakowaniu skrzyniowem, w każdej zaś 
ilości u naszych pośredników-sprzedaw-

«.U I » W 1.
pszen gat IIF 5c-65% wł. w. 16,75 
psz gat III A 65-70% wł. w. 15 5)— 16,(. 
psz. gat IIIB 70-75% wł. w. 12,50— 13,0 

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand................
Otręby pszen. grube stand.
Otręby pszenne średnie sL .
Otręby jęczmienne . > * .
Rzepak zimowy . ■ « , ,

« » • ■ •Gorczyca . . 
Wyka latowa 
Groch Viktorj. 
Groch Folgera

10,00- 11,0 
10,75— 11,2 
10,00- 10.5' 
11/0- 12,Fi 
41,00- 42,d 
51,00— 55,0 
26 00— 28,0' 
41.00— 45.01 
32,00- 35 01—----. - . • • . . . — «»W

Koniczyna czerwona surowa 13 ',00—160
Koniczyna biała.8',C0—;0(,
Koniczyna szweuzka . . . 180,(0—210, 
Koniczyna żółta odłuszczona 70,00— 80,
Przelot ................................. 80,00—1(0.
Tymoteusz...........6 >.00- 70,'
Rajgras angielski . . s . 80,00- 90,
Ziemniaki jadalne .... 2,20— 2,
Ziemniaki fabr. za kilo %
Słoma pszenna luzem . . .

• psztnna prasowana .
» żytnia lucern . . .
» żytnia prasowana . ,
» owsiana luzem

2.25—
2.85—
2.75—
3.25—
3/0-
3,50—
1,95—
2.85—
7.25—
7.75—
8.25—
8.75—

17,00— 17 
13.50— 13 
17,60- 18 
21,00— 2L 

‘ - 4f

ców. Pg 7849-62,502
Spółka Akcyjna do Eksploatacji Państwo- 
wego Monopolu Zapałczanego w Polsce.

owsiana prasowana .
• jęczmienna luzem 
n jęczmienna prasow. ,

Siano zwykłe luzem . . ,
Siano zwykłe praso ./ane . ,
Siano nadnotei ie luzem . ,
Siano nadnoteckie pras. . ,
Makuch Inian. w taflach .
Makuch rzepakowy w tafl. .
Makuch słoń, w tafl. 42/43%
Śrut Soja............................
Mak niebieski fTo^oO

Ogólne usposobienie spokojne. 
Transakcje na odmiennych warunkai 

ż?ta ™7,tonn> Pszenicy 216 tonn. jęczm 
rna 3J0 tonn, owsa 15 tonn, mąki żytn 
ss,o tonn, _mąki pszennej 30,5 tonn, otr 
żytnich 205 tonn, otrąb pszennych 10 toj 
groch),! Folgera 2 tonny, maku niebiesk 
go i tonn, makuchu lnianego 15 tonn, rr 
kuchu rzepakowego 15 tonn, makue 
słonecznikowego 15 tonn, ziemniaków 
dalnych 285 tonn, ziemniaków fabryi 
nych 135 tonn.

Uwaga! Jęczmień browarowy n: 
przedniejszej jakości ponad notowali.e.
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Budżet 
wegetacyjny

cyjnym. W szczególności fundusze 
dyspozycyjne wykazują niezwykłą 
sztywność i utrzymują się na poziomie 
z okresu najlepszej koniunktury, cho­
ciaż od tego czasu spadły płace i ceny, 
a także i dochody skarbu.

Nie można zatem inwestycjami u- 
sprawiedliwiać nowego deficytu budżet 
towego. Nie można też zgodzić się 
z premjerem, jakoby ten nowy budżet 
miał zdrową strukturę. Przeciwnie, jest

W przemówieniu, wygłoszonem dnia 
31 października do działaczy B. B. i 1 
transmitowanem przez radio, powie- j 
dział premier Kozłowski, że struktura j 
nowego budżetu jest zdrowa. Tę opty­
mistyczną diagnozę oparł premier na 
porównaniu sum, przeznaczonych na 
inwestycje, z ogólną suma deficytu bud­
żetowego. Ponieważ pierwsze są wię­
ksze od drugiej, przeto premier uznał, 
że „naprawdę nasz budżet zwyczajny 
jest zrównoważony, natomiast niedobór 
utrzymuje się dzięki wydatkom inwe­
stycyjnym“.

W uzupełnieniu tego oświadczenia 
premjera ogłoszone zostały cyfry, z któ­
rych wynika, że na inwestycje przezna­
czą się w budżecie administracji, przedt- 
siębiorstw i monopoli 170 miłjonów, 
gdy deficyt (oficjalny) wynosi 150 rni- 
ljonów. Razem z fundusami pracy, 
drogowym i inwestycyjnym suma wy­
datków na inwestycje wynosi około 280 
miłjonów.

Za temi cyframi potoczyły się zkolei 
artykuły prasy „sanacyjnej“, przedsta­
wiające dodatnie znaczenie gospodar­
cze nowego budżetu i usprawiedliwia­
jące jego deficyt, jako gospodarczą ko­
nieczność chwili obecnej.

Istotnie — gdyby ten nowy budżet 
przy maximum oszczędności w wydat­
kach nieproduktywnych zawierał sto­
sunkowo większe sumy na ożywienie 
wytwórczości i danie pracy bezrobot­
nym, możnaby uznać deficyt za uspra­
wiedliwiony, a nawet w pewnym sensie 
za pożyteczny. Aby jednak zbadać pre­
liminarz budżetowy na rok 1935/36 pod 
tym kątem widzenia, nie wystarczy 
przytoczyć same tylko sumy 170 czy 280 
miłjonów zł, ale trzeba porównać te su­
my z odpowiedniemi pozycjami daw­
nych budżetów i stwierdzić, czy wydat­
ki inwestycyjne rosną, czy maleją, a je­
śli zachodzi to drugie, to czy tempo 
zmniejszające jest tu silniejsze, czy 
słabsze, niż w wydatkach wegetacyj­
nych, do których należą wydatki perso­
nalne i rzeczowo-administracyjne.

W dawnych, wielkich budżetach z 
lat 1928/29 i 1929/30 wydatki na inwe­
stycje przekraczały sumę 500 miłjonów, 
która stanowiła przeszło 10 proc, bud­
żetu brutto, wynoszącego podówczas 
około 5 miljardów. Obecne wydatki in­
westycyjne są o połowę mniejsze, niż 
przed 4 laty, gdy budżet brutto wynosi 
obecnie 4 miljardy. Wydatki inwesty­
cyjne wynoszą zatem zaledwie 6—7 pro­
cent tej sumy.

Przejdźmy do szczegółów. W budże­
cie administracji wydatki inwestycyj­
ne stanowią niespełna 3 proc, ogólnej 
sumy i obejmują prawie wyłącznie bu­
dynki wojskowe i dalszą rozbudowę 
portu w Gdyni.

Koleje państwowe, największe nasze 
przedsiębiorstwo, przy miliardowym 
budżecie przeznaczają na inwestycje 
76 miłjonów, w tem z budżetu 61 miljo- 
nów, z pożyczek 13 milj. i ze sprzedaży 
majątku 2 miliony. W dobrych latach 
na inwestycje kolejowe szło z budżetu 
pO 200—300 miłjonów, co stanowiło 
15—20 proc, budżetu. Obecnie przezna­
cza się 6 proc.

Fundusz pracy razem z funduszem 
inwestycyjnym ma zużyć na inwesty­
cje 70 miłjonów. Fundusz drogowy z 
dochodów budżetowych zaledwie opę­
dza wydatki na administrację dróg 
i mostów, a inwestycje wykonuje wy­
łącznie na kredyt.

Z powyższej analizy wynika, że de­
ficytowy budżet obecny i w cyfrach bez­
względnych i procentowo jest mniej 
inwestycyjny, mniej produktywny, a 
więcej wegetacyjny, aniżeli poprzednie, 
zrównoważone budżety. Nożyce oszczęd­
nościowe bardz’ej dały się we znaki in­
westycjom; aniżeli wydatkom wegeta-

on niezdrowy, ponieważ przy wybitnie 
wegetacyjnym charakterze zawiera 
znaczny deficyt.

Pokrycie tego deficytu ma się doko­
nać przez wewnętrzne operacje kredy­
towe .czyli przez wyciągnięcie z obrotu 
gospodarczego nowych kapitałów na ce­
le budżetowe, co oczywiście wpłynie na 
zmniejszenie prywatnych inwestycji-

M. K.

Na Placu giełdy w Marsylii, niedaleko tragicznego miejsca Ziini.icim, odsłonięto 
pomnik ku czci zamordowanego króla Aleksandra I. i min. spraw zagr. l< rancji Bar- 

thau. Na zdjęciu z lewej popiersie króla, z prawej monstra Bartnou.

Za znamienny objaw rewizji do­
tychczasowych poglądów włoskich na 
politykę europejską służyć może cie­
kawe studjum o polityce hitlerow­
skiej, opublikowane w ostatnim nu­
merze poważnego czasopisma włoskie­
go „Gerarchia1, założonego swego cza­
su przez Mussolinisgo. SŁud.um to jest 
dlatego miarodajne dla spocobu my­
ślenia włoskich kół politycznych, po­
nieważ autor jego p. Morreale prze­
bywa stałe w Wiedniu, ma zatem 
możność obserwowania polityki wło­
skiej i niemieckiej, w na.bardziej de­
likatnym punkcie ich wzajemnego się 
krzyżowania.

Autor wskazuje nasamprzód na 
koncepcję „rasy“ jako zasadniczy mo­
ment który kieruje całą polityką Hit­
lera. Zgodnie z tą koncepcją ostatecz­
nym celem polityki hitlerowskiej jest 
chęć zjednoczenia w jeden naród 
wszystkich krajów o języku niemiec­
kim. .

Cel ten wprawdzie przyświecał juz 
nieraz politykom dawnej Rzeszy, jak 
np. Stresemannowi. Ale podczas, gdy 
Stresemann prowadził politykę infil­
tracji gospodarczej, politykę sprytną 
i niehalaśliwą, Hitler rozpoczął takty­
kę odmienną i tem samem „otworzył 
nawet uśpionym odłamom opinji świa­
ta oczy na właściwe cele pangermani-
ZmZdaniem p. Morreale błąd polityki 
hitlerowskiej polega na nieznajomości 
psychologji zagranicznej, a zwłaszcza 
zachodnio - europejskiej. Zagranicę 
traktuje Hitler narówni ze swojemi 
partjami wewnętrznemi i stosuje do 
niej te same metody, któremi posługu­
je się na wewnątrz Niemiec, To jest 
przyczyną niepowodzeń, które charak­
teryzuje autor włoski w sposób nastę­
pujący:

Rosenberg stosuje na terenie mię­
dzynarodowym ideologję wewnętrzno- 
partyjną i metodą tą oddalił od siebie 
Rosję" Zniszczył tem samem rezultaty 
układu nicmiccko-rosyjskiego z Rap- 
pallo. które były stole przedmiotem 
największej troski u Reichswehry.

Hugenberg, szef partii konserwaty­
stów narodowych, zaczął wcielać do­
słownie w życie teorję Fiihrera, we­
dług której naród niemiecki winien 
szukać ekspansji ludności w kierunku 
północno-wschodnim. Jego enuncjacje 
wygłoszone w tym kierunku na konfe­
rencji ekonomicznej w Londynie w r. 
1933 spowodowały to. że państwa bał­
tyckie, wystraszone takiemi perspek­
tywami, zbliżyły się do Rosji i podpi 
sały pakt bałtycki.

Z wiarą w pokrewieństwo ras liczył 
Rosenberg na przyjaźń Niemiec z An- 
glją. Tymczasem polityka wewnętrzna 
Rzeszy wywołała w opinji ałigielskiej 
falę oburzenia i doprowadziła do zna­

UWAG 1
Stary Wiedeń schodzi do grobu Bo i cói 

pozostaje z dawnego Wiednia — „Stadt met- 
ner Traume“, — gdy nie dose na tem, ze 
opustoszał Hofburg i ziemie c. k. monarchji 
inni wzięli, ale teraz i Bałkany się emancy 
pują. Z melaneholją patrzy stary kompozy­
tor, jak młode pokolenie już i „wesole] 
wdówki“ nie będzie rozumiało.

Bo słuchajcie co się dzieje. Przedstawi­
ciele narodów bałkańskich, zebrani na po­
ważnej konferencji w Angorze, w atmosferze 
pełnej ładu, dojrzałości polityczne, i powagi 
chwili, oświadczają Europie w te słowa.

U nas na Bałkanach panuje wzorowy spo­
kój. Jeśli jest on gdzieindziej zagrożony, nie 
wyprowadzi to nas z równowagi, bo potrą
firny być panami sytuacji.“ Tak, panami!

I komu to się mówi? Babci Europie, 
która zawsze cieszyła się najlepszą opinią 
damy układnej, matrony solidnej, osoby dba­
łej o prestiż i formy. Ileż to razy zmuszo­
nej patrzeć z niesmakiem na ów kąt bałkań­
ski, pełen niesfornych wyrostków, zaczep­
nych. nieokiełznanych! , . .

A teraz, proszę patrzeć, sami oni nabie­
rają manier, zamiast się kłócić, konferują, — 
zamiast bałaganu, bałkańska „enlenta . 
Przytem pozwalają już sobie nawet na iro­
niczne docinki. Jeszcze trochę czekac, 
a zaczną Europę pouczać, co to jest „savoir
vivre“. ..

„Ład panuje na Bałkanach' , — konklu­
zja. której może Europa dziś winszować po­
wojennym państwom bałkańskim. Nawet 
kosztem tego, że już nie będziemy mieli ope­
retek o Danile i Marycy . ..

Włoch o polityce hitlerowskiej

tej opinji Mac Mahona i uchwaliło ar­
tykuł, który obecnie ma ulec rewizji. 
Takie są fakty.

„P. Leon Blum — dodaje „Matin"
_ czuł się w tych dniach dumny, żo
wystrzelił nabój „republikański ‘ dla 
obrony artykułu 5. Ten jego wystrzał 
„republikański“ broni zatem dzieła, 
które stworzyli książę de Broglie i 
marszałek Mac Mahoń. Możnaby 
umrzeć ze śmiechu...“

nego oświadczenia Bałdwina, że An- 
glja widzi swą granicę nad Renem. 
W stosunkach niemiecko-francuskich 
dominu e hasło, zawarte w dziele Hit­
lera „Mcin Kampf“, a mianowicie, że 
Francja jest „śmiertelnym i odwiecz­
nym wrogiem Niemiec“.

Tak oto nakreśla autor włoski re­
zultaty polityki zagranicznej hitlery­
zmu.

Co się tyczy stosunków niemiecko- 
włoskich daje p. Morreale charaktery­
stykę, której streszczenie brzmi jak 
następuje:

Narodowy socjalizm poszukuje 
przyjaźni z Włochami nie dla jej war­
tości, jaką reprezentuje ona dla rów- 

europejskiej, ale dla cełów

c-ą pewien trwały czynnik historyczny 
i "uważa dlatego Włochy jako swojego 
naturalnego sprzymierzeńca przeciw­
ko Franca.

Tak samo jak Stresemann pracował 
nad pogorszeniem stosunków francu- 
sko-włoskich, tak też i Hitler uważa 
nieprzyjazną atmosferę między Wło­
chami "a Francją za warunek nieusu­
walny. A zatem rozwój stosunków nie- 
mieckó-włoskich twk+ówany jest przez 
politykę Rzeszy nod kątem widzenia 
niemieckiej polityki wobec Francji 

tejże polityce jest podporządkowany.

Pokłosie
podróży skandynawskiej 

Edena
Niedawna podróż lorda Edena po 

stolicach skandynawskich nie przestaje 
interesować prasy zagranicznej, która 
przypisuje jej doniosłe znaczenie poli­
tyczne. Najmniej pisano o niej ze zro­
zumiałych względów w samej Skandy­
nawii, ale nie może ujść uwagi, że W 
chwili tej podróży poświęcała opinja 
krajów północnych wiele uwagi spra­
wom militarnym Europy północnej.nowagi v....... „ ................ ..... . .. ,

bardziej egoistycznych i mniej poko- . w tym czasie ukazała się sen
iowych. a mianowicie dlatego, że upa- * ■ _ „ —„i. sTwiwkkn
truje on w nieprzyjąźni Włoch z Fran-

sacyjna notatka o rzekomym szwedzko- 
duńskim aljansie wojskowym dla obro­
ny cieśniny Sundu.

Sprawy te zajmują teraz i prasę ho­
lenderską. jak o tem świadczy haski or­
gan „Het Vaderland“. Zdaniem jego 
Eden przedsięwziął próbę, aby przy oka­
zji rozmów na temat obrotów handlo­
wych i spraw finansowych zdobyć 
Danję, Szwecję i Norwegję dla ogólniej­
szego planu politycznego W. Brytanji, 
któryby polegał na utworzeniu jednego 
frontu militarno - defensywnego na pół­
nocy Europy.

Polityka angielskiego ministerstwa 
spraw zagranicznych wychodzi z zało­
żenia, że po nieudaniu się konferencji 
rozbrojeniowej należy zaprzestać mrzo­
nek pacyfistycznych i stworzyć program 
■konsekwentnej angielskiej polityki 
wojskowo-obronej. Ponieważ w kra­
jach północnych ideologja pacyfistycz­
na jeszcze opanowuje opinję, dążeniem 
Edena było zapoznać te państwa z za­
patrywaniami londyńskiej Downing 
Street. Organ holenderski posuwa się 
tak daleko, że widzi możność utworze­
nia pod auspicjami Anglji realnej 
współpracy militarnej wszystkich 
państw skandynawskich z frontem, 
zwróconym ku Bałtykowi. W tym 
związku rozumieć też należy plany Fin­
landii umocnienia wysp Aalandzkich, 
jak i wspomniane wyżej projekty mili­
tarne nad Sundem, które pojawiły się 
niedawno w prasie skandynawskiei.

Priypamneni® na czasie 
„Matina“

Z okazu przygotowywanej zmiany 
konstytucji francuskiej przypomina 
paryski „Matin“ dzieje słynnego arty­
kułu 5 konstytucji francuskiej, około 
którego dziś wre uparta walka stron­
nictw politycznych.

Nie komu innemu, tylko księciu de 
Brogłie, który dotąd nigdy nie ucho­
dził za hast jon republiki, zawdzięczyć 
należy w projekcie konstytucji z 15 
ma'a 1874 wymóg konsultowania se­
natu przed rozwiązaniem izby. Komi­
sja Trzydziestu ówczesnego Zgroma­
dzenia Narodowego, gdzie lewica 
1 centrum miały większość, usunęła 
ten wymóg i chciała oddać wyłączne 
prawo rozwiązania izby głowie pań­
stwa. rozumiejąc, że interwenc!a sena­
tu kryje w sobie wiele niebezpie­
czeństw i zmniejsza odpowiedzialność 
ministerialną. Na to jednak marsza­
łek Mac Mahoń, sprawujący z porękl 
monarchistów urząd prezydenta Fran­
cji, zwrócił się d> Zgromadzenia z o- 
świadczeniem, że uważa za niebez­
pieczne udzielać jemu tego prawa, z 
któregoby zapewne skorzystał. Zgro­
madzenie Narodowe przyłączyło się do

Goemboes w Rzymie
Rzym, (Tel. wł.) W poniedziałek 

wieczorem przybył premjer węgierski 
Goemboes.

We wtorek przed południem pre­
mjer odbył szereg konferencyj i złożył 
wizytę Mussoliniemu, z którym nara­
dzał się dłużej.
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Delegacja nauczycielstwa szkół powszechnych 
u ministra oświaty

o byt ekonomiczny nauczycielstwa - Kwestja wychowawców- 
lydo» w szkołach o większości młodzieży chrześcijańskiej

Na skutek komunikatów w prasie 
o projektach i zamierzeniach uzupeł­
nienia budżetu ministerstwa oświaty 
przez wprowadzenie bądź to opłat w 
szkołach powszechnych, bądź też re 
dukcji nauczycieli i wstrzymania na 
pewien okres realizacji ustroju i orga­
nizacji szkoły powszechnej, a nawet 
wstrzymania awansów nauczycieli, 
przewidzianych ostatnią ustawą upo 
sażeniową, delegacja zarządu główne­
go Stowarzyszenia Chrześc.-Narodow. 
Naucz. Szkół Powszechnych udała się 
do ministra oświaty, aby otrzymać au 
torytatywne i oficjalne wyjaśnienie 
właściwego stanu sprawy.

Wychodząc z założenia, że braki na 
elementarne potrzeby szkolnictwa po­
wszechnego znaleźć muszą pokrycie 
przy rozpatrywaniu ogólnego budżetu 
ministerstwa oświaty na rok 1935/36, 
delegacja podkreśliła potrzebę obrony 
budżetu oświaty ze strony samego mi­
nistra, ponieważ z praktyki lat ostat­
nich budżet oświaty najczęściej pada 
ofiarą skreśleń z powodu sytuacji go 
spodarczej kraju.

Ponadto delegacja zwróciła uwagę 
na konieczność rozpatrzenia i załat­
wienia przedewszystkiem postulatów 
zawodowych nauczycielstwa, objętych 
uchwałami Walnego Zjazdu Delega­
tów Stowarzyszenia, odbytego w 
czerwcu b. r. Dotyczą one między in- 
ncmi: przywrócenia zasad poprzedniej 
ustawy uposażeniowej, usunięcia do 
wolności w awansach, nowelizacji 
pragmatyki służbowej, wydania prze­
pisów o ustaleniu w służbie, odciąże­
nia od prac biurokratyczno- admini­
stracyjnych, zwoływania konferencyj 
urzędowych, ustalenia maksimum go­
dzin dla praktykantów oraz traktowa 
ma spraw personalnych naucz, przez 
władze niższej instancji. Sprawy te 
bez obciążenia budżetu mogą być z 
korzyścią dla nauczycielstwa zała­
twione, a w znacznym stopniu przy­
czynią się do poprawy obecnych wa 
ranków pracy.

Następnie delegacja podniosła spra­
wę memorjału Stowarzyszenia z dn. 
14 kwietnia b. r., omawiającego po­
trzebę wydania przez ministerstwo 
odpowiedniego okólnika do władz niż­
szych instancyj z uwagi na pojawiają­
ce się w dalszym ciągu fakty krzyw­
dzącego odnoszenia się tychże władz 
w sprawach personalnych do człon 
ków Stowarzyszenia.

Wkońcu delegacja poruszyła spra­
wę wychowania w szkołach o więk 
szóści młodzieży chrześcijańskiej, u 
ważając, iż oddawanie wychowania 
w takich szkołach nauczycielom wy­
znania mojżeszowego jest 
szkodliwe ze względu na wymagania 
zasad chrześcijańskich w wychowaniu 
i wskazała na potrzebę wydania od­
powiedniego zarządzenia.

W odpowiedzi na poszczególne 
punkty memorjału minister oświad­
czył, że nie może brać żadnej odpo­
wiedzialności za pogłoski i projekty, 
ogłaszane w prasie i sądzi, że zanie­
pokojenie nauczycielstwa wypływa ze 
zrozumienia ogólnych trudności bud­
żetowych państwa. Sprawa pokrycia 
brakujących kredytów na szkolnic­
two była rozpatrywana przez minister­
stwo skarbu i zostanie uwzględniona 
w specjalnym dziale budżetu, przed­
łożonego ciałom ustawodawczym. Sta 
nowisko swoje w tej kwestji przedsta 
wi na najbliższem posiedzeniu Pań­
stwowej Rady Oświecenia Publiczne­
go, które niebawem się odbędzie.

Minister stwierdził, że pogłoski o 
obniżeniu ilości lat nauczania lub 
zmniejszeniu ilości etatów w szkołach 
więcejklasowych nie odpowiadają rze­
czywistości.

W sprawie odciążenia nauczycieli 
od nadmiaru prac administracyjno- 
szkolnych oświadczył, że intencją mi­
nisterstwa jest zmniejszenie zbędnej 
pracy nauczycielstwa w tym zakresie, 
wobec czego powołana zostaje w tym 
celu pod przewodnictwem wicemini­
stra Chylińskiego specjalna komisja, 
do której wejdą oprócz urzędników

niu spraw personalnych, nauczycieli 
ich przynależnością organizacyjną; o 
ileby takie fakty zachodziły należy je 
podać ministrowi do wiadomości.
. Sprawy nauczycieli wyznania moj­
żeszowego w szkołach powszechnych, 
które nie są wyznaniowe, nie u- 
waża minister za jakieś zasadnicze za­
gadnienie ze stanowiska pedagogicz­
nego (.!). Nie zostały też wydane w tej 
dziedzinie żadne zarządzenia, które 
mogłyby zaniepokoić opinję publicz­
ną, a w wypadkach zaognienia sto­
sunków między szkołą a rodzicami w 
niektórych miejscowościach dopatry­
wać się musi jedynie szkodliwej dla 
pracy wychowawczej agitacji (!).

Inne postulaty, wyszczególnione w 
memorj'ale, a objęte uchwałami Wal­
nego Zjazdu Delegatów Stowarzysze­
nia, ministerstwo rozpatrzy i w miarę 
potrzeby i możliwości uwzględni w 
swoich postanowieniach.

Do sprawy oświadczenia 
jeszcze powrócimy. ministra

Szkoły nadal bez nauki

Polska Katolicka Agencja Prasowa 
donosi, że seminarium nauczycielskie 
w Łomży z przyłączoną do niego szko­
łą ćwiczeń i żeńskie gimnazjum w 
Łomży i w tym roku szkolnym pozba­
wione są ich prefektów i nauki religji. 
Władze szkolne wobec nalegań Kurji 
Łomżyńskiej i próśb rodziców zacho­
wują milczenie.

Personel nauczycielski zauważył, 
jak ujemnie brak nauki religji wply-

wa na młodzież, która staje się obo­
jętna na wszelkie oddziaływanie nau 
czycieli i w innych przedmiotach. Wi­
dok lekceważenia nauki religji prowa­
dzi młodzież do lekceważenia wogóle 
szkoły i nauki. Młodzież bowiem wie 
dobrze, że nauka religji należy do 
przedmiotów najważniejszych i jest 
przepisana przez Konstytucję Polską 
i Konkordat.

Stanowisko władz szkolnych jest 
więc niepedagogiczne i szkodliwe wo­
góle dla działalności szkoły.

Wygrany proces 
o zakaz zlotu sokolego

„Orędownik na Powiat Wolsztyński 
donosi, co następuje:

„Wiadomo, że starosta w Nowym 
Tomyślu zakazał urządzenia w dniu 
9 czerwca 1931 r. publicznego zlotu so­
kolego okręgu wolsztyńskiego w Zbą­
szyniu. Zarząd okręgu postanowił prze­
to, wedle dawnej ustawy pruskiej, u- 
rządzić zlot zamknięty, tj. miano wpu­
szczać tylko za zaproszeniami. Jednak 
w dniu oznaczonym zakazał ówczesny 
burmistrz Zbąszynia p. Wagner z pole­
cenia p. starosty i tego zjazdu i bardzo 
licznie przybyłe drużyny musiały opu­
ścić sale Strzelnicy i boisko.

„Skarga, wytoczona przez zarząd 
okręgu wolsztyńskiego, spoczywała w 
starostwie w Nowym Tomyślu przez 
prawie 2 lata i dopiero po wydaniu 
orzeczenia starostwa — została oddana 
do woj. sądu administracyjnego, który 
w ubiegły poniedziałek uznał zakaz 
odbycia zlotu za nieprawny i nałożył 
na odnośne instytucje koszta postępo­
wania i pokrycie szkód, powstałych dla 
wolsztyńskiego okręgu sokolego. Koszta 
te pokryć będzie musiał zarząd miejski 
w Zbąszyniu. Sprawy bronił przed są­
dem administracyjnym poseł dr. Ta­
deusz Wróbel.“

żyć do znalezienia sposobów rozwiąza­
nia innych zagadnień.

Henderson uważa, że zmiany, jakie 
zaszły od czerwca, oraz prawdopodob­
ny rozwój wydarzeń politycznych w 
najbliższych miesiącach, narzucają 
biuru konferencji obowiązek zastano­
wienia się nad metodami pracy, nie 
naruszając przytem zasad, na których 
oparte są zobowiązania, przyjęte w 
lecie przez komisję generalną. Należy 
zatem odroczyć do początku roku 
przyszłego próbę rozwiązania zagad­
nień rozbrojeniowych i zmienić proce­
durę konferencji, zarówno w zakresie 
wyboru zagadnień, jak i sposobu przy­
stąpienia do tych zagadnień.

W obecnym stanie rzeczy Hender­
son proponuje ustalenie dla spraw do­
statecznie dojrzałych osobnych proto­
kółów, które mogłyby kolejno wejść w 
życie, nie czekając na opracowanie ca­
łej konwencji. Przewodniczący uważa, 
że do tej kategorji można przede­
wszystkiem zaliczyć: ograniczenie fa­
brykacji i handlu bronią, jawność 
budżetów oraz stworzenie stałych ko- 
misyj rozbrojeniowych.

Komunikat przypomina następnie, 
że nie przystąpiono dotychczas do 
prac, związanych z zagadnieniem lot­
nictwa. Przewodniczący zawiadamia 
wreszcie, że najbliższe posiedzenie pre- 
zydjum odbędzie się 20 listopada o go­
dzinie 11,30.

Idylla polsko-niemiecka

Amant: Tę torebkę muszę jej ściągnąć!

Szwajcarzy przeciw masonerji
Genewa. (KAP). Do kancelarji 

rządu związkowego wpłynęła petycja, 
domagająca się skasowania w Szwaj- 
carji instytucyj masońskich. Petycja 
podpisana została przez 56 579 osób, 
zgrupowanych w t. zw. „akcji belwec- 
kiej“.

W myśl konstytucji szwajcarskiej 
petycja, podpisana najmniej przez 50

Npwy Jork. (KAP). Z Meksyku 
donoszą, że ogłoszono oficjalnie posta­
nowienie urzędowe, mocą którego po 
upływie miesiąca mają być zamknięte

ministerstwa kierowy i nauczyciele pS^kraji’usuni^^0'1^1®’ & 
poszczególnych typów szkół. Minister ~ - - •
proponuje Stowarzyszeniu przygoto­
wanie swojego projektu i przedłożenie 
go ministerstwu jako materjału do 
prac powyższej komisji.

W sprawie stosunku władz szkol­
nych I instancji do członków Stowa­
rzyszenia, poruszonej w złożonym me- 
morjale, minister stwierdził, iż wła­
dze szkolne, jak poprzednio, tak i o- 
becnie nie kierują się przy załatwia-

tys. osób, musi wywołać zarządzenie 
plebiscytu.

Petycja żąda rozwiązania masone- 
rji, opierając się na artykule konsty­
tucji, który głosi, że w Szwajcarji mo­
gą istnieć tylko takie związki, których 
cel i dążenia nie są sprzeczne z intere­
sami państwa, lub wrogie państwu.

Walka z religją w Meksyku

Nawet w Sowietach za czasów naj-

większego nasilenia prześladowań re­
ligji nie posunięto się do tak gwałtow­
nych środków represyjnych. To też ten 
niesłychany zamach na najświętsze u- 
czucia obywateli wywołał w całym 
swiecie, nietylko wśród katolików, 
zrozumiałe oburzenie.

Henderson o zagadnieniach rozbrojeniowych
Genewa. (PAT). Sekretarjat Ligi 

Nar. rozesłał komunikat przewodni­
czącego konferencji rozbrojeniowej, 
Hendersona, przypominający przede­
wszystkiem zobowiązania, przyjęte w

d®k!a1acP ,z dnia 6 czerwca. Komisja
komfteł^S aLa w^vczas, że niektóre 
komitety, jak bezpieczeństwa, lotnic­
twa, fabrykacji i handlu bronią praco­wać będą nadal oraz postanowiła dą-

„Dzień żałoby Niemiec“
Warszawa. (Teł. wł.) W najbliż- 

„Fuehrera“, Rudolf Hess zarządził na 
9 b. m., w t. zw. „dzień żałoby Niemiec“ 
spuszczenie sztandarów do pół masztu.

Zderzenie na morzu
Nowy Jork. (Teł. wł.) W czasie 

ćwiczeń morskich jednej z eskadr tor­
pedowców koło wybrzeży dolnej Kali­
fornii i Meksyku torpedowiec „Lilis“ 
wpadł z całym impetem na drugi, „Mc. 
Farland“, który został poważnie uszko­
dzony.

Z trudem przy pomocy innych stat­
ków oraz przywołanych holowników 
odstawiono oba statki do jednego z po­
bliskich portów.

Wybuch zbiornika
Paryż. (Tel. wł.) W pobliżu Lille 

nastąpił wybuch opróżnionego po­
przednio wielkiego zbiornika nafty.

Zbiornik wyleciał w powietrze, roz­
pryskując się w kawałki. Czterech ro­
botników poniosło śmierć na miejscu.

Wybuch nastąpił z powodu nie­
ostrożności jednego z pracujących, któ­
ry rzucił niedopałek papierosa.

Ekspres wykoleił się
Paryż. (Tel. wł.) Pociąg pośpieszny 

Calais—Bruksela wykoleił się przed 
stacją Abts w Belgji, przyczem loko­
motywa i pierwsze dwa wagony wy­
skoczyły z szyn. Maszynista zginął, ‘a 
palacz i trzech podróżnych odniosło 
mniej lub więcej ciężkie obrażenia.

Tylko dzięki szczęśliwemu zbiegowi 
okoliczności wrnadek ten nie pocią­
gnął za sobą większego nieszczęścia.

Walka z przemytnikami
Nowy Jork. (Tel. wł.) Policja roz­

poczęła zakrojoną na Szeroką skalę li­
kwidowanie spelunek przemytników.

Okazało się, że banda, która prze­
woziła potajemnie Chińczyków (o czem 
donosiliśmy wczoraj—red.) pracowała 
na calem wybrzeżu Atlantyku i Pacyfi­
ku. Dotychczas zdołała ona przeszmu- 
glować do Ameryki przeszło stu Chin- 
dolarów °raZ °^Jum 7ja 2górą miUoń

Celem zlikwidowania tej szajki, sta­
nowe władze amerykańskie zarządziły 
specjalną obławę na wybrzeżach, wy­
syłając ponadto liczne satki policyjne, 
które mają śledizić na morzu podejrza-
ku ?kAuy +nivtylko na W(x’ach Pacyfi­
kach ^antyku, ale również i na szla­
kach z Chin oraz z zachodnich Indyj.

Paraliż dziecięcy
Piła. (PAT.) W Skwierzynie (Schwe- 

nn, na pograniczu i najbliższej okolicy od P^nego cSu 
cięcy^ ^eine-Medina (paraliż dzie-

15 tyS°dniu zanotowano15. wypadków, wobec czeeo władze
wsraiSe™amknęłV szkoły' zakaz*ły 
vi nodiee^blzCZnych im:Prez- Zakazo- 
Irmark również nabożeństwa, a
KUSZ. Z°Staf °drocz™y
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Siła i słabość Japonji
Odprężenia, jakie się daje zauwa­

żyć obecnie w stosunkach pomiędzy 
Japonja a Sowietami na tle pertrakta- 
cyj o wykup kolei mandżurskiej, nie 
można uważać za stałe. Antagonizm 
dwóch tych państw nie wypływa jedy­
nie z racji tej ważnej arterii komuni­
kacyjnej, lecz posiada daleko sięgające 
podłoże.

Powszechne było w Europie zda­
nie, że stroną agresywną w tym cichym 
pojedynku, jaki się już odbywa na Da­
lekim Wschodzie, jest Japonja.

Tymczasem prasa azjatycka twier­
dzi co innego. Sowiety, a właściwie 
stojący za niemi Komintern, od kilku 
lat, zdawałoby się, skapitulowały z pro­
jektu podminowania świata zachodnie­
go zawieruchami komunistycznemi i 
całą uwagę skierowały na Azję, na wy­
wołanie fermentów w Chinach, Indo- 
chinach, Mongolji.

Instynkt samoobrony narodowej 
zmusił więc Japonję do odgrodzenia 
się od ognisk komunizmu, do odsunię­
cia ich możliwie najdalej od jej centrów 
żywotnych. Stąd walka „o porządek“ w 
Chinach. Wobec braku zrozumie­
nia przez Ligę Narodów motywów tej 
walki Japonja zmuszona była z Ligi 
wystąpić. Stąd też i dalsze tarcia ,,o 
porządek“ na Dalekim Wschodzie, nie­
zależnie od polityki kolonizacyjnej, wo­
bec jej olbrzymiego przyrostu natural­
nego ludności, przekraczającego miljon 
głów rocznie.

Ludność japonji wynosi nieco 
mniej, niż połowę ludności Sowieckich 
Republik, terytorium zaś zaledwie 1/30 
tychże: fakt ten nie może nie być bra­
ny pod uwagę przez czołowych działa­
czy i polityków państwa Wschodzącego 
Słońca.

Ale od tarć stałych do rozgrywki o- 
statecznej jeszcze daleko. Obydwie stro­
ny zdają sobie dokładnie sprawę z wy­
sokości stawki w tej grze.

Wojna, raz rozpoczęta, nie mogłaby 
się zakończyć żadnym kompromisem. 
Przegrana Sowietów — to koniec ko­
munizmu w Rosji i na całym świecie, 
to zdyskredytowanie jego prowodyrów 
i zaniechanie podboju świata przez po­
wszechną rewolucję.

Przegrana Japonji — to utrata mo­
że na zawsze jej mocarstwowego zna­
czenia, utrata Korei, wpływów w Chi­
nach, wreszcie skomunizowanie naro­
du i utrata faktycznej samodzielności, 
wobec tego, że komunizmem na całym 
świecie kieruje jeden ośrodek. Anglja, 
w razie starcia, miałaby trudny wybór, 
czy zgodzić się na hegemonję Japonji 
w Azji, czy skomunizowanie całej Azji 
i odpadnięcie Indyj. Narazie więc oby­
dwie strony, nie czując się dostatecznie 
silne do zadania zabójczego ciosu — 
przygotowują się, odkładając rozgryw 
kę na później.

Chociaż bowiem Sowiety posiadają 
300 000 wojska zgrupowanego od Irkuc­
ka do Władywostoku i mają przewagę 
w siłach lotniczych, to jednak w „mię- 
dlzyczasie“ powstała dla Kominternu 
nowa, aktualniejsza kwestja: dojście 
do władzy Hitlera z jego teorją rasi­
zmu, tak niedogodną dla kierowników 
komunizmu. Komintern musi walczyć 
na nowym odcinku bojowym i wypo­
wiedział cichą, lecz niemniej zaciekłą 
wojnę narodowi niemieckiemu, który 
ośmielił się jawnie rzucić rękawicę 
światowemu żydostwu.

Powiedział to bez ogródek, publicz­
nie, w Genewie, na konferencji wszech­
światowej Żydów dr. Goldmann, prze­
wodniczący komitetu delegacyj żydow­
skich: „mieliśmy w naszej historji wro­
gów jeszcze potężniejszych, aniżeli 
Niemcy, a jednak przezwyciężyliśmy 
ich. Obecnie nie może być żadnego 
kompromisu w naszej walce z Niemca­
mi.“ („Daily Telegraph“ 21 sierpnia rb., 
r. Londyn).

Japonja zaś też w obecnym czasie 
nie czuje się dostatecznie przygotowa­
na, wiedząc o lotniczej przewadze So­
wietów, które dysponują 2 000 apara­
tów i mogą w ciągu 6 godzin dotrzeć z 
Władywostoku do Japonji i spalić mia­
sta, budowane przeważnie z drzewa. 
Wiadomo bowiem, że pomimo wysił- 
ków rządu, tylko stolica, t. j. To?“ 
siada nowoczesne budynki że betono- 
we, odporne na pożary i trzęsienia zie­
mi, całv kraj zaś w większości zabudo­
wany iest malemi. lekkiemi, jak pudeł­
ka z drzewa, domkami. Japonja, będąc 
pewna zwycięstwa na polu walk, dzi£ 
ki niezaprzeczonej przewadze moralne] 
i patriotyzmu swej armii, boi się de­
zorganizacji wewnątrz kraJ'1- .. .

Pierwszą, jej troską w sjtu jI 
nei iest wzmocnienie sił powietrznych,

to też w planie jej jest powiększenie ich 
o 646 jednostek w ciągu lat dwóch.

Wszystkie te fakty są w Europie już 
powszechnie znane, i czytelnicy, zapew­
ne, zetknęli się z niemi w prasie co­
dziennej.

Natomiast mniej może wie się u nas 
jeszcze o dwóch faktach, odgrywają­
cych pierwszorzędną rolę w stosunkach 
japońsko-sowieckich i wogóle w ukła­
dzie światowych posunięć.

Pierwszy — to trudności Japonji w 
doborze i wyszkoleniu swych lotników. 
Japończycy nie znoszą fizycz- 
n i e, czy też psychicznie lotu na znacz­
nych wysokościach, tracą zmysł orien­
tacyjny i wogóle organizm ich podlega 
wtedy niewytłumaczonym jakimś per 
turbacjom. Lekarze i psychologowie ja 
pońscy silą się na rozwiązanie tej za­
gadki, podając najrozmaitsze powody, 
do systemu odżywiania włącznie. Tym­
czasem nie wolno w prasie japońskie, 
zbytnio się rozpisywać o brawurowych 
lotach obcych lotników i o ich nadzwy­
czajnych wyczynach.

Jak zaradzi sobie Japonja w tym 
braku, czy zaciągnie na służbę Niem­
ców, białych Rosjan, dodając im tylko 
do kontroli japońskich obserwatorów, 
czy w inny jaki sposób, jest i będzie to 
jej tajemnicą.

to, że najdelikatniejszym punktem . 
palnym jest nie Mandżurja, me kole] 
Wschodnio-Chińska, lecz t. zw. Mon­
golia Zewnętrzna. .

Patrząc na mapę, widzimy, ze dla 
Sowietów usadowienie się tam Japoń­
czyków równałoby się odcięciu wogóle 
na wypadek wojny całej połaci Wscho­
dniej Syberji od Bajkału począwszy az 
do oceanu, a więc odepchnięcie komu­
nistów od Pacyfiku.

W jakim stosunku do tego wszyst­
kiego stoi plan stworzenia na Daiekim 
Wschodzie nowej republiki czysto ży­
dowskiej, w łonie, oczywiście, całości 
Sowietów, wie tylko garstka wtajemm 
czonych. . . .

Obiektywnie więc biorąc, nie należy 
się spodziewać rychłego wybuchu dzia­
łań wojennych na Dalekim Wschodzie 
jako zamkniętego w sobie i zlokalizo­
wanego zjawiska. .

Ale najmniejsze powikłania w eu­
ropie automatycznie muszą pociągnąć 
za sobą starcie Japonji z Sowietami, 
pomimo pozorów korppromisowego za 
łatwiania sporów aktualnych.

Krótko mówiąc, Japonja czeka, az 
Europejczycy wezmą się na dobre za 
gardła, dusząc jeden drugiego i prze­
ważnie nie wiedząc nawet dla jakiego 
celu i powodu; Europejczycy zaś i A- 
merykanie chętnie widzieliby „hande- 
lek“ wzmożony, gdyby Daleki Wschód 
stanął w ogniu, rezerwując sobie po­
tem rolę arbitrów. L. W.

Sąd przysięgłych w Londynie obchodził setną rocznicę istnienia, przyczem człon­
kowie jego wystąpili w swych tradycyjnych togach i perukach. Mowę powitalną

wygłc.'ł prezydent sądu lord Sa-nkey.

Dwa zjazdy
(Od własnego korespondenta

Katowice, 5 listopada.
Ostatniej niedzieli obchodziło żydo- 

stwo rocznicę, która w zestawieniu z 
faktami doby współczesnej przeciw 
nim samym tylko świadczy. Rocznica 
— paradoks — to wiernopoddańcze 
wspominki dawniejszej polityki Rze­
szy, której przed 50 laty dogadzało po­
zwolić Żydom na zwołanie do Katowic 
światowego kongresu sjonistycznego. 
Kierownicy ówczesnej polityki nie­
mieckiej, usiłując wygrywać Żydów 
przeciw narastającej w . potęgę Rosji, 
pozwolili kongresowi światowemu sjo- 
nistów wypowiedzieć się przeciw po­
gromowi izraelitów w Rosji carskiej. 
Nie obeszło się również bez rzucenia 
na Rosję dziesiątek klątw i bez ogłosze­
nia jej bojkotu. Obecny ogółnopolsk. 
kongres sjonistów, jako że z uwagi na 
poczucie wdzięczności u Żydów nie wy­
padało go dla odmiany nastawić prze­
ciw Hitlerowi, oficjalnie ograniczał się 
do rozpamiętywania samej tylko rocz­
nicy 50-lecia światowego kongresu w 
Katowicach. Sens moralny — pogro­
żenie antysemitom, że tak jak Rosję 
carską, są oni zdolni powalić każde 
państwo za prześladowanie Żydów.

Powyższy kongres, zwołany z naka- 
,zu wszechświatowej organizacji ży­
dowskiej właśnie do Katowic, celem 
rozpamiętywania skuteczności klątw, 
rzuconych na Rosję, był ponad miarę 
cierpliwości prowokujący.

Jak gnębiony w Rosji carskiej lud 
przeciw panoszącym się Żydom skiero­
wał swój niepohamowany gniew, tak 
też bezrobotny i głodny robotnik śląski 
im przypisuje swoją nędzę. I nic dziw­
nego. że po ujawnieniu terminu kon­
gresu żydowskiego w Katowicach, w 
różnych organizacjach, bez względu

, . . Ptzv slabem trawieniu, małokrwi-
Drugim, mniej znanym faktem, jest. gtJ\^wyChudnięciu, błędnicy, choro- 

•żcj nalłielikatnieiszym punktem za »____ „^»„nkarh skórnych iES.. /UpKach ornych .

działanie kiszek. Zalecana przez le . 
Tg 1618.

szeregiem posłów obu Sejmów. N 
gres ten przybyło przeszło 25.000 robot 
ników. Wszystkich podniecał zjazd. 
Dzięki jednak czujności policji i w na­
stępstwie odwołania zjazdu w żadnym 
wypadku nie doszło do zajścia.

Podczas udanego pod każdym wzglę­
dem kongresu Z. Z. Z., który jednak 
nie odbył się wspólnie z innemi zwit­
kami zawodowemi, uchwalono azic" 
siątki rezolucyj, jakie mniejwięcej po­
krywają się z postulatami innych 
grupowań robotniczych.

W ostatnich tygodniach na Śląsku 
odbywały się ogólnopolskie, czy powia­
towe zjazdy Zjednoczenia Zawodowego 
Polskiego i Chrześcijańskich Związków 
Zawodowych, Klasowych Związków 
Zawodowych i Związku Związków Za­
wodowych. Wszystkie domagają się 
jednolitego frontu robotniczego i — 
wszystkie przeciw sobie działają, jak­
kolwiek wspólnie w rezolucjach spro­
wadzają się do żądania przebudowy o- 
becnych form działania kapitalistycz­
nego. A rezultat zawsze jednakowy: 
żaden. Cóż bowiem organizacje te 
przeprowadzą w tak akcentowanej 
drodze legalnej, nawet organizacje p. 
Moraczewskiego. gdy nasza rzeczywi­
stość przeciw ich zamiarom świadczy. 
Nigdy bowiem świat pracy w Polsce 
nie był tak daleki od możliwości prze­
budowy form ustroju kapitalistyczne­
go, jak obecnie, w dobie wszechwład­
nych konwencyj, syndykatów czy kar-

J. K.

Z ESTRADY
Wieczór Muzyki Kameralnej Poznań- 

kiego Towarzystwa Muzy cnego. Wyko­
nawcy: Tadeusz Szulc (I skrzypce), Wła­
dysław Witkowski (II skrzypce), Jan Ra- 
kowski (wiała), Mieczysław Rozmaryno- 
wicz (wiolonczela), Augustyn Boczek (flet).

Z radością witamy nową imprezę 
Poznańskiego Towarzystwa Muzyczne­
go. które od pewnego czasu, zdawało­
by się, umilkło. Tymczasem było to, 
jak się okazało, przygotowanie się 
i nabranie sił do nowego rozpędu, do 
dalszych interesujących „eksplozji“ 
i wyczynów artystycznych. Wkrótce, 
jak się dowiadujemy, projektowany 
.jest też dalszy koncert, poświęcony 
muzyce dawnej.

Wczoraj natomiast zadebiutował 
nowo utworzony kwartet smyczkowy 
z programem klasycznym, poświęco­
nym dziełom Haydna i Mozarta (prócz 
smyczkowego nr. XIII odegrano też 
kwartet z fletem z pierwszych lat 
twórczości). Nie był to jednak debiut 
w ścisłem tego słowa znaczeniu, bo 
muzyków, których poznaliśmy w no­
wej roli, znamy już z opery i koncer­
tów symfonicznych. Tembardziej god­
nym najwyższego uznania jest fakt, 
że mimo ogromu pracy, jaki nastręcza 
im zawód, mają oni jeszcze tyle ener- 
gji i entuzjazmu dła sztuki, aby wy- *

„Kurjera Poznańskiego“)
na kierunek polityczny, zawrzało. Skło­
niło to zatem lokalny komitet organi­
zacji sjonistycznej do zmiańy progra­
mu, który przewidywał akademię w 
sali Powstańców — sali tych, którzy 
za panoszenie się Żydów na Śląsku
przelewali krew. pełnić lukę, jaką był w Poznaniu brak

Podobnie 4 rano na targowicy miał i kwartetu kameralnego. Zespół, jaki
nastąpić przegląd półwojskowych or­
ganizacyj żydowskich, które następnie
miały przemaszerować na urządzaną 
przez stowarzyszenie ..Mizrachi“ aka- 
demję w kinie „Capitol". Imprezy mia-

łączone z licznemi przemarszami i de­
filadami organizacyj półwojskowych. 
Gdy jednak znajdujące się w wielkim 
kłopocie władze zauważyły narastające 
wrzenie i gdy Związek Powstańców na 
godzinę przed akademją zamówił salę 
Powstańców, skłoniły kierowników 
zjazdu do jego odwołania, a ogranicze­
nia się tylko do nabożeństwa oraz sze­
regu przemówień w synagodze.

W synagodze, w której krzykliwa 
młodzież nadawała uroczystościom 
charakter jarmarku, przemawiało do 
2000 uczestników z całej Polski kilku 
mówców na temat starych czasów i o- 
becnej sytuacji Żydów. Mówcy wyraża­
li przekonanie, że sprawiediwość ży­
dowska nadejdzie i w nawiązaniu do 
historji Rosji carskiej niedwuznacznie 
ostrzegali przed gnębieniem „narodu 
wybranego“.

W dniu zjazdu sjonistycznego po­
stawiona była na nogi w Katowicach 
cała policja. Obok wspomnianego wrze­
nia wśród katolickich czy innych orga­
nizacyj, zapowiedziany był na niedzie­
lę ogólnośląski kongres Związku Związ 
ków Zawodowych, na który przybył 
prezes Jędrzej Moraczewskl łącznie z

kwartetu kameralnego. Zespół, jaki 
słyszeliśmy wczoraj, zapowiada się 
bardzo dobrze i mamy nadzieję usły­
szeć go jeszcze niejednokrotnie. Za­
równo p. Szulc (pierwsze skrzypce), 
jak p. Witkowski (drugie skrzypce),V J<LlV p. w IIIYU worn uf.it ej

ły być zakrojone na szeroką skalę, po- 2 wreszcie pp,: Rakowski (wiola). Roz
T Z* rr V» — 14 —-rs 5 T*, v»r> ritYl O TVa 1 1 H O-. I __ —. ____- - —. __ . — /...t ^1 1 \ 5 łZ rr I:marynowicz (wiolonczela) i Boczek 

(flet) -— to wszystko muzycy o poważ­
nych aspiracjach odtwórczych, i dla­
tego dalszy rozwój i los tego zespołu 
jest zapewniony. W chwili obecnej wi­
dać jeszcze pewną zależność od prak­
tyki orkiestrowej (zbyt silne akcento­
wania niektórych fraz i za szybkie, 
nieznane czasom Haydna tempa w fi­
nałach), jednak są to wszystko drobne 
niedociągnięcia, które w miarę prak­
tyki łatwo można usunąć.

Koncert odbył się przy wykupionej 
widowni, (do czego prócz samego kon­
certu przyczynił się niewątpliwie do­
skonały pomysł, aby wszystkie miej­
sca kosztowały tylko złotego), a arty­
stów przyjmowano z całą życzliwością, 
i uznaniem. Dr. Z. S.

Zebranie Akademickiego Wydziału 
Młodych S. N. odbędzie się w środę, dn. 
7 b. m. o godz. 20 w sali MI. Wszechpol­
skiej, przy ul. Św. Marcin 65. Obecność 
członków obowiązkowa.

\ Kierownictwo.
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Listopad Kalendarz rzym.-kat. 
Środa: Engelberta m. 
Czwartek: Kornatów i

Kalendarz słowiański. 
Środa: Żytomira 
Czwartek: Sędziwoja

Słońca: wschód 06,58 
zachód 16,14

Długość dnia 9 godz. 16 m.
Księżyca: wschód 07,35 

zachód 15,42
o 6-tej.

Stan pogody według spostrzeżeń Stacji 
Meteorologicznej przy Uniw. Pozn : 
Wtorek, godz. 7 rano. Temperatura 
powietrza wysoka plus 6 st. Cels 
Ciśnienie atmosferyczne niskie 743 
mm. Pochmurno. Wiatr poludnio 
wy. — w ub. dobie temperatura naj­
wyższa plus 11 st. Cels., najniższa 
plus 1 st. Cels.

Stan wody w Warcie według notowań In­
spekcji Dróg Wodnych w Poznaniu: 
dziś — 0,06 mtr.

Przepowiednia pogody na środę, dnia
7 listopada; Pogoda zmienna, chłodniej, 
pochmurno, wiatry zachodnie, miejscami 
dżdżysto lub przerywane opady.

SZCZAWNICKA JÓZEFINA przyśpie­
sza rekonwalescencję po zapaleniu płuc.

Tg 1617
—- * Kalendarzyk łowiecki. Zgodnie z 

przepisami łowieckiemi. w grudniu przy­
pada czas ochronny na następującą zwie­
rzynę i ptactwo: łosie - byki, łosie sami­
ce i cielęta, jelenie - byki, daniele roga­
cze, jelenie i daniele (samice i cielęta), 
sarny - kozły (w woj. poznańskiem i Po­
morskiem). sarny - kozy i koźlęta, niedź­
wiedzie (do 15 grudnia) niedźwiedzice z 
małemi, rysie (do 15 grudnia), norki, bor­
suki, głuszce (koguty i kury), cietrzewie- 
kury, bażanty - kury, kuropatwy, czarne 
bociany, dropie, dropie - kamionki (stre- 
pety), żubry bobry kozice i świstaki.

— * Kto winien? W Poznaniu na 
placu Świętokrzyskim przy wylocie ulic 
św. Marcina i Podgórnej, najechała ta­
ksówka nr. 45 cyklistę Ludwika Urbana 
z Poznania (Niegolewskich 22! w chwili, 
kiedy zdążał do pracy. Rower uległ 
częściowo zniszczeniu. Policja spisała 
protokół na miejscu, (sk)

— * Tajemnicze strzały. Ubiegłej nocy 
nieznany osobnik strzelił kilka razy na 
Placu Wolności. Policja prowadzi śledz­
two. (kl)

— * Pokłuty tępem narzędziem. We
wczesnych godzinach rannych mieszkają- ' 
cy przy ul. Kopernika 2 w Poznaniu Wi­
told Grzybowski i ojciec jego Michał po­
kłuli tępem narzędziem stróża domowego 
Piotra Rosika. Poranionego, któremu za­
dano 4 rany kłute w głowę przewieziono 
do Szpitala Przemienienia Pańskiego. 
Sprawcę pobicia, 21-letniego Witolda 
Grzybowskiego, osadzono w areszcie poli- - 
cyjnym. (kl)

— * Nieostrożne manipulowanie re­
wolwerem. W Strzelnie manipulował 
rewolwerem w obecności innych osób 
22-letni robotnik Leon Kowalewski. W 
pewnej chwili padł strzał, a nabój ugo­
dzi! w czoło mieszkankę Strzelna Ma- 
rjannę Kolodziejczakównę. Odniosła ona 
lekkie poranienia tylko dzięki temu, że 
był to tak zwany nabój teatralny, (kl)

Z P07NAHSK’E60
— * KOŚCIAN. (Kradzieże.) Nieznani 

sprawcy włamali się na strych domu mie­
szkalnego rolnika Przybyły i skradli 
znaczną ilość pierza. — Za pomocą pod­
robionych kluczy włamali się nieznani 
złodzieje do restauracji Wandy Zgaiń- 
skiej w Czempiniu i skradli większą ilość 
napojów alkoholowych, papierosów i to­
warów kolonjalnych wartości około tysią­
ca złotych.

— (Z życia harcerzy.) Powiatowa ko­
menda harcerzy zorganizowała trzy­
dniowi’ kurs wodzów zuchowych dla ca­
łego powiatu. Kurs przeprowadzi! in­
struktor podharcmistrz Skrzypczak z Po­
znania.

(mk)
— * KROTOSZYN. (Handlarz żywym 

towarem.) Onegdaj do p. H. B., powraca­
jącej wieczorem do domu, przy ulicy 
Ostrowskiej podjechało jakieś eleganc­
kie auto, którego uprzejmy pasażer za­
proponował p. H. B. wycieczkę do Ostro­
wa. Spotkawszy się z energiczną odmo­
wą panny, nieznajomy wyruszył w dal­
szą drogę do Ostrowa. Mimowoli ■ przy 
chodzi na myśl przypuszczenie, iż był to 
może ten sam handlarz żywym towarem, 
który przed kilku tygodniami w ten sam 
sposób uprowadził dwie panny ze Lwowa, 
po których ślad zaginął.

— (Cukrownia uruchomiona.) W dniu
19 października uruchomiona została cu 
krownia w Zdunach, nieczynna już od 2 
lat. Zatrudnienie w cukrowni znalazło 
za pośrednictwem urzędu pośrednictwa 
pracy tysiąc robotników, z czego Dołowa 
przypada na mieszkańców Zdun. |

v ’a sadowej.) W związku z wiel-Ką obławą na złodziei leśnych których 
większą część już zasądzono, odbvla się 
onegdaj brzed sądem grodzkim w Kro­
toszynie druga rozprawa przeciwko re­
szcie oskarżonym Sąd skazał za kra­
dzieże leśne: Ignacego Gierę z Tarkowca 
t L. Kosza z Czeluścina na 3 tygodnie 
f^esztu. Józefa Urbaniaka i Edwarda 
Wachowiaka z Trzebowy na 2 tygodnie 
aresztu. Na kary pieniężne z zamianą na 
areszt zostali skazani: Antoni Cegła z 
Orpiszewa na 248 zl lub 25 dni. Antoni 
hujka z Dusznej Górki na 750 zł lub 75
liii' » g,naLcy„,! Rataj,zyha Wienckowie na 170 zl lub 34 dni, Jan, Józefa i Paweł 
Krzyżostaniakowie ze Zdun po 60 zl lub 
13 ani więzienia. Na mniejsze kary ska- 
zanó: Konstancję Paluszkiewiczównę z 
M. Zalesia. Marję Aleksandrzak. Stanisła­
wę Dąbrowską i Fr. Strojnego ze Zdun, 
Jana Pawłowskiego z Krotoszyna, Woj­
ciecha Bieganka z Różopola Jana Bial- 
wnego i Franciszka Paszka z Roszków. 
Stanisława Kota z Orpiszewa. Antoniego 
Jagłę z Gorzupin Czesławą Kowalskiego 
z Jasnego Pola, Józefa Bieganka z Różo­
pola i Stanisława Wolskiego z Orpiszewa.

(kz)
— * MIĘDZYCHÓD, (Uruchomienie ko­

palni węgla.) Kopalnia węgla brunatnego 
i brykieciarnia „Wanda“ w Zatomiu No­
wym, którą nabył swego czasu p Herbert 
Grollmisch. ruszyła po gruntownym re­
moncie pod nowa nazwą „Klara“ Kilku­
dziesięciu robotników znalazło dzięki te­
mu znowu zajęcie.

— (Motocyklem w drzewo.) Na szosie 
poznańskiej najechał motocykl kierowa­
ny przez mechanika Engla, a wiozący roi- 
nika Treudlera z Bielska, na drzewo. 
Treudler wyszedł z wypadku bez szwan­
ku, a Engel złamał nogę i odniósł rany 
na głowie, (mw)

—■ * OBORNIKI. (Zasłużona kara.) Sąd 
okręgowy w Poznaniu skazał za dokona­
nie niedozwolonego zabiegu Józefę Nowa- 
czykową z Obornik na 2 lata więzienia.

— (Kradzieże.) Na szkodę Ludwika 
Styczyńskiego z Rożnowa skradziono ro­
wer męski. Antoniemu Krugerowi z Lu- 
linka skradziono większą ilość kartofli 
wartości 50 zł. Na szkodę Barbary Mar- 
cinczakówny z Źydowa skradziono 70 zł 
gotówki oraz bieliznę wartości 300 zl.

— (Ze sądu.) Sąd grodzki skazał Cze­
sława Rozmiarka z Luli na za kradzież na 
miesiąc aresztu oraz Stefana Tatarka z 
Nieczajny za pobicie na miesiąc aresztu 
z zawieszeniem na 3 lata.

— (Wypadek.) Autobus, kursujący na 
szosie Oborniki — Murowana Goślina 
przejechał onegdaj Wincentego Kaletę z 
Popówka. Ofiara wypadku odniosła po­
ważne obrażenia cielesne. Pierwszej po­
mocy udzielili Kalecie znajdujący się na 
miejscu wypadku przechodnie. Nazwiska 
szofera narazie nie ustalono. Śledztwo w 
toku, (ko)

— * ODOLANÓW. (Zmiany granic ob­
wodu.) Z dniem 1 bm. wyłączono gro­
mady Chruszczyn, Uciechów i leśniczów-

Zamknięcie targów meblowych 
w Swarzędzu

Tłumy zwiedzają wystawy _ Sukces loterii meblowej - 
Uroczyste zebranie - Misja rzemiosła polskiego

mkiiiećia Nl(lrgów a hT I irPprezy Przeznaczyć na kontynuowa-
Pija maniSma ”^±,±5 .^rzędzkich targów meblowych.piękną manifestacją zorganizowanego 
przemysłu stolarskiego w Swarzędzu 
świadczącą chlubnie o Wysokiem u 
swiadomieniu narodowem i społeczno- 
gospodarczem rzemieślnika polskiego.

Ostatni dzień targów cieszył się nad­
zwyczajną frekwencj'ą zwiedzaj’ącycli 
zaróvvno z miasta, jak i okolicy. Z za­
padającym zmierzchem dziedziniec hał 
targowych, oświetlony pochodniami 
miejscowej straży pożarnej, wypełniła 
tłumnie zebrana publiczność.

O godz. 5,30 zebrał się na dziedziń­
cu komitet targów w osobach prezesa 
br. Janiszczaka. St. Piątka (inicjatora 
targów), St. Drynkowskiego, cechmi- 
strza Fr. Suchockiego, M. Nurkowskie- 
gro, A. Czarneckiego, St. Jaroczyńskie- 
go, Leona Krzyżaniaka, J. Brodowskie­
go, Cz. Jarczyńskiego, J. Pohla, dyr. 
targów J. Szandro z prezesem izby rze­
mieślniczej p. Zakrzewskim i burmi­
strzem miasta p. Staniewskim na czele 
by dokonać uroczystego zamknięcia 
targów. W otoczeniu przedstawicieii 
władz i prasy, jako pierwszy przemó­
wił prezes komitetu targów p. Fr. Jani­
szczak. dziękując w? serdecznych sło­
wach izbie rzemieślniczej, prasie oraz 
wystawcom za poparcie i pomoc w zor­
ganizowaniu pierwszych targów me­
blowych w Swarzędu. Zkolei przemó­
wił p. red. L. Gustowski, poczem aktu 
zamknięcia targów dokonał prezes izby 
rzemieślniczej p. Zakrzewski, wznosząc 
okrzyk na cześć Rzeczypospolitej i pre­
zydenta Mościckiego.

O godz. 18 odbyło się na ratuszu w 
obecności licznie zgromadzonej pu­
bliczności losowanie loterji meblowej 
Komitet targów, urządzę jąc loterję. 
kierował się myślą, aby dochód z tej

Piękną inicjatywę komitetu poparto 
miejscowe społeczeństwo nadspodzie­
wanie. Sprzedano 1.100 losów. Wystaw­
cy natomiast złożyli do dyspozycji ko­
misji loteryjnej szereg pięknych i war­
tościowych przedmiotów, przeznaczając 
na główną wygraną kompletne urzą­
dzenie kuchenne, które wygrał p. prof. 
Rej sza z Leszna.

O godz. 20 odbyło się w hotelu Pol­
skim uroczystościowe zebranie, na któ- 
rem komitet targów podejmował gości, 
przedstawicieli władz i prasy. W czasie 
wieczerzy wygłosili przemówienia pp.: 
prezes komitetu Janiszczak, burmistrz 
miasta p. Staniewski, prezes izby rze­
mieślniczej p. Zakrzewski, w imieniu 
prasy red. „Kurjera Poznańskiego“ p. 
H. Pawlicki, dalej pp.: red. Lisowski, 
dyr. Szandro, Stanisław Piątek, Szcza- 
piński, cechmistrz Suchocki, Nurków- 
ski, p. Szczapińska i p Sobczak. 
Wszystkie przemówienia cechowała 
głęboka troska o przyszłość rzemiosła 
polskiego i targów swarzędzkich.

Targi zamknięto. Przegląd sił wy­
twórczych swarzędzkiego przemysłu 
meblowego zakończył się sukcesem 
nielada. Wymownym jego dowodem są 
dokonane na targach obroty handlowe, 
sięgające kilkuset tysięcy złotych. Jest 
to niewątpliwie owoc twórczej inicjaty­
wy i zawodowej solidarności, które oby 
i w przyszłości były podstawą dalszej 
pracy nad rozbudową targów w tym 
wielkopolskim Manchesterze meblar­
skim. Rzemiosło polskie, opierając się 
na pięknych tradycjach cechów, powo­
łane jest w państwie do zaszczytnej mi­
sji wzmocnienia w miastach żywiołu 
polskiego, jako niezależnego, narodo­
wego czynnika obywatelskiego.

kę Palczew z obwodu stanu cywilnego w 
Sulmierzycach, po w Krotoszyn. Groma- i 
dy Chruszczyn i leśniczówkę Palczew 
przyłączono do obwodu stanu cywilnego 
w Daniszynie, a gromadę Uciechów do 1 
obwodu stanu cywilnego w Odolanowie.

(oj)
OSTRÓW. (Oszuści przed sądem.)

2 bm. stanęli przed tut. sądem okręgo­
wym małżonkowie Franciszek i Zofia
Siadele ze Smolić z towarzyszami, oskar-

ui? , oszus<-wo- Nabyli oni od inż , 
Kirchhofa w Bydgoszczy maszyny, które 
w myśl umowy pozostawały własnością 
sprzedającego do chwili calkówitei spla- ' 
ty należności Oskarżeni jednak nieza- ' 
płacone maszyny po kilku miesiącach 
sprzedah, narażając ich właściciela 
Kirchhofa na straty 10 tys. zł. W wy­
niku przewodu sąd skazał Siadelów na 
poitora roku więzienia. Współoskarżeni 
rranciszek i Konstancja Łagodzińscy, 
Piotr i Marja Wajnertowie oraz Stanisław 
Trynka zasądzeni zostali za nieprawne 
kupno maszyn na 7 miesięcy więzienia i 
-0 zł grzywny. Skazanym współoskarżo­
ny* 2 * * * * * 8 * 10 sąd na zasadzie amnestji zmnie|szyl 
karę na 3 i pół miesiąca więzienia, z za­
wieszeniem warunkowem na 3 lata, (os)

— * OSTRZESZÓW. (Pożar.) W ub. 
piątek dzieci gospodarza Józefa Cejty w 
Marydolach bawiiy się zapałkami, wsku­
tek czego powstał pożar, który strawił 
wszystkie zabudowania, nie wyłączając 
domu mieszkalnego. Na domiar złego 
gospodarz nie był ubezpieczony, (op)

— * PAKOŚĆ. (10-lecie L. O. P. P.) W 
ub. niedzielę odbyła się uroczystość 10-le- 
cia istnienia tut. koła Ligi Powietrznej i 
Przeciwgazowej, połączona z poświęce­
niem sztandaru oddziału szkolnego L O 
£:o,p- K?ło założono 14 października 
1924 r. z inicjatywy p. Skoraczewskiego. 
Po nabożeństwie odbyło się uroczystościo­
we zebranie, któremu przewodniczył p 
prezes Zawadzki. Referat o rozwoju lot-' 
mctwa polskiego wygłosił delegat woje­
wódzkiego koła L. O. P. p. p. por. Epert. 
Koło wysłało ogółem do komitetu woje-

koła powiatowego8 058,40 zł, zebranych ze składek, imprez 
oraz ofiar miejscowego obywatelstwa. — 
Wieczorem odbyła się zabawa taneczna.

— * ROGOŹNO. (Kradzieże.) W nócy 
na 3 bm. nieznani sprawcy włamali się 
do mieszkania drogomistrza Romana Ka­
sprzaka w Rudzie. Łupem złodziei padły 
2 rowery, 10 indyków i 2 króliki. - W 
dmu 3 bm. włamali się nieznani sprawcy 
do chlewu piekarza o. Wiśniewskiego w 
jlcgSgo P "* If!blegli’ nie zabiera-

* —(Prazes „Strzelca" w Bly- 
*y£aah defraudantem.) Od dłuższego już

,doch°dziły pogłoski, że w kasie
kUdności Ww yVCtach 8ą pewne nied°- 
Hnnufil«- W O9tatnitD czasie na skutek 
doniesiema pewnego gospodarza z Wyso­
kiej do wydziału powiatowego w Wą-

DO BERLINA od 2—9 grudnia. 7 dni
pobytu w Niemczech za zl. 88,—. Zapisy 
ORBIS, Płac Wolności 9, teł. 52-18.
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grówcu przeprowadzono ścisłą rewizję, 
któr» doprowadziła do wykrycia nadużyć, 
dokonywanych przez sołtysa, prezesa 
,,B. B.“ i „Strzelca". Bronieckiego. Rewi­
zja wykazała brak około 1500 zł, który po­
wstał przez nieodprowadzanie opłat uzy­
skanych z dzierżawy polowań. W toku 
rewizji okazały się jeszcze nieprawidło­
wości z odstawionej do kasy szkolnej 
subwencji. Wobec wyników rewizji zwol­
niono sołtysa z zajmowanego stanowiska, 
oddając kierownictwo sołectwa p. Feli­
ksowi Kaczmarkowi z Blyżyc. a kasę 
gminną p. Antoniemu Heymanowi z Wy­
sokiej. Śledztwo w tej sprawie trwa na­
dal. Jak się dowiadujemy, sprawą zaj- 
mie się prokurator, (ss)

—- • ŚMIGIEL. (Upiększenie miasta.) 
Celem upiększenia miasta zarząd miejski 
zadrzewił ulice Północną i Jana Sobie­
skiego drzewami czereśniowemi w licz­
bie 218.

— (Szlachetni ofiarodawcy.) Z okazji 
złotych godów małżeńskich pp. Józefań- 
skich ofiarował syn ich Józef dla parafji 
śmigielskiej szczerozłoty, 65 centymetrów 
wysoki relikwiarz wysadzony drogiemi 
kamieniami, oraz jedwabne nakrycie kie­
licha. W relikwiarzu zostały umieszczo­
ne relikwie św. Małgorzaty i św. Placyda 
męczennika, (mk)

— * ŚREM. (Subhasta.) Termin pu­
blicznego przetargu przymusowego ma­
jętności Lubiatówko. w pow. śremskim, 
własność p. Chrzanowskiego, nie został 
dotąd oznaczony Podane przez nas w 
swoim czasie szczegóły w tej sprawie od­
nosiły się do szacunku urządzonego z dn. 
12 maja rb„ ogłoszonego przez śremski 
sąd grodzki, (śn)

—- * WITKOWO. (Książki kasowe spa­
lone w piecu.) Pod koniec ub. miesiąca 
stwierdzono w biurach obecnego sołec­
twa brak ksiąg kasowych i kwitów. Po­
wiadomiona o tern policja powidzka prze­
prowadziła rewizję w prywatnem mie­
szkaniu kasjera i rachmistrza p. Markie­
wicza. która dała rewelacyjne wyniki. W 
piecu kaflowym znaleziono w kotlinie po­
piół pochodzący ze spalonych ksiąg, a na 
piecu tekturową oprawę. Markiewicz zo­
stał aresztowany Podczas rewizji znale­
ziono przy nim pewna ilość asygnat. Mar­
kiewicza osadzono w miejscowym aresz­
cie, a nazajutrz rozpoczęto śledztwo pod 
kierownictwem przybyłego z Gniezna 
agenta policyjnego. Markiewicz do winy 
się nie przyznał, oskarżając niej. Lecha 
Estkowskiego. u którego policja przepro­
wadziła rewizję, jednak bez wyniku. 
Markiewicza, który według dotychczaso­
wych wyników dopuścił się malwefsaęyj, 
odtransportowano do więzienia śledczego 
w Gnieźnie.

— (Śmiertelny wypadek.) We wsi To- 
miszewo podczas młócenia zboża maszyną 
pochwyciło koło rozpędowe za suknię 
jedną z dziewczyn, i okręciwszy ją kilka­
krotnie rzuciło o ziemię na klepisko z ta­
ką siłą, że dziewczyna poniosła śmierć na 
miejscu, (wł)

l POMORZA
— * GRUDZIĄDZ. (Miasto zakupuje 

koszary). Dawniejsze koszary Czarniec­
kiego przy ul. Radzyńskiej, na które skła­
da się szereg dwupiętrowych gmachów, 
zajęli przed kilku laty samowolnie bez­
domni, razem około 500 rodzin. Zbioro­
wisko to ludzi, pochodzących ze wszyst­
kich krańców Polski, żyje w koszarach 
w najokropniejszych warunkach zdrowot­
nych i socjalnych Magistrat starał się 
wprawdzie o złagodzenie losu tych nie­
szczęśliwych ofiar bezrobocia, lecz, nie 
będąc właścicielem koszar, napotykał w 
realizowaniu swych wysiłków na poważ­
ne trudności. Obecnie dyrekcja kolejowa, 
jako właścicielka gmachów, zapropono­
wała miastu ich nabycie drogą kupna. — 
Miasto ofertę przyjęło, (gn.)

— ‘ TUCHOLA. (Zdrapanie małej krost- 
ki przyczyną śmierci). W miejscowym 
szpitalu S. S. Elżbietanek zmarła w tych 
dniach 44-letnia Weronika Landowska z 
Wielkich Gacen i Śmierć nastąpiła pra­
wie nagłe i to wskutek zakażenia krwi.

Adw. Dembiński skazany
W poniedziałek w sądzie okręgo­

wym w Poznaniu toczyła się rozprawa 
przeciwko adwokatowi Dembińskiemu 
Leonowi z Bydgoszczy oraz Reginie 
Woźniakówny z Poznania, oskarżonym 
o czyny przeciw moralności.

Rozprawa odbyła się przy drzwiach 
zamkniętych.

W godzinach południowych sad o- 
głosił wyrok, w którym Leona Dembiń- 
skiegę* skazał na karę 2 lat więzienia, 
a Reginę Woźniakównę na karę 3 lat 
więzienia oraz utratę praw obywatel­
skich na przeciąg lat 5.

Ponadto ze względu na wysokość, 
w stosunku do Woźniakówny, orze­
czonej kary, sąd z obawy jej ucieczki, 
zarządził aresztowanie jej na sali roz­praw. (R)
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DZIAŁ KULTURY 1 SZTUKI
POLSKA I PRAWOSŁAWIE

(Z badań naukowych profesorów Uniwersytetu Poznańskiego),
ŻYCIE KULTURALNE

Gdy przed laty prawie czterdziestu 
zauważył wiecznie młody i niestrudzo­
ny w pracy Brückner, że u nas właści 
wie nikt nie zajmuje się zagadnieniami 
historji, kultury i literatury ruskiej, 
miał pełną słuszność.

Ma ją poniekąd i dziś. Bo choć za­
interesowania polskiej nauki rozsze­
rzyły się na różne obszary dotąd mało 
albo całkiem niezbadane, lecz nieraz 
ignorują obszar stosunkowo może po 
sprawach polskich najbliższy. Zosta­
wia się go co najwyżej uczonym ru­
skim, wybiegając niekiedy w dziedzinę 
literatury rosyjskiej w sposób mniej 
lub więcej dyletancki. Chwalebny wy­
jątek stanowili niegdyś w tej dziedzi­
nie Prochaska, Tretiak Likowski. Dziś 
kontynuuje ich chlubne usiłowania 
wyborny znawca dziejów ruskiego 
wschodu a w szczególności spraw ko­
ścioła wschodniego prof. dr. Kazimierz 
Chody nick i.

Za temat swej pracy*) wziął on za­
gadnienie stosunku kościoła wschod­
niego do państwa polskiego. Intereso­
wało ono niegdyś Lewickiego, dziś je­
szcze także Fijałka, Papóe‘go, Halec- 
kiego. Obecnie musi ono zwracać uwa­
gę również z powodów swej politycznej 
aktualności. Za granicą państwa po­
święcali mu pióro tacy znawcy pol­
skich spraw wyznaniowych, jak Voel­
ker.

Wiadomo zaś wszystkim, że auto­
kefaliczny kościół wschodni polski cie­
szy się u nas niezależnością, której np. 
nie posiada w Moskwie. Czas więc u- 
świadomić sobie jego dzieje, by pojąć 
dzisiejsze położenie prawosławia i wią- 
żące się z niem postulaty. Uczynił to 
gruntownie i wszechstronnie uczony 
poznański, a zdobył tern większą za­
sługę, że musiał walczyć z trudnościa­
mi w postaci braku źródeł na miejscu, 
że nie ułatwiały mu zadania próby po­
przednie, że posiłkując się dziełami u- 
czonych rosyjskich i ruskich, nie mógł 
nie natknąć się na tendencyjne przed­
stawienie spraw. Zamierzał Chody- 
nicki dać podręcznik, oparty oczywiście 
o masę prac szczegółowych. W istocie 
zaś stworzył dzieło naukowe, którego 
wyniki stanowią poważną pozycję we 
współczesnym polskim dorobku histo­
rycznym. Rzecz doprowadził narazie 
tylko do r. 1632, czyli do wskrzeszenia 
hierarchii prawosławnej przez Włady­
sława IV. Objął zatem czasy powsta­
nia metropolji kościoła wschodniego 
w granicach dawnego państwa poi 
skiego na Rusi halickiej i na Litwie. 
Opisał unję florencką i podział metro­
polji kijowskiej w 1458, szczegółowo za 
jął się stosunkiem Jagiellonów do 
spraw kościoła wschodniego, omówił 
również stan moralny i umysłowy du 
chowieństwa ruskiego. Obszernie scha­
rakteryzował upadek metropolji oraz 
plany misyjne i polityczne papiestwa. 
Barwnie odmalował znane nam już 
z prac Franki i Tretiaka dzieje synodu 
brzeskiego, oraz zaciekłe walki o Unję 
na sejmach z końca w. XVI i początku 
XVII.

Niemałą wartość posiada odtworze­
nie nielegalnego wskrzeszenia metro­
polji przez patrjarchę Teofana. dale 
usiłowania jej legalizacji, wreszcie 
prób pojednania Unji z prawosławiem 
drogą kompromisów i dyskusyj. Cen­
ne są uwagi o protektoracie Gustawa 
Adolfa i Betlena Gabora nad zbunto­
wanymi wodzami walki z Unją, któ­
rych podtrzymywała i Moskwa. Nikt 
nie przeczyta bez gorącego uznania 
kart pokazujących stosunek kozaków 
do prawosławia i zatargi wśród kleru 
o metropolię i szkoły w Kijowie.

Kto ciekawy, zechce zagłębić się w 
długi wykaz źródeł i literatury, które 
musiał onanować poznański badacz. 
Nie można nie ocenić jego wysiłku w 
sposób pełen głębokiego uznania. Wie 
le wyświecił, dużo nieporozumień usu 
nął. Gorzka prawdę Brücknera, że u 
nas te sprawy odłogiem leżą, przekre­
ślił. W dążeniu do prawdy, o którą nie- 
zawsze np chodziło obejmującemu przed 
laty czterdziestu katedrę historji Rusi 
we Lwowie Hruszewskiemu, nie dał 
eie prześcignąć i Brücknerowi.

Całości, którą Choodynicki za czas 
Jakiś obiecuje, będzie oczekiwał świat 
naukowy z niecierpliwością. Juz obec

•\ Kościół prawosławny a Rzeczpospo- 
ta Polska 1370 — 1632. Waszawa 1934 str. 
,Xl i

na praca w sumie będzie pomocną hi­
storykom, profesorom, studentom. Ini­
cjuje ona poniekąd szereg podręczni­
ków z zakresu humanistyki, który nie 
może doczekać się jakoś dalszego cią­
gu. choć sprawa pozostaje w rękach 
Ministerstwa W. R. i O P. W dorobku 
naukowym uniwersytetu poznańskiego 
będzie książka Chodynickiego stano­
wiła wartość niepoślednią.

Poznań.
Dr. T. Grabowski.

3. Kochanowski jako tłumacz. Jako szó­
sta z rzędu praca wśród „Prac polonistycz­
nych Studentów Uniw. Poznańskiego" wy­
szła w tych dniach praca p. Heleny Sob- 
czakówny pod powyższym tytułem ''Po­
znań. 1934, str. 43, wydane z zasilkmm 
Funduszu Naukowego Senatu Uniwersyt. 
Pozn.). Jest to tylko część obszerniejszej 
pracy, z konieczności mocno zredukowa­
nej. Po szeregu specjalnych studjów po­
święconych różnym przekładom J. Kocha­
nowskiego, mamy po raz pierwszy wyniki 
tych badań zebrane w całość przejrzysta i 
uzupełnione szeregiem obserwacyj autor­
ki. W zakończeniu szkicuje ona teorję 
przekładania artystycznego, jaką sobie po­
eta stworzył i określa jego znaczenie jako 
pierwszego u nas wysokiej miary poety- 
tłumacza. (P.)

Czterdziestolecie znakomitego uczonego.
Krakowski oddział Polskiego Tow. Przy­
rodników im. Kopernika uczcił czterdzie­
stolecie pracy prof. dr. Henryka Hoyera 
uroczystym obchodem. Po wygłoszonym 
przez jubilata odczycie, przemawiał dzie­
kan dr. Jan Nowak, prof. dr. Michał Sie­
dlecki, oraz imieniem uczniów docent dr. 
Grodziński Prof. dr. Hoyer, który ustąpił 
z katedry wskutek przekroczenia granicy 
wieku, jest uczonym światowej sławy w 
zakresie badań naczyń limfatycznyeh: 
właśnie wydala Polska Akademja Umie 
jętności jego podstawowe o tym przedmio­
cie dzieło, napisane po niemiecku, aby u- 
zyskane przez wiedzę poiską wyniki mo­
gły wejść do skarbca nauki światowej.

FOTOGRAFIKA W IKS-śe
Wystawy artystycznej fotografii, 

czyli t. zw. fotografiki zaczynają się w 
Poznaniu przyjmować. W czerwcu mie­
liśmy w Towarzystwie Przyjaciół Mię­
dzynarodową Wystawę Fotografiki, na 
listopad zapowiadają tamże kolekcję ar­
tystycznej fotografii sowieckiej — obec­
nie zaś w Żółtym Salonie IKS-u wystą­
pili ze swojemi pracami pp. Ryś i Wań- 
ski, fotograficy poznańscy.

Pierwszy z nich specjalizuje się w 
portretach. Wyróżniają się z pośród 
nich te przedewszystkiem, w których 
ustawienie modela jest niewymuszone, 
naturalne i pełne prostoty. A więc por­
tret jednego z naszych artystów mala­
rzy, jednego z dziennikarzy, artysty 
rzeźbiarza i znanego kompozytora-mu- 
zyka. Są one zlekka, dyskretnie na­
świetlone, gra światłocienia przeprowa­
dzona z dużą umiejętnością i znajomo­
ścią tajników sztuki fotograficznej. Na­
strój i wyraz wynika z samego typu 
twarzy osoby portretowanej.

Inaczej ma się rzecz, gdy zaczyna się 
„pozowanie“ modela — czy przez niego 
samego, czy też przez fotografa. A więc 
model spogląda ponuro lub demonicz­
nie, uśmiecha się z przesądnym wdzię­
kiem, pomagając sobie do tego również 
wdzięcznym ruchem rąk, io znów uka­
zuje się nam w ensemblu aktu lub rzeź­
by. Robi się to wszystko sztuczne, tea­
tralne; jakieś nietęgie aktorstwo lub 
naciągana pseudosymbolika. Nie wia- 
<$omo, na czyj rachunek zapisać te po­
mysły, czy pochodzą od fotografa, czy 
też od samego modela? Tego rodzaju 
„koncepcje“ są u fotografików częste. 
Ryś z niektórych wychodzi jeszcze 
obronną ręką; jest kilka takich, które 
widza przekonywają — zwłaszcza przy 
wydatnej pomocy dobrych środków 
technicznych — niektóre jednak są zgo­
ła niepoważne. Wolimy te wyżej wy­
mienione, bezpretensjonalne, a w tech­
nice doskonałe.

Wański jest specjalistą w krajobra­
zie. Wystawia dużą kolekcję, w której 
przeważają motywy z Jugosławii W 
ujęciu motywu pejzażowego nietrudno 
dopatrzeć się wpływów malarstwa. 
Wański korzysta z wiedzy, nagroma­
dzonej przez pejzażystów-malarzy, w 
sposób trafny i umiejętny. Wszystkie 
prawie jego plansze to motywy par 
excellence malarskie — zasługą jednak 
Wańskiego jest to. że bierze z nich naj­
częściej wartości czysto fotograficzne.

NAUKA
Docentka polonistyki na Uniwersytecie 

Warszawskim p. dr Zofja ^zmydtowa 
wygłosiła wobec licznego grona słuchaczy 
wykład wstępny, na który obrała jako te­
mat Norwida, dając jego literacką sylwet­
kę. Dr Szmydtowa jest autorką kilku 
prac o Norwidzie. W tym trymestrze 
będzie wykładała o jego dramatach.

W NAUKOWYM POZNANIU
Dziś, we wtorek odbędzie się IX nauko­

we posiedzenie Polskiego Towarzystwa 
Przyrodników im Kopernika (Oddział Po­
znański) o godz. 18 w sali wykładowej Za­
kładu fizycznego Uniwersytetu (Coli. Mi­
nus, II p.). Porządek dzienny:

1. Prof dr. St. Pawłowski: Sprawozda­
nie z Międzynarodowego Kongresu Geo­
graficznego w Warszawie 24—31 sierpnia 
b. r. 2. Dr. J. Rzóska: VII Międzynarodowy 
Kongres Limnologiczny w Beogradzie.

Osoby wprowadzone, interesujące się 
sprawami naukowemi, są mile widziane. 
Wstęp wolny.

TEATR
Nieprzyzwoita sztuka. Teatr krakow­

ski wystawił pod reżyserją Osterwy sztu­
kę felietonistki „II Kurj. Codz.“ Rity Rey 
pt. „Rycerz kameliowy“. Sprawozdawcy 
podkreślają, że utwór ten, scenicznie sła­
by, jest w wysokim stopniu nieprzyzwoity 
i niemoralny, tak. że wywołał protesty

Co grają we Lwowie? Teatr Rozmai­
tości wystawił sztukę „szpiegowską" Ma- 
disa i Bocarda pt. „X-33“.

Nowi aktorzy. Podczas gdy w małych 
teatrach na prowincji zespół bywa często 
„zamrożony 1 przez wiele lat w ciągle tym 
samym mniejwięcej składzie, małe teatry 
warszawskie szukają świeżych sil. W Ate­
neum wystawiono obecnie komcdję „Mecz 
małżeński", w której obok dyr. Biegań­
skiego występują mało znani dotychczas 
pp.: Parysiewiczówna. Tokarski, Piaskow­
ska (aktorka scen Drowincjonalnych), re­
żyseruje zaś K. Opaliński.

Jutro:
RYWAL SZEKSPIRA,,,.,

przez
prof. dr. Władysława Tarnawskiego.

Więc np. w „Powrocie z pola“ wydoby­
wa całą gradację świateł i cieniów (mo­
tyw w pelnem słońcu) tak na schodach 
jak i we wnękach bramy. Chwyta pla­
stycznie na kliszę chropowatość wapna 
na murze i załamania świateł na ka­
mieniach z muru wystających. Temat 
to wyłącznie „fotograficzny“, ma on 
swoje specyficzne piękno, dostępne tyl­
ko dla aparatu, malarz radzi sobie z 
nim z wielkim trudem, przeważnie jed>- 
nak nie podejmuje się ryzykownego eks­
perymentu.

Główną zaletą krajobrazu Wańskie­
go jest pełne smaku dobieranie moty­
wu, estetyczne wycinanie z całości na­
tury pięknych, romantycznych frag­
mentów. trafne wykorzystywanie efek­
tów świetlnych i wydobywanie z nich 
maksimum nastroju, wreszcie należyte 
operowanie walorami. Wański nie po­
zuje figur, a jeśli to robi, to w sposób 
bardzo zręczny, tak, że „roboty“ nie wi­
dać — zawsze jednak wkomponywuje 
postać (jedną lub dwie, czy więcej) 
szczęśliwie, tak, że jest to właściwie 
chwytanie danego momentu „na gorą­
cym uczynku“. To jest właśnie naj­
istotniejszą cechą aparatu fotograficz­
nego i fotografiki.

Wspomniałem o zależności pejza­
żów Wańskiego od tego rodzaju prac 
malarskich. Otóż jeden z nich, a mia­
nowicie „Topole i chmury“ — zupełnie 
przypomina tematykę pejzażową mi­
strza naszego krajobrazu Jana Stani­
sławskiego — odrazu przychodzi na 
myśl sławny jego „Obłok“; inny znów 
(„Topole“) to jakby reminiscencja pej­
zażów ze szkoły Stanisławskiego. Całość 
tych prac cechuje duża kultura arty­
styczna 1 gruntowna znajomość techni­
ki fotograficznej.

J. MROZINSKI.

Pisma nadesłane
„Przyjaciel Szkoły". Nr. 17 Treść: Dr 

Fr. Kulański : „Plan pracy wychowaw­
czej i naukowej w klasie III." R. Heising: 
„O nowym programie śpiewu". — p. Ja- 
jor: „Śpiew kościelny w szkole“. — J. 
Szpunar: „Waicholstwo w pieśni pol­
skiej“. — J. Szpunar: „Jak powstała me­
lodia „Roty Konopnickiej“. — Język pol- 
sk: — S. Racinowski: „Uroczystości pań- 

" w szkole“. — Ś. Sotnicki: „Hoło- 
b\ ’wagi dyskusyjne — Nowe książ­
ki A - ed. Poznań, Wielka 18.

PLASTYKA I ZBOBN^TWO
Nagroda plastyczna w kwocie 3.000 zło­

tych będzie w tym roku przyznaną z fun­
dacji Pomorskiej Rady artystyczne.), nau­
kowej i kulturalnej, której przewodniczy 
ks. prałat A. Mańkowski, (w)

KRAJOZNAWSTWO
2674 osób zwiedzało Kraków na wyciecz­

kach naukowych, zorganizowanych przez 
Tow. Miłośników Krakowa dla tych, któ­
rzy chcieli zapoznać się z zabytkami mia­
sta pod (achowem kierownictwem dr Je­
rzego Dobrzyckiego. Wycieczki zaczęły się 
w maju, skończyły w październiku, było 
ich 44.

MUZYKA
„Cichy Don“ fako opera. Znana powieść 

sowiecka Szeiech'wa została przerobioną 
na operę, która będzie wystawiona niedłu­
go w Leningradzie. Autorem muzyki jest 
młody muzyk I Dzierźyńskij.

Dyrygent żonaty z dyrygentką. Mało 
kto poza fachowcami wie, że Feliks Wein­
gartner znakomity kapelmistrz, ma żonę 
dvrygentkę Przed pa u dniami prowadził 
Weingartner w Pradze koncert Filharmo­
nii Czeskiej — zaś pani Carmen Studer- 
Weingartner dyrygowała w studio Radja 
praskiego dwiema kompozycjami swego 
męża. Wykonano pod jej batutą wstęp do 
opery „Dame Kobold“ i scherzetto z muzy­
ki do szekspirowskiej „Burzy".

ZYGMUNT ZALESKI W LA SCALI
Z Medjolanu donoszą nam (tm):
Teatr Al la Scala (w skrócie zwany 

La Scala, chociaż niesłusznie) ogłosił 
już swój plan na sezon 1935, który roz- 
pocznie się, jak zawsze, w dniu św. 
Szczepana, tj. 26 grudnia. „Cartelione“ 
jest bardzo obfity i będę musiał do 
niego jeszcze nieraz powrócić. Dzisiaj 
zanotuję tylko, że z nazwisk polskich 
jest w spisie artystów tylko jedno, 
mianowicie nazwisko Zygmunta Zale­
skiego, który od sezonu jest naczel­
nym reżyserem opery w Zagrzebiu, 
tutaj zaś został zaproszony jako śpie­
wak i jako reżyser.

Znakomity artysta nie po raz pierw­
szy będzie śpiewał w La Scali. Jeszcze 
przed przybyciem do Polski na krótki, 
niestety, pobyt, był w tej najświetniej­
szej operze świata fetowany triumfal­
nie jako Borys Godunow. Kreacja ta 
przyniosła wtedy dziełu Mussorg- 
skiego ogromny sukces, pamiętny 
w kołach artystycznych tem, że „Bo­
rysowi“ wskutek mylnej obsady par- 
tji tytułowej groziła katastrofa i do­
piero po zastąpieniu niefortunnego 
protagonłsty Zaleskim, rozpoczął się 
długi szereg wysprzedanych i entu­
zjastycznie przyjętych wieczorów. Za­
pisał się też nasz znakomity rodak tak 
dobrze w pamięci znawców, że gdy w 
następnych latach objeżdżał Wiochy 
z „Borysem“ Teodor Szalapin, w każ- 
dem niemal sprawozdaniu zestawiano 
z nim Zaleskiego, traktując ich jako 
dwóch potentatów na stopie równo­
ści.

Obecnie wraca Zaleski do Scali z tą 
samą mistrzowską kreacją. Wieczory 
„Borysa“ przypadają na miesiąc mię­
dzy 3 lutego a 3 marca. Na tem się 
jednak nie kończy. Teatr La Scala po­
zyskał też Zaleskiego jako reżysera 
i powierzył mu nową inscenizację 
„Sprzedanej narzeczonej“, która będzie 
dawana między 29 lutego a 15 marca. 
Zaleski jest jedynym reżyserem nie- 
włoskim, jakiego zaangażowano do La 
Scali, obok dr. Lothara Wallersteina, 
słynnego reżysera Hofoperntheater w 
Wiedniu. Wallerstein będzie wystawiał 
„Orfeusza“ Monteverdiego w obróbce 
Ottorina Respighi. W „Borysie“ będzie 
śpiewał obok Zaleskiego tenor Wiesie- 
łowskij oraz sopranistka Hebe Stigna- 
ni. „Sprzedana narzeczona“ ma w ob­
sadzie również Wiesiełowskiego. oraz 
sopranistkę Augustę Oltrabella, tenora 
Nessiego i basistę Tancredi Pasero.

LITERATURA
France powraca™ W tvm roku unłvwa 

dziesięć lat od zgonu Anatola France'a. Po­
dzwonne, jakie miał ten mistrz prozy fran­
cuskiej. brzmiało raczej ujemnie: zwłasz­
cza literacka młodzież wyraźnie się go wy­
rzekała. Teraz poglądy te znaczni« zrewi­
dowano. a poczytność France‘a zaznacza 
się coraz nowemi nakładami jego dzieł i 
dosięga już lat przedśmiertnych, w któ­
rych France ptacił 109.000 franków rocznie 
samego podatku dochodowego od swych 
tantjem.

Anatol Krakowieeki: .Lament światów“ 
Powieść sensacyjna. Kraków 1934.

Prof. dr Józef Reiss: „Jak Kraków wal­
czył o operę“. Kraków 1934.
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Osobliwy „lekarz“
Głośna swojego czasu była w Ostrze­

szowie sprawa Augustyna Gwizdona 
(zam. ul. Stodolna 2), 35-letniego pieka­
rza, który, podając się za lekarza, dopu­
szczał się czynów nierządnych na 
swoich pacjentkach.

Jedna z ofiar fałszywego lekarza u- 
siłowała popełnić samobójstwo, rzuca­
jąc się do stawu. Sąd okręgowy skazał 
Augustyna Gwizdona na karę 2-letniego 
więzienia.

Sąd apelacyjny w Poznaniu wyrok 
ten uchylił i wymierzył mu karę jedne­
go roku więzienia z zaliczeniem aresztu 
śledczego, nieodcierpianą zaś karę wa­
runkowo mu zawiesił, (k)

Krwawy epilog sporu
Między Franciszkiem Ratajczakiem, 

53-Ietnim rolnikiem z Jarogniewa, pow. 
Kościan, a jego sąsiadem Janem Pawlic­
kim toczyły się od szeregu lat nieustan­
ne spory o miedzę graniczną. Spór ten 
zakończył się 14 kwietnia br. krwawym 
epilogiem.

Zatrudniona na polu Agnieszka 
Pawlicka uderzyła grabiami Jana Ra­
tajczaka. Wówczas na pole przyszedł 
brat Jana, Franciszek, z drągiem i przy­
skoczywszy do Pawlickiego, uderzył go 
■drągiem w głowę tak nieszczęśliwie, że 
napadnięty doznał pęknięcia czaszki. 
Pozostali bracia z widłami w rękach 
asystowali przy bójce.

Sąd okręgowy w Poznaniu na sesji 
wyjazdowej w Kościanie skazał Fran­
ciszka Ratajczaka na 9 miesięcy wię­
zienia, pozostałych zaś braci Ratajcza­
ków, Jana i Antoniego, uniewinnił.

Sąd apelacyjny wyrok ten zatwier­
dził. (k)

Nieupoważniony inkasent
W majątku Niełęgowie, należącym 

do Roberta Lorenca, zatrudniony był w 
charakterze książkowego 33-łet. Ludwik 
Maślak. Ciesząc się zaufaniem swego 
pracodawcy, prowadził samodzielnie 
całą administrację, operując sumami, 
przeznaczonemi na pokrycie zobowią­
zań majętności.

Pobierał on wynagrodzenie w wyso­
kości 100 zł wraz z utrzymaniem. Od 
roku 1929 do kwietnia 1933 r. przywła­
szczył sobie pobrane od właściciela ma­
jątku pieniądze, przeznaczone na po­
krycie kosztów robocizny oraz zapłace­
nie podatków. W przeciągu 4 lat przy­
właszczył on sobie 27.766,96 zł. Dla u- 
krycia sprzeniewierzeń podrabiał książ­
ki kasowe, zmieniając na poszczegól­
nych rachunkach kwoty. Dla większego, 
bezpieczeństwa swej działalności wyłu­
dził od pokojówki Marty Gros podręcz­
ne książki kontrolne właściciela i doko­
nywał w nich szeregu poprawek.

Sąd okręgowy na sesji wyjazdowej 
w Lesznie 29 maja 1934 r. skazał go na 
karę łączną 2 i pół lat więzienia.

Sad apelacyjny w Poznaniu wyrok 
ten uchylił i zmieniając kwalifikację 
czynu, wymierzył mu karę 2 lat więzie­
nia. (kl

Koń zabił parobka
Inowrocław (iw). Zatrudniony u 

rolnika Łanickiego w Ryszewie paro­
bek Sobkowski wszedł do stajni mię­
dzy konie. W pewnym momencie je­
den z nich kopnął tak nieszczęśliwie 
Subkowskiego w głowę, że po kilku 
godzinach zmarł.

Więźniowie karni w roli świadków
Dalszy ciąg procesu przeciwko fałszerzom monet

Przed sądem okręgowym w Pozna­
niu odbył się we wtorek dalszy ciąg 
procesu przeciwko zorganizowanej 
szajce fałszerzy i kolporterów monet. 
Na rozprawę powołano szereg świad­
ków, przeważnie z pośród więźniów za­
kładu karnego z Grudziądza.

Na salę woźny wprowadza w szarych 
więziennych paltach z beretami w ręku 
Augusta Probsta i innych. August 
Probst'oświadcza, że z oskarżonych ni­
kogo nie zna. (Oskarżeni po kolei wsta- 
ją).

Był w Poznaniu i kupował fałszywe 
monety, od nieznanego mu bliżej osob­
nika, który ukrywał się pod pseudoni­
mem Kowala, płacąc 1/3 wartości. Wo­
bec sprzeczności zeznań, sąd odczytuje 
protokóły ze śledztwa, w których 
Probst zeznał, że kupił około 120 sztuk 
monet 5-złotowych od Kamedulskiego, 
płacąc mu po 2 zł za sztukę.

Śwd. Kędziora Adam, odbywający 
służbę wojskową, zeznaje, żi Jakubow­
skiego poznał przed kilkoma Mty.. Po­

NalpięliilejHS głfiwka P H 7 II A II IA 
Najpiękniejsze paznokcie i U L 11 ft 11 I A

Wrażenia z konkursu fryzjerskiego

— Konkurs ondulacji wodnej rozpo­
częty!

Na hasło to dreszcz przebiegł przez 
rząd stolików, wyciągnięty w wielkiej sali 
Domu Rzemieślniczego. Drgnęły nerwowo 
lustra na stolach; zamigotały w nich szyb­
ko latające ręce.

Przed każdem lustrem dostojna, poważ­
na w zrozumieniu doniosłości chwili nie­
wiasta patrzy przed siebie nieruchomym 
wzrokiem. Blondynki, rude, utlenione, sza­
tynki, brunetki.

Wszystkie odcienie i barwy włosów.
Nad każdą, niby duch opiekuńczy, na­

pięty. jak struna w oczekiwaniu na hasło 
(nie widziałem nigdy ducha opiekuńczego 
w takiej sytuacji) trwa fryzjerski mistrz w 
obrzędowym białym płaszczu.

Hasło padło!
Kilkadziesiąt rąk porwało butelki i roz­

pylacze z woniejącemi wódami. Wprawne- 
mi ruchami „nawodniają“' fryzury swych 
modelek. Pod tajemniczemi dotknięciami 
rąk i grzebienia niesforne włosy układają 
się w fantazyjne loki, fałdy i fale,

— Konkurs manicure rozpoczęty!
Białe serwetki zakrwawiły się śladami 

zmytego z paznokci barwika. Stalowym 
błyskiem migają krótkie, pewne cięcia 
maleńkich nożyczek. Jak różowe perły za­
kwitają w karnacji wysmukłych palców, 
wyszlifowane do błysku, wyrównane na 
rząd migdałków, ciepłe, kuszące p izno- 
kietki.

Znałem pewnego fryzjera, który z za­
miłowaniem uprawiał poezję. Wczoraj 
przestałem mu się dziwić. Przekonałem, się 
na niedzielnym konkursie czesania pań i 
manicure o mistrzostwo Poznania, zorga­
nizowanym przez Związek Tow. Pomocni­
ków Fryzjerskich, przekonałem się, że za­
wód ten ma swoją poezję.

Fryzjer artysta własnemi rękoma wy­
czarować może z całkiem przeciętnej ko­
biety boginię o uduchowionej główce. Ma- 
nicurzystka przemieni zaniedbane ręce w 
ozdobione klejnotami różowych paznokiet­
ków rączki. I proszę — czy to nie twór­
czość! Trzeba być matołem, żeby przy tej 
okazji nie poczuć poetyckiego natchnienia.

Ale oto:
— Rozpoczynamy konkurs ondulacji 

żelazko wej!
Znów wprawne ręce przechyliły butelki 

ze spirytusem. Rózpłonęły ogniki maszy­
nek spirytusowych, zaczynają migać roz­
grzane żelazka i rurki do karbowania. I

Napad bandytów na zagrodę rolnika
Po steroryzowaniu domowników splondrowali mieszkanie

Inowrocław (iw). 3 b. m. około 
godziny 1 w nocy dokonało trzech za­
maskowanych bandytów napadu ra­
bunkowego z bronią, w ręku na dom 
rolnika Ernesta Harbarta z Grębocinia.

Po steroryzowaniu i pobiciu do-

Kradzieże w pociągach towarowych
Wiewy kryci bandyci rozbili

Inowrocław (iw). W pociągu, 
kursującym na linji Gdańsk—Herby 
Nowe skradziono skrzynię towarów 
stalowych wagi 80 kg.,: skrzynię herba­
ty wagi 27 kg., 24 krzesła i trzy fotele. 
Plomby przy wagonie były podrobione.

W pociągu kursującym na linji Haj­
duki—Bydgoszcz skradziono 3 skrzynie 
pomarańcz wagi 104 kg., worek cyna-

dawał on się za handlarza i często 
przychodził do Cyniakowej. Śwd. po­
dejrzewał Jakubowskiego o puszczenie 
w obieg fałszywych monet, gdyż stwier­
dził, że Jakubowski żadnym towarem 
nie handlował, a ciągle posiadał przy 
sobie znaczniejszą gotówkę. Zza ręka­
wa płaszcza wojskowego wyciąga list, 
który przedkłada sądowi.

W liście nieznańy autor zapowiada 
zemstę na wypadek, gdyby Kędziora 
w sądzie zeznał na niekorzyść oskarżo­
nych. Oświadcza ponadto, że przed po­
przednią rozprawą. Jakubowski przy­
słał do niego jego siostrę, która go na­
mawiała do odwołania złożonych ze­
znań i oświadczyła, że w przeciwnym 
razie Jakubowski z nim się rozprawi. 
List z pogróżkami był adresowany na 
nazwisko Cyniakowej, która na ławie 
oskarżonych wszczęła awanturę. Prze­
wodniczący po kilkakrotnem jej u- 
pomnieniu skazuje ją na jeden dzień 
aresztu.

Jako świadka przesłuchano również

znów pod czułemi dotknięciami zbrojnych 
w gorące żelazo rąk układają się efektow­
ne fale na prostych przed chwilą, w bez­
ładzie rozrzucanych włosach.

A tymczasem ondulacja wodna kończy 
swe majster-sztyki Mokre fryzury zginęły 
w metalowych hełmach. Jeden za drugim 
trzaskają kontakty. Denerwują się fryzje­
rzy, że włosy nie przeschną, że kreacje nie 
zaprezentują się w należytym wdzięku. 
Przecież jeszcze trzeba po raz ostatni fa- 
chowem dotknięciem grzebienia ułożyć o- 
statnią falę, tu przycisnąć, tam poruszyć, 
tu wpiąć jakieś piórko; czy klamerkę. Kre­
acja musi być całkowici skończona. Bo oto 
w groźnem milczeniu zbliża się jury. Naj- 
wybrańsi. ze znawców, najfachowsi z fa­
chowców krytycznym wzrokiem oceniają 
konkursowe dzieła.

Konkurs się skończył, Jeśli nie napisa­
łem o nim poematu zamiast suchego spra­
wozdania, to tylko dlatego, że brak mi fa­
chowego przygotowania — nie odróżniam 
foeny ód ronda, a ondulacji od sonetu. A 
szkoda! (t. krasz.)

mówników bandyci splondrowali mie­
szkanie, zrabowali około 200 zł gotów­
ki, bilon srebrnych marek niemieckich, 
obrączkę ślubną i rewolwer bębenko­
wy. Bandyci zbiegli niepoznani.

plomby i skradli towar

monu wagi 48 kg., dwa baloty skór, 
wagi 143 kg., worek niepalonej kawy 
wagi 68 kg., paczkę bateryj i 5 worków 
rodzynków wagi 124 kg.

Ogólna wartość skradzionych towa­
rów przekracza 2 tys. zł.

Poza tern znaleziono w wagonie po­
rozbijane skrzynie, narazie jednak nie 
zdołano stwierdzić strat.

15-letnią Zofję Orzechowską, podającą 
się za narzeczoną Kazimierza Starosty. 
Obrona przypuszcza na świadka atak, 
zmierzający do podważenia wiarygod­
ności jego zeznań. Jako następnego 
przesłuchano sprowadzonego z więzie­
nia Józefa Roma, zatrzymanego w Ko­
strzynie, w czasie puszczanie w obieg 
fałszywych monet. Świadek wyjaśnia, 
że do Kostrzyna wyjechał z Kulczew-, 
skini na kradzież i posiadał przy sobie) 
dwie monety 5-złotowe, o których był 
przekonany, że są prawdziwe,

Śwd. Irena Wildówńa, 24-letnia 
krawcowa żeznąie, że mieszkała u Cy­
niakowej, która, ją często nakłaniała 
do kradzieży w składach i pokazywała 
fałszywe monety. Przytrzymana 31 paź­
dziernika na kradzieży torebki WiL 
dówna oświadczyła posterunkowemu P. 
P. Wiśniewskiemu, że w sprawie Zirka 
zeznali t?!eu awdę. świadek temu ka­
tegorycznie przeczy: ■

Proces został znowu odroczony do 
14 b. EŁ, (k.)

Młodociani przestępcy
W odlewni żelaza „Wiepofana'\ 

przy ulicy Dąbrowskiego 81/83 skra­
dziono & hamulców do kół kolejowych. 
Następnego dnia przytrzymano na ul. 
Polnej podczas sprzedaży skradzione­
go żelaza czterech chłopaków w wieku 
do 17 lat i doprowadzono ich na komi- 
sarjat VII. Skradzione żelazo odebra­
no im. W toku dalszego śledztwa na­
stąpi ujawnienie, czy współdziałali oni 
z osobami starszemi. (kl)

Cukrownia średzka 
przeszła w polskie ręce
Środa (ak). Większość akcyj tut. 

cukrowni znajdowała się w rękach 
Żyda holenderskiego Pennocka. Ostat­
nio wykupił je fabrykant ołówków z 
Warszawy p. Majewski. Wskutek tego 
zanosi się na poważne zmiany perso­
nalne. M. in. odchodzi od nowego roku 
dotychczasowy dyrektor cukrowni p. 
Sokołowski.

Robotnicy przyjęli tę wiadomość z 
zadowoleniem, mając nadzieję, że od­
tąd nie będzie przywilejów przyjmo­
wania do pracy.

Katastrofa autobusowa
Nowy Tomyśl (np). W nocy z 

niedzieli na poniedziałek wydarzyła 
się na szosie Nowy Tomyśl—Kościelna 
Borują katastrofa autobusowa.

Kierowca i właściciel autobusu. 
Franciszek Flak oraz krawiec Rutkow­
ski z Nowego Tomyśla, wracając z za­
bawy, wjechał całą siłą samochodem 
na przydrożne drzewo. Autobus rozbił 
się doszczętnie.

Kierowca odniósł rany na głowie 
i rękach, ą pasażer Rutkowski doznał 
złamania prawej nogi i ręki, uszkodze­
nia żeber i okaleczenia głowy. W sta­
nie poważnym przewieziono go do 
szpitala w Nowym Tomyślu.

Cała osada w zgliszcz« h
Starogard (sw). W osadzie rol­

nika Mikołajskiego w Jabłowie wy­
buch) pożar, który strawił wszystkie 
zabudowania gospodarcze, wraz z ca­
łorocznym zbiorem i inwentarzem ży­
wynr i maszynami. Poszkodowany nie 
był niestety ubezpieczony, a straty ob­
licza się na 10 tys. zł.

Druga wiosna
Inowrocław (iw). Piękna pogo­

da jesienna pobudziła po raz drugi ro­
śliny do życia.

W okolicach Mokrego kwitną po­
nownie drzewa owocowe, a w lasach o 
kolicznych zbiera się poziomki. Na tar­
gu pojawiły się znowu czarne jagody.

W ogrodzie rolnika Krausego w G- 
sinach zakwitły po raz drugi maliny, 
które w ciągu kilku dni pokryły się 
dojrzałym owocem. W tym samym o- 
grodzie zakwitła po raz wtóry grusza.

Czaszka ludzka 
pod krzyżem przydrożnym
Starogard (sw). Przy odkopy­

waniu starego krzyża na skrzyżowa­
niu dróg Sumin—Rokoczyn natrafio­
no na czaszkę ludzką, która leżała tam 
już prawdopodobnie kilkadziesiąt lat.

Obecnie prowadzi się dochodzenia, 
mające na celu wyświetlenie pocho­
dzenia tajemniczej czaszki.

Dyplom
dla pracownicy domowej
W ramach międzynarodowego dnia o- 

szczędnośei odbyło się \y lokalu P. K. O. w 
Poznaniu w sposób uroczysty zamknięcie 
konkursu na najoszczędniejszą pracowni­
cę domową.

DYPLOM■ - K™«- ... ..... .
y - / • PifRWSŻĄNACRODt

> .......
MA(0W!»U-V OOMOWN

»p* w ! V » i4

Uczestniczki konkursu otrzymały t 
plomy, a pierwsze z nich większe nagro 
pieniężne. Pierwsza nagroda w sumie 5 
złotych przypadła p. Zofji Rampf. Pons 
to p Kampf otrzymała dyplom, które 
podobiznę reprodukujemy, (kl)
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DZIAŁ GOSPODARCZY
W sprawie kredytów 

rzemieślniczych
Że rzemiosłu potrzeba kredytów 

obrotowych, tego nikt nie kwestionuje, 
gdyż wszystkim wiadomo, że obecny 
brak kapitału dla celów obrotowych 
utrudnia rzemiosłu konkurencję z prze­
mysłem i handlem. Natomiast potrze­
ba kredytu inwestycyjnego była już 
nieraz kwestionowana. Publicyści, 
którzy wypowiadali zdanie, że rzemio­
słu nie potrzeba kredytu inwestycyjne­
go, dawali wyraz obawie przed prze- 
Inwestowaniem, a więc i nadmiernem 
zadłużeniem rzemiosła. Nie brali 
jednak pod uwagę specyficznych wy­
mogów kredytowych w poszczególnych 
branżach rzemiosła. Tak np. nie liczyli 
się z tem, że piekarze i rzeźnicy po­
trzebuję. wzgl. w niedalekiej przyszłości 
potrzebować będę kredytu na przebu­
dowę swoich warsztatów w celu ich 
dostosowania do nowych przepisów' 
sanitarnych. Nie liczyli się z tem, że 
zalecana, bo konieczna standaryzacja 
produkcji rzemieślniczej powoduje ko­
nieczność łożenia pewnych inwestycyj 
dla przestawienia wytwórczości do­
tychczasowej na masowę, obliczonę na 
dostawy eksportowe i przetargowe.

To też nic dziwnego, że publicyści, 
którzy negowali istnienie potrzeb inwe- 
stycyjno-kredytowych rzemiosła, do­
chodzili — w wyniku fałszywego ro­
zumowania — do wniosku, że pod 
względem kredytowym rzemiosło „wca­
le nie jest pokrzywdzone“. Takie zda­
nie wypowiedział w n-rze 15/16 „Gospo­
darki Narodowej“ p. Kazimierz Soko­
łowski (czyżby następca p. naczelnika 
Hauszylda na stanowisku kierownika 
wydziału rzemiosła i drobnego prze­
mysłu w m-stwie przemysłu i handlu?)

Słusznie uczynił p. C. Piotrowski, 
zbijając argumentację „optymistów“ w 
rodzaju p. Sokołowskiego, i wykazujęc 
na podstawie cyfr, że pod względem 
kredytowym rzemiosło jest upośledzo­
ne. Zatrudnia ono blisko dwa razy tyle 
pracowników co przemysł, ale w takim 
np. r. 1932-gim otrzymało zaledwie 
17 proc, kredytów państwowych, udzie­
lonych w tym samym czasie przemysło­
wi.

Mówi się dość powszechnie, że rze­
miosło, będęc finansowo słabe, bo roz­
drobnione na wielkę ilość warsztatów, 
nie przedstawia odpowiedniej pła­
szczyzny kredytowej, na której można- 
by zawierać poważniejsze transakcje 
pożyczkowe. Oczywiście, przeciętny 
rzemieślnik nie jest w możności dania 
hipotecznego zabezpieczenia. Ale czyż 
ten rodzaj gwarancji jest rzeczywiście 
idealny? Wiemy z praktyki, że posia­
danie przez wierzyciela gwarancji hipo 
tecznej w wielu wypadkach (np. w rol­
nictwie lub przy nadmiernie obdlużo- 
nych objektach) nie dawało faktycznej 
rękojmi otrzymania zwrotu sum poży­
czonych. Tymczasem biedny rzemie­
ślnik — jak dotychczas — okazał się 
najlepszym, najsolidniejszym dłużni­
kiem. Tylko 3,6 proc, sum pożyczonych 
rzemiosłu przypadło na protesty i do­
chodzenia sędowe. W rzemiośle ban­
kructwa należę do rzadkich wyjętków. 
Historyj z przepisywaniem warsztatu 
pracy na żonę itp. manipulacyj tam 
niema. Jakoś w tem starem rzemiośle 
przechowały się przedwojenne cnoty, 
z cnotę zwracania pieniędzy na czele.

Oczywiście, specyficzne formy pro­
dukcyjne naszego rzemiosła wymagaię 
odrębnych sposobów finansowania. Nie 
można zagadnienia kredytu rzemieślni­
czego rozwięzywać według schematu 
przyjętego powszechnie w życiu banko- 
wem. Trzeba formy kredytowania rze­
miosła nagięć, dostosować do możli­
wości i wymogów tej gałęzi wytwór­
czości i jej licznych odcieni. Z chwilę, 
kiedy kompetentne czynniki to zrozu 
mieję. dokonany będze ogromny krok 
naprzód w dziele „finansowego użyź­
nienia“ rzemiosła polskiego.

Krótkie informacje gospodarcze
— W strefie wolnocłowej portu gdyń­

skiego oddane zostały do użytku dalsze 2 
dźwigi pólportalowe 3-tonnowe, które zo­
stały ustawione na nabrzeżu Stanów Zje-

mczonych. , _ .. . ..
— Włoskie towarzystwo „Cantieri Nft-

,li Riuniti dell Adriático“ interesuje się 
iprawą statków w Gdyni.

— Hiszpański bank emisyjny obniżył 
opę dyskontową z 6 na 5% proc., a Bank 
iwa jaki .z i na 3% proc. Nowe stawki 
©szły w życie z dniem 1 listopada r. b.

RYNKI PIENIĘŻNE I TOWAROWE
Pieniądz i papiery wartościowe

Na światowych giełdach papierów war­
tościowych w tygodniu ubiegłym panowa­
ło naogół lekkie ożywienie. W N e w Yor­
li u panowała przeważnie tendencja moc­
na, co przypisać należy pomyślnym wia­
domościom z przemysłu, a zwłaszcza 
wzrostowi stanu zatrudnienia w przemy­
śle żelaznym i stalowym. Pożyczki polskie 
miały tendencję słabszą. W dniu 2 listo­
pada notowano (w nawiasach cyfry z 27 
października r. b.): 8 proc. Poż. Dillona 
87.50 (87.50), 7 proc. Poż. Stabilizac. 129.50 
(132.00), 6 proc. Poż. Dolar. 74.00 (75.50), 7 
proc. Poż. m. Warszawy 66.50 (66.75), 7 
proc. Poż. Śląska 68.50 (68.50). Na gieł­
dzie londyńskiej dała się zauważyć 
dość znaczna zwyżka, która objęła przede- 
wszystkiem brytyjskie papiery państwo­
we. Giełda paryska wykazywała po­
czątkowo w dalszym ciągu tendencję słab­
szą. W środku tygodnia jednak tendencja 
uległa zmianie. Dzięki pomyślniejszej oce­
nie sytuacji politycznej zwiększył się po­
pyt na akcje i renty państwowe, co spowo­
dowało ogólną zwyżkę kursów. Na gieł­
dzie berlińskiej panował nastrój 
słaby, ponieważ ostatnie przemówienie 
prezesa Banku Rzeszy dr. Schachta oce­
nione zostało przez sfery finansowe i gieł­
dowe pesymistycznie. Publiczność i speku­
lacja zawodowa wstrzymywała się od za­
kupów, wskutek czego obroty znacznie się 
zmniejszyły. Natomiast na giełdzie

KRONIKA GOSPODARCZA
Niemieckie cła konwencyjne dla polskiego drzewa

Na podstawie ostatniego porozumienia 
polsko-niemieckiego z dnia 11 październi­
ka rb. rząd niemiecki będzie stosował naj­
korzystniejsze cła konwencyjne, obowią­
zujące w danym czasie na niemieckim 
obszarze celnym do następujących pozycyj 
niemieckiego statystycznego spisu towa­
rów odnośnie towarów, przychodzących z 
Polski:

Poz. 74 a, c, d, e, — drewno budowlane 
i użytkowe surowe: dębowe, bukowe, i in­
ne twarde, drewno liściaste miękkie, dre­
wno iglaste.

PODPISANIE PROWIZORJUM 
HANDLOWEGO POLSKO - HISZPAŃ­

SKIEGO
Rozpoczęte przed pewnym okresem cza­

su — w związku z wygaśnięciem polsko- 
hiszpańskiego traktatu handlowego, wy­
powiedzianego przez Hiszpanję i prowizo­
rycznie przedłużanego — rokowania han­
dlowe polsko-hiszpańskie toczą się na­
przód w ożywionem tempie. Jeszcze w b. 
m. spodziewać się można zawarcia nowej 
konwencji handlowej.

Na okres przejściowy, aż do zawarcia 
nowego układu podpisane zostało w dniu 
2 listopada r. b. prowizorjum, ważne do dn. 
1. grudnia. Prowizorjum daje Polsce moż­
ność wprowadzenia na rynek hiszpański 
przedewszystkiem pewnych kontyngentów 
jaj ze specjalnem uwzględnieniem trans­
portów, zatrzymanych na granicy hisz­
pańskiej. Ze swej strony Polska udziela 
Hiszpanji na ten okres kontyngentów na: 
winogrona, kalafonję, wino, sardynki, oli­
wę oraz skóry.

Uregulowanie, narażie w prowizorjum 
problemu polskiego eksportu jaj do Hisz­
panji, ma poważne znaczenie, zważywszy 
przedewszystkiem na poważne ilości pol­
skiego towaru, zatrzymane na granicy 
hiszpańskiej. Zaznaczyć należy, że w sa­
mej Barcelonie znajdowało się ostatnio w 
chłodni portowej okol 100 wagonów jaj 
w oczekiwaniu na pozwolenie importu do 
Hiszpanji.

Z KRAJU
(k) Wzrost oblega pieniężnego na ni- 

timo. W ciągu trzeciej dekady paździer­
nika zapas złota w Banku Polskim wzrósł 
o 0,8 miljy. zł. do 497,4 milj. zł. natomiast 
stan pieniędzy zagranicznych i dewiz 
spadło o 0,5 miljn. zł do 36,4 miljn. zł. Su­
ma wykorzystanych kredytów wzrosła o 
51,0 milj. zł. do 744,8 milj. zł, przyczem 
portfel wekslowy zwiększył się o 10,2 milj 
zł. do 647, 6 milj. zł, portfel biletów skar­
bowych zdyskontowanych — o 22,4 milj. 
zł do 30,1 milj. zł, oraz stan pożyczek, za­
bezpieczonych zastawami — o 18,3 milj. 
zł do 67,1 milj. zł. Zapas polskich monet 
srebrnych i bilonu zmniejszył się o 28,9 
milj. zł do 7,4 milj. zł. Pozycja „inne ak­
tywa" spadła o 1,5 milj. zł do 156,8 milj. 
zł., natomiast pozycja „inne pasywa" wzro­
sła o 0,9 milj. zł do 198,1 milj. zł. Natych­
miast płatne zobowiązania zmniejszyły się 
o 41,1 milj zł do 181,5 milj. zł. Obieg bi­
letów bankowych, w wyniku wyżej omó­
wionych zmian, wzrósł o 61,0 milj. zł do 
1,010,1 milj. zł. Pokrycie zlotem obniżyło 
się z 46,34% do 45,57% i przekracza normę 
statutową o 15,57 punktów.

Stopa dyskontowa —• 5%, zastawowa — 
6%.

wiedeńskiej dało się zauważyć duże 
ożywienie przy kursach mocniejszych. 
Szczególnie poszukiwane były akcje cięż­
kiego przemysłu.

Sytuacja na giełdzie warszaw­
skiej zasadniczej zmianie nie uległa. 
Papiery procentowe były w dalszym ciągu 
ruchliwe. W dziale akcyj większe obroty 
zaznaczyły się w grupie przemysłu meta­
lowego. Największa ilość transakcyj przy­
padła jednak, jak zwykle, na akcje Banku 
Polskiego. Obroty na rynku walut i dewiz 
były małe. Banknoty dolarowe utrzymały 
się w granicach 5.27—5.28, czeki notowano 
5.28 5'8 — 5.29 3/4 — 5.29 7/8, kabel New 
York 5.29 3/8 — 5.30 1'4 — 5.30 1/8. Z dewiz 
europejskich zwyżkował Londyn obniżyły 
się natomiast Amsterdam, Berlin i_ Zu­
rych. Za ruble złote płacono 4.58 — 4.59, za 
dolary złote 8.91, a za czerwońce sowieckie 
1.40 — 1.46 złotych.

Ziemiopłody
Tendencja na światowych rynkach zbo­

żowych w przebiegu okresu sprawozdaw­
czego była niejednolita. O ile w pierwszej 
połowie tygodnia zaznaczył się raczej kie­
runek zniżkowy, o tyle pod koniec ten­
dencja wybitnie się wzmocniła. Każde do­
niesienie o przymrozkach w Argentynie 
czy o szarańczy w Australji odrazu oddzia­
ływa na notowania giełd zbożowych, oży­
wia transakcje, gdy znowu pomyślniejsze 
wiadomości o przebiegu procesów wegeta-

Poz. 75 a, f, — drewno budowlane i u- 
żytkowe ciosane: dębowe, słupy telegra­
ficzne z drewna wszelkiego rodzaju,

poz. 76, c, e, f. g, — inne drewno tarte: 
dębowe, bukowe i inne, miękkie, liściaste, 
drewno iglaste,

poz. 80, b, c, — podkłady kolejowe, cio­
sane, również raz jeden przecierane, nie- 
heblowane: z drewna twardego, z drewna 
miękkiego,

poz, 82, — piasty, dzwona (Felge),
szprychy do kół i drzewo półobrobione,

poz. 83, — klepka bednarska,
. z poz. 616 A, — forniery. (1)

(k) Obieg polskich monet srebrnych i 
bilonu wynosił w końcu 3-ej dekady paź­
dziernika ogółem 388,6 milj. zł. wobec 
359,7 milj. zł. w dniu 20 października. Z 
powyższej sumy na obieg monet srebrnych 
przypadało 298,4 milj. zł. (w dniu 20 ub. m. 
275,0 milj. zl), na obieg zaś bilonu niklo­
wego i bromowego 90,2 milj. zł (84,7 milj. 
złotych).

(k) Pomyślny stan zasiewów ozimych.
Stan zasiewów ozimych, ustalony na pod­
stawie 3.537 sprawozdań korespondentów 
rolnych Gł. rz. Stat, przedstawiał się prze­
ciętnie dla całej Polski w stopniach kwa­
lifikacyjnych następująco (stan w dn. 15 
października r. b — w nawiasie liczby z 
przed roku): pszenica 3,5 (3,2); żyto 3,6 (3,2) 
jęczmień 3,4 (3,2); rzepak 3,8 (3,4); koni­
czyna 3.2 (3,2).

(k) Polski jęczmień browarny na wy­
stawie w Londynie. Począwszy od 1879 
r. odbywają się w Londynie co dwa lata 
wystawa i targi dla browarnictwa, słodow- 
nictwa, pszczelnictwa i przemysłów po­
krewnych, połączone ze światową wysta­
wą jęczmion browarnych i siewnych. 
Biorąc pod uwagę, że w ubiegłym roku 
gospodarczym, okazała Anglja większe za­
interesowanie przywozem jęczmienia z 
Polski i w związku z tem pragnąc zapo­
znać jeden z najważniejszych zbożowych 
rynków świata, jakim jest rynek angiel­
ski, naszym jęczmieniem browarnym. 
Związek Wytwórców Jęczmienia Browar­
nego R. P. wysłał na tegoroczną Wystawę 
do Londynu 6 prób jęczmienia browarne­
go z pośród tych, które były odznaczone 
na tegorocznych III Ogólnopolskich Tar­
gach i Pokazie jęozm. brow. w Poznaniu.

Na wystawie londyńskiej, która trwa 
od 3—9 listopada b. r. jest przewidziany 
szereg nagród honorowych i pieniężnych 
dla angielskich i zagranicznych wystaw­
ców. W związku z idziałem polskich jęcz­
mion browarnych na wystawie w Londy­
nie wyjechali do Anglji z ramienia Związ­
ku Wytwórców Jęczmienia Browarnego 
R. P. pp. Janusz Łoś z Warszawy i inż. 
Jerzy Radomyski z Poznania. Celem wy­
jazdu wyżej wym. delegatów jest zwiedze­
nie Wystawy w Londynie i zapoznanie się 
z jej organizacją oraz nawiązanie kontak­
tu z angielskiemi importerami jęczmie­
nia browarnego.

Z ZAGRANICY
(z) Waluta argentyńska narazie nie bę­

dzie stabilizowana. Wobec krążących wer- 
syj o rzekomym zamiarze rządu argentyń­
skiego ustabilizowania wartości papiero­
wego pesa — argentyńskie ministerstwo 
skarbu przesłało do prasy komunikat, za­
przeczając stanowczo tym pogłoskom i 
wyraźnie oświadczając, że stabilizacja pe­
sa może nastąpić jedynie po stabilizacji 
funta oraz dolara Stanów Zjednoczonych.

cyjnych działają w odwrotnym kierunku. 
Stwierdzić w każdym razie można, iż bi­
lans ostatniego tygodnia był raczej ko­
rzystny, niewiadomo tylko, czy zyski osią­
gnięte nie będą w przyszłym, tygodniu 
przekreślone przez działanie nowych ja­
kichś czynników.

Naogół obserwowało się estatnio dość 
znaczną rezerwę w zaopatrywaniu się w 
zboże wśród kól handlowych, podczas gdy 
podaż raczej się zwiększyła. M. in. Fran­
cja eksportuje dość znaczne ilości pszeni­
cy, przyczyniając się tem samem do utrzy­
mywania względnie niskiego poziomu cen.

W Polsce obserwujemy w tygodniu 
sprawozdawczym dalszy spadek cen (wa­
hający się zależnie od gatunku zboża i 
giełdy od 0,50 do 1,50 zł). Niestety tenden­
cja zniżkowa na naszym rynku trwa już 
od szeregu tygodni i tłumaczy się z jednej 
strony czasowem zaprzestaniem skupu in­
terwencyjnego P. Z. P. Z., z drugiej zaś 
znacznem zapotrzebowaniem gotówki pro­
ducentów rolnych. Rolnikowi dzisiaj nikt 
(poza państwem) na kredyt nic nie da. 
Kredyt państwowy zaś jest w dalszym cią­
gu bardzo kosztowny (kredyt rejestrowy) 
i uciążliwy ze względu na formalistykę. 
Tem też tłumaczy się nadmierna podaż 
zboża w pewnych okresach, a nawoływa­
nia, by rolnicy wstrzymywali się ze sprze­
dażą, są o tyle niedorzeczne, że nikt nie 
wskazuje środków do realizacji tego po­
stulatu.

Ceny naszych głównych zbóż kształto­
wały się w ub. tygodniu następująco:

29.10. 30.10. 31.10 1.11. 2.11. 3.11.

Pszenica
Warszawa 21.00 21.00 20,00 20,00
Poznań 17.50 17,' 0 16,50 — 16,50 16.50
Bydgoszcz 1725 17,0. ,7,00 — 16.75 16 50
Łódź — — — — — —

Zyto
Warszawa 16,50 16,50 16,00

■
t5,50

Poznań 16. ¡5 16 75 16,25 — 15,75 15,75
Bydgoszcz 16,50 16,50 16,50 — 16,00 15,75
Łódź — — — — — —’

(ęczmień
Warszawa 19,50 19.50 1800 18,00
Poznań 20,00 1975 19.75 — 19,50 19,50
Bydgoszcz 19 00 19 00 18,75 — 18,50 18,50
Łódź _ — — — —

Owies
Warszawa 17,00 17 00 17,00 — 17,00
Poznań 16,50 16.00 15.75 — 15.75 15,75
Bydgoszcz 16,50 116,25 i 16.251 — 16,00 16,00
Łódź i - 1 - 1 — — —

Nabiał
W tygodniu sprawozdawczym utrzymy­

wała się na krajowym rynku masła ten­
dencja słaba. Dopiero pod koniec tygodnia 
nastąpiła nieznaczna poprawa. W Pozna­
niu notowano w hurcie 2,70 zł za I gak i 
2,50 zł za II gat. masła franco stacja zała­
dowcza. W drobnym hurcie płacono 2,80 
zł franco skład odbiorcy, cena detaliczna 
dochodziła do 3,20 zł za masło wyborowe. 
Komisja nabiałowa w Warszawie podnio­
sła od 4. b. m. ceny o 10 gr na 1 kg. Masło 
wyborowe formowane notuje się obecnie 
2,50, w blokach 2,40 za kg. Na rynkach ma­
łopolskich tendencja słaba, w hurcie no­
towano ca 2,30 zl za kg. — Na rynkach za­
granicznych tendencja jest naogół mocna. 
Kopenhaga podwyższyła notowania rozli­
czeniowe do 218 kor. za 100 kg.

Ceny serów naogół utrzymane przy 
tendencji spokojnej. Sytuacja na rynku

i mleka konsumcyjnego bez zmiany.

Jaja
Rynek jajczarski był w tygodniu ubie­

głym naogół spokojny. W poszukiwaniu 
był towar świeży, którego podaż się 
zmniejsza. W Poznaniu płacono za jaja 
świeże do 115 zł za skrzynię 24-kopową. W 
Warszawie notują t. zw. wapniaki 73—75 
zł, towar świeży prześwietlany 95—108 zł 
za 2-4 kopy. Tendencja jest lekko zwyż­
kowa.

Drzewo

. Ac w uy uu nyi naaai siany,
nak nieco większy, niż w miesiącu 
przednim. Przedstawiał on wartość 1 
tys. zł, wobec 13.066 tys. zł w sierpnii 
Zbyt skierowany był głównie do Ang 
Holandji, specjalnie zaś eksport papie 
ki głównie do Niemiec i Czechosłow

Poważnym konkurentem dla nas 
eksportu pozostaje nadal Rosja Sowie 
której eksport drzewa w pierwszem 
roczu r. b. w porównaniu z analogicz 
okresem r. 1933 znacznie wzrósł. Pod 
gdy w pierwszej połowie 1933 r. wvwi 
bo z Rosji 1-702.518 tonn wartości 22 8 
rubli, to w pierwszej połowie r. b ek< 
osiągnął 2 139.092 tonn, wartości 29 
rubli. Najbardziej wzrósł wywóz dre 
sowieckiego do Anglji.
„ W związku z tą sytuacją w eksp< 
drewna sprawa zniżenia stawek tai 
wych dla przewozu drewna staje się 
k4cą, gdyż stawki obecne nie pozos 
w żadnym stosunku do wartości dre 
i stanowm dotkliwe obciążenie eksp
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Wjdoki z Poznania: Fragment z Teatru Wielkiego z widokiem na zamek. (Fot. 
Zielonacki).

Skośne złącze szyn
Wynalazek p. Liicka z Poznania usuwa stuk pociągu i unie­

możliwia zbrodnicze rozkręcanie szyn kolejowych
W Urzędzie Patentowym Rzeczy­

pospolitej Polskiej zarejestrowano za 
pośrednictwem rzecznika patentowego 
śp. dr. M. Kryzana, pod nr. 20216 no­
wość patentową,, zgłoszoną przez p. 
Edwarda Lucka, studenta medycyny 
w Poznaniu.

W lutym 1932 p. Łuck złożył w u- 
rzędzie patentowym wynalazek złącza 
do szyn o skośnie ściętych końcach.

Widok z góry na skośne złącze szyn po­
mysłu E. Liicka z Poznania. 1, 2 — szyna, 
3, 4 — jarzmo, 6 — nakładki i 7 — próg.

Nowość polega na tern, że końce szyn 
są umieszczone w jednolitem jarzmie, 
które otacza szyny z dwóch stron i jest 
zaopatrzone na dolnej powierzchni 
w nadkładki do łączenia z progami.

Większość kryminalistek - to blondynki
Smutny wynik emancypacji kobiet

Naczelny lekarz więzienia „Saint-La- 
zare“ w Paryżu na lamach jednego z pism 
francuskich omawia typy kóbiet-zbrod- 
niarek, z któremi niejednokrotnie zetknął 
się w czasie swej długoletniej praktyki 
lekarskiej. Naczelny lekarz dawnego wię­
zienia św. Łazarza pisze: „Przez trzydzie­
ści lat lekarskiej służby w policji pary­
skiej i w więzieniu kobiet, przesunęło się 
przed mojem: oczami ponad miljon. Tylko 
niektóre z tej liczby były, na szczęście kry- 
minalistkami. Moje stanowisko pozwoliło 
mi poznać najsłynniejszych kobiecych 
przestępców i motywy, które skłoniły ich 
do popełnienia ciężkich przestępstw. Jako 
ogólne zjawisko mogę ustalić pewien wy­
nik moich badań: tak zwane „bohaterki“ 
kryminalistyki należą rzadko do najniż­
szych warstw społecznych. W wielu wy­
padkach są kobietami dobrze wychcwa- 
nemi. Pani Steinheil, której proces o mor­
derstwo był jednym z najbardziej sensa­
cyjnych w kryminalistyce przedwojennej, 
była osobą kulturalną. Jest rzeczą intere­
sującą, że pospolite zbrodnie zmniejszają 
się liczbowo po wojnie, gdy natomiast 
zbrodnie z namiętność, zwiększają się 
znacznie. Do roku 1914 tylko trzy kobiety 
były jednocześnie oskarżone i uwięzione 
za morderstwo. Przed rokiem liczba ta 
wzrosła do 92, co stanowi cyfrę rekordo­
wą. W ten sposób kryminalistyka stwier­
dza smutny wynik emancypacji kobiety.

Z 22 aresztowanych kobiet oskarżo­
nych o mord. 18 zabiło przy pomocy rewol­
weru, trzy użyły noża, aby uwolnić się od

Złącze p. Lucka ma tę zaletę, że zapo­
biega rozkręcaniu szyn, gdyż nawet 
po wyjęciu śrub, łączących szyny, jarz­
mo przytrzymuje końce szyn, gdyż 
jest przymocowane do progów.

Rozłączenie szyn w celach zbrodni­
czych jest wykluczone. Rozłożenie złą­
cza nie jest łatwe, albowiem należy 
wyjąć i wykręcić śruby, opuścić progi 
i przesunąć jarzmi na jedną z szyn.

Skośnie ścięte końce szyn mają — 
wynika to z prób, przeprowadzonych 
z modelem — tę zaletę, że jazda po ta­
kich szynach nie powoduje stukania 
kół, przyczem unika się wstrząsów7, 
szkodliwych dla wagonów i parowo­
zów. Według zdania wynalazcy, dzięki 
zastosowaniu wspomnianego złącza 
można stosować szyny o dowolnie 
ściętych końcach oraz szyny znacznie 
dłuższe od dotychczasowych, np. dłu­
gości do 60 metrów.

Złącze do szyn pomysłu p. Lucka 
unaocznia reprodukcja załączonego 
rysunku, przedstawiającego widok z 
góry skośnego złączenia, szyn na pro­
gach kolejowych.

swego towarzysza życia. Namiętność, za­
zdrość, ucieczka i nienawiść, cztery mo­
tory wielkiej tragedji, zwanej miłością, 
były w 19 wypadkach na owe 22 główne- 
mi przyczynami zbrodni.

Wspomniana p. Steinheil była typem 
kobiety o podwójnej twarzy. Niekiedy by­
ła spokojna, innym razem okrutna, bar­
dzo piękna, niezwykle inteligentna i do­
brze wychowana. Motywy zbrodni, o któ­
rą była oskarżoną, były mało znane i te­
mu zawdzięczała swoje uwolnienie. Inna 
przestępczyni Bessarabo, która napisała 
szereg dobrych powieści, była zjawiskiem 
niezwykle interesującem. Zabiła swego 
męża dla pieniędzy, włożyła, potem jego 
zwłoki,do kufra i nadała go na dworcu 
jako przesyłkę. Obserwowałem p. Stein­
heil i Bessarabo w czasie pobytu ich w 
więzieniu i mogę stwierdzić że obie oka­
zywały mało skruchy. Uważały za rzecz 
naturalną, że je uwolniono, gdy natomiast 
te, które skazano, rzucały się z wściekło­
ścią na trybunał sądowy, który odważył 
się je skazać.

Wogóle odniosłem wrażenie, jakgdyby 
kobiety były niezdolne do zrozumienia, 
dlaczego muszą być w danym wypadku 
karane. Ludzie, czytający powieści krymi­
nalne, będą zdumieni, gdy się dowiedzą, że 
kobieta kryminalistka nie ma nic wspól­
nego z obrazem, jaki żyje w ich wyobraź­
ni. Większość kryminaiistek, to blondynki. 
Jedyną kobietę, która miała w sobie coś 
„demonicznego“, była Mata Hari, tancer­
ka, którą rozstrzelano za szpiegostwo.

Miała ciemne włosy, cerę jak bronz i jędr­
ne ciało. Spojrzenie jej oczu było olśnie­
wające. Blondynkami natomiast bjła 
Steinheil i lady Owen, kobiety, których 
przestępstwa były znacznie cięższe. 
Wśród kryminalistek znajdują się też czę­
sto kobiety rude. S. F.

Sumo, zapaśnicy japońscy
Po-śród małych, smukłych Japończyków 

zapaśnicy zawodowi sumo tworzą jakby 
osobną rasę. Są oni prawie wszyscy dwa 
metry wysocy, bardzo grubi i ważą nie­
raz do 4 centnarów. Stosuje się osobne 
„metody chowu“, specjalną dietę, by wy­
hodować tych olbrzymów. Jak prawie w 
wszystkich gałęziach sztuki i zawodach 
Japonji, przyszłych zapaśników już w 
młodym wieku przyjmują na własne zna­
ni i doświadczeni zapaśnicy i wychowu­
ją ich odpowiednio. Zmysłowi Japończy­
ka dla osobliwości odpowiada sumo z je­
go olbrzymiem cielskiem, ważna jest też 
wielka wagą, ponieważ w zapasach japoń­
skich nietyie jest hańbiącem być poło­
żonym, le wypartym z ringu.

Walki o mistrzostwo odbywają się co­
rocznie w stolicy Tokio w styczniu i ma­
ju, według tradycji od 250 lat w obrębie 
świątyni Ekoh - lin, gdzie w roku 1909 
zbudowano nowoczesną olbrzymią arenę, 
mogącą pomieścić przeszło 10 000 ludzi. W 
dawnych czasach przedstawieni? zapowia­
dały bębny z wieży drewnianej. Dzisiaj 
miejsce bębnów zajmuje rad jo, a wielkie 
domy towarowe wystawiają w witrynach 
fotografje walczących.

Podzieleni na obóz wschodni i zachod-

Vv Teatrze Polskim idzie obecnie farsa: „O 5 minut zapóźno“, w której parę główną 
 tworzą p. Ryszard Kierczyński i p. Basia Ludwiżanką,

Znowu...
— Znowu żebrak, proszę pani — od­

zywa się służąca po otwarciu drzwi. Tak 
znowu... ileż to razy musi biedna pani 
domu powtórzyć. Chcialaby często za­
mknąć drzwi przed takim oberwańcem, 
ale nie może! Wzrusza ją widok bieda­
ka, wyczekującego pod drzwiami na parę 
groszy. Więc chociaż 5 gr, chociaż na bul­
kę... I potem znowu narzekania na plagę 
żebractwa, na „Caritas“, który podobno

Znany od 100 lat

Skład Filier A. JACHIKSKI
Kraków, Grodzka 14-16

poleca futra gotowe. Zamówienia 
wykonuje dobrze i tanio. dg w»
ni, siedzą .zapaśnicy dokoła okrągłego 
ringu, który ma 7 metrów średnicy, jest 
posypany piaskiem i obstawiony worka­
mi z ryżem. Nad areną wznosi się bal­
dachim. w którego czterech rogach siedzą 
czterej „starsi“ czyli sędziowie, dawniejsi 
zapaśnicy. Właściwy sędzia w stroju 
starożytnym wywołuje nary Zapaśnicy 
występują przeważnie pod pseudonimami 
poetyckiemi, jak „brokat klejnotny“, 
„kwiat szczytu“, „zorza poranna“, „biała 
wyspa“ i t. d. Zapaśnicy klas, mistrzow­
skiej występują w pompatycznych, hafto­
wanych fartuchach, w towarzystwie 
giermków, z których jeleń niesie miecz 
paradny. Zapaśnicy walczą prawie zu­
pełnie nago. Sędzia przestrzega staran­
nie, żeby walka rozpoczęła się w chwili, 
kiedy obaj zapaśnicy równi oddychają.

Jak w wszystkich innych dziedzinach, 
tak i w zapaśnictwie dokonuje się w 
Japonji od pewnego czasu przewrót. Ko­
losy ustępują powoli miejsca zapaśnikom 
wysportowanym. Mistrz japoński tego­
roczny Shimisugawa n. p. ma całkiem 
normalną, przypominającą figurę boksera. 
W tein ¿rosób „sumo" traci na tradycji i 
tłuszczu, zyskuje zaś na wyglądzie spor­
towym. W i P.

zajmuje się walką z żebractwem i ma jej

I zapobiegać — a tu coraz gorzej!
Zapytajmy jednak, czyja to wina? —

Czy nie właśnie tych litościwych pań do- 
i mu? Jak może działać „Caritas“ bez po­

mocy całego społeczeństwa. Zwalczajmy 
sami żebractwo i wyzyskiwanie, obdarza­
jąc ubogich bonami, które każdego dnia 
ubodzy mogą zamienić w „Caritasie" na 
bony żywnościowe. Bloczki z bonami 
można nabywać w Pozn. Okręgu „Caritas" 
ul. Podgórna 10 a.
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Najlepsza odpowiedź
W wyborach do Izby Przemysłowo- 

Jlandlowej w Poznaniu, postanowili 
Żydzi, jak wiadomo, przeprowadzić w 
grupie handlowej własnych kandyda­
tów na radców i w tym celu zgłosili 
liśtę, podpisaną, przez 114 wyborców. 
Dlaczego Żydzi pokusili się o zdobycie 
mandatów radcowskich, pomimo, że 
nié mieli widoków zwycięstwa? Wystą­
pieniem swojem pragnęli widocznie za­
dokumentować, że handel żydowski za­
puścił już na gruncie tutejszym dość 
silne korzenie i obecnie nadszedł czas 
wyciągnięcia ręki po dalsze placówki 
przemysłowe, handlowe i rzemieślni­
cze.

Nad tupetem żydostwa nie możemy 
przejść do porządku dziennego. Prze- 
dewszystkiem powinniśmy poznać jego 
pionierami, a więc kandydatów, zastęp­
ców i wyborców. Dziś więc podajemy 
ich nazwiska.

Kandydaci na radców: Rutenberg 
Leon, współwł. firmy Textil Krajowy, 
Bracia Rutenberg, Poznań, Wielka 21. 
Berlin Jakób, ajentury włókiennicze i 
hurt, bławatów, Poznań, ul. Jezuicka 
12, Wygodzki Daniel, współwł. hur­
towni bławatów „Wygodzki i Janow­
ski“, Poznań, Wielka 6, Sorski Mowsza 
Nochim, przedst. hadl., Poznań, Wielka 
19, Dąb Szyja, współwł. agentury zbo­
żowej Klugman i Dąb, Poznań, Pocz­
towa 23.

Ich zastępcy: Lippmann Ludwik, 
Sp. z o. o. Strzelno, Reichman Bernard, 
det. sprzedaż bławatów krótkich, Po­
znań, Kramarska 21, Moses Juljusz, 
współwł. składu konf. H. Moses z d. 
Schónfeld, Poznań, ul. Nowa 6, Kowa­
lewski Gdal, współwł. hurt, bławatów 
Kowalewski i Umański, Poznań, ul. 
Wielka 20, Korpel Juljusz, fabryka me­
bli, Szamotuły, Nowik Aleksander, 
handel zbożowy w Poznaniu, ul. Bu­
kowska 1, Frisch Herman, współwł. 
hurtowni galanterji Bracia Schwartz, 
Poznań, ul. Wielka 7.

Jawne to wystąpienie Żydów pobu­
dzić musi całe społeczeństwo do czuj­
ności i bezwzględnego przestrzegania 
hasła „Swój do swego po swoje“. Bę­
dzie to najlepszą odpowiedzią z naszej 
strony.

WIWA
Węgierskie, Francuskie 
Rosyjskie i Południowe
WSZELKIEGO RODZAJU 

Czyste - Smaczne - Treściwe
W CENIE BARDZO PRZYSTĘPNE

CU»5 M. B0TVK K1
HI. RATAJCZAKA SU.J

Praca Polska
Na sali p. Jarockiej w Poznaniu 

odbyło się zebranie plenarne Związku 
Zawód. Pracowników Tramwajowych 
„Praca Polska“, które zagaił kol. pre­
zes Dembina. Następnie zabrał głos 
dr. C. Rydlewski, który wygłosił długo 
referat n.t.: „Świadczeń socjalnych“. 
Wywiązała się ożywiona dyskusja, w 
której licznie zebrani zabierali głos. 
W wolnych głosach załatwiono cały 
szereg spraw zawodowych, poczem 
zamknięto obrady.

Zkolei odbyło się zebranie plenarne 
Związku Zawodowego Metalowców 
„Praca Polska“, które zagaił kol. pre­
zes Rotnicki. Referat o ubezpiecze­
niach społecznych wygłosił również p. 
dr. C. Rydlewski. Dyskusja nad refe­
ratem stała na wysokim poziomie. Po 
wyczerpaniu porządku obrad przewod­
niczący solwował zebranie.

W lokalu własnym w Bydgoszczy 
odbyło się zebranie Zw. Zaw. Meta­
lowców „Praca Polska“, które zagaił 
kol. prezes Ganskowski. Referat na 
temat gospodarczy wygłosił kol. Czar- 
liński. W dyskusji zabierali glos kol. 
kol.: Nowak, Lewandowski i inni. Po 
uzupełnieniu zarządu i przeprowadzo­
nej dyskusji nad sprawami zawodo- 
wemi kol. prezes solwował zebranie.

W lokalu własnym w Chodzieży 
odbyło się zebranie Związku Zaw. 
Prac. Przem. Chemicznego „Praca Pol­
ska", które zagaił kol. prezes Olejni­
czak. Po szczególowem omówieniu 
spraw zawodowych, przystąpiono do 
uzupełnienia zarządu., poczem obrady 
zakończono •

W lokalu własnym Związku Zawo­
dowego Prac. Przem. Drzewnego „Pra­
ca Polska“ w Rogoźnie odbyło się ze­
branie miesięczne, które zagaił kol. 
prezes Bertrandt witając obecnych. 
Następnie obszerny referat na temat 
ruchu zawodowego wygłosił kol. pre­
zes okręgowy poseł Witkowski. Nad 
referatem wywiązała się ożywiona dy­
skusja. Po omówieniu spraw zawodo­
wych kol. prezes solwował zebranie.

Sprawozdanie
Towarzystwa Pomocy Naukowej dla Mło­
dzieży Męskiej Wielkopolski im, dr. Karo­
la Marcinkowskiego Tow. zap. w Poznaniu 
ze zbiórki publicznej w dniu 23 września 

1934 r.
Zbiory z poszczególnych komitetów po­

wiatowych: Poznań miasto 1.481,52 zł, 
Września 538,11 zł, Wyrzysk 402 zł, Sza­
motuły 362,50 zł, Środa 2-40,69 zł, Bydgoszcz 
miasto 213,64 zł, Leszno 186,58 zł, Kościan 
179,60 zł, Gostyń 147,14 zł, Poznań powiat 
146,06 zł, Śmigiel 126,59 zł, Żnin 122,53 zł, 
Wągrowiec 120,-— zł, Gniezno 116,27 zł, 
Ostrów 115,17 zł, Bydgoszcz powiat 97 zł 
Chodzież 77,24 zł, Inowrocław 76,40 zł, 
Oborniki 70 zł, Międzychód 61,56 zł, Mo­
gilno 54,90 zł, Krotoszyn 53,77 zł, Czarnków 
50,30 zł, Jarocin 48,16 zł, Grodzisk 46,12 zł, 
Odolanów 34,70 zł, Śrem 25,54 zł. Razem ze­
brano zł 5.194,09 zł.

Od tego odchodzą koszta druków i por­
to ryj: Głównego biura 159,64 zł, Komitetu 
miasto Poznań 169,65 zł.

Czysty rezultat zbiórki wynosi 4.864,80 
złotych.

Nie urządziły zbiórki zapowiedzianej 
koińitęty powiatu pleszewskiego i wol- 
sztyńskiego.

Nie nadesłały sprawozdań komitety po­
wiatowe na powiaty Kępno, Rawicz, Szu­
bin, Koźmin, Nowy Tomyśl, Ostrzeszów, 
Strzelno.

Składkującym i komitetom powiato­
wym za podjęte trudy składa dyrekcja To­
warzystwa Pomocy Naukowej serdeczne 
podziękowanie.

Zebrana spma służy na bieżące stypen- 
dja dla kształcącej się młodzieży.

Poznań, dnia 4 listopada 1934 r.
Dyrekcja Tow. Pomocy Naukowe] 
im, dr. Karola Marcinkowskiego

(—■) Jan hr. Żółtowski, prezes.
(—) Ks. dr. Jan Kanty Noryśkiewicz, sekr. 

(—) Seweryn Samulski, skarbnik.

Konkurs
Z okazji Tygodnia Propagandy Prze­

mysłu Polskiego Związek Obrony Przemy­
słu Polskiego w Poznaniu ogłosił za po­
średnictwem Kuratorjum konkurs dla 
młodzieży szkolnej ria: utwory poetyckie, 
wypracowania, nowelki, referaty, rysunki, 
wzory plakatów i t. p., któreby propago­
wały przemysł polski.

Warunki konkursu:
1. W konkursie może brać udział mło­

dzież szkolna wszystkich szkół państwo­
wych, samorządowych i prywatnych.

2. Konkurs obejmie 3 działy: a) utwory 
poetyckie, b) wypracowania, referaty, no­
welki i c) rysunki, wzory plaktatów i t. p.

3. Myślą przewodnią całego konkursu 
jest idea popierania wytwórczości rodzi­
mej i dania pierwszeństwa towarom pol­
skim, przed zagranicznemu

4. Udział w konkursie można wziąć w 
jednym, dwu, lub we wszystkich trzech 
działach.

5. Każdy dział prac konkursowych bę­
dzie rozpatrywany oddzielnie przez komi­
sję. Nagrody będą przyznawane dla każ­
dego działu oddzielnie.

6. Prace należy nadsyłać do Związku O- 
brony Przemysłu polskiego Poznań, Rze­
czypospolitej 1, najpóźniej do dnia 15 gru­
dnia 1934.

7. Za najlepsze prace Związek Obrony 
Przemysłu Polskiego wyznaczył cały sze­
reg nagród w postaci cennych książek, o 
raz wyrobów fabryk polskich.

Kwestarze
Wśród niezliczonych utrapień, które 

gnębią sfery kupieckie Poznania, niepo­
ślednie miejsce zajmuje ciągłe kwestowa­
nie na rozmaite cele. Zdarzają się dni, 
kiedy na kilkunastu klientów, ledwie 
dwóch, trzech przychodzi coś zakupić, re­
szta zbiera składki lub ofiary. Nic też 
dziwnego, że niejednego kwestarza spotka 
przykra odmowa, umotywowana tern, że 
nie jest on pierwszym i jedynym, który 
zbiera ofiary, że przed nim było już kilku 
takich itp.

Lecz rzecz charakterystyczna, odma­
wiają w ten sposób najczęściej ci, którzy 
ani jednemu kwestarzowi nic nie dali. In­
ni natomiast, choć niemniej walczą z kry­
zysem, znajdą zawsze parę groszy na taki 
lub inny cel. Bo przecież nie wymaga się 
od nich wiele. Wystarczy, by każdy dał 
drobną ofiarę, a zbiorą Się fundusze, za 
które niejedno zbożne dzieło może zostać 
podjęte.

A czyż to tylko w Polsce zbiera się ofia­
ry na różne cele. Zagranicą, np. w Niem­
czech, naród uważa za swój obowiązek 
popieranie wszelkich zamierzeń społecz­
nych. Słynna na cały świat flota niemiec-
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ka zapoczątkowana została ze składek do­
broczynnych całego społeczeństwa. A u 
nas?...

Otrząśnijmy się z tej niechęci, pamię­
tajmy, że wielkie dzieła społeczne tworzy­
ły się najczęściej nie z darów nielicznych 
jednostek, lecz z drobnych datków całego, 
społeczeństwa. W ciągu listopada zbierać 
będą w calem mieście ofiary dla najuboż­
szych zaopatrzeni w legitymacje kwesta­
rze Pozn. Okręgu „Caritas". Oby apel nasz 
nie został bez echa! Niech nikt nié odma­
wia drobnych ofiar pieniężnych lub w na­
turze. a wielkie dzieło miłosierdzia wzglę­
dem bliźnich zostanie spełnione,

„Pod Pręgierz“
Świeży numer (32) pisma „Pod. Prę­

gierz“ podaje szereg wiadomości o za­
trważającym wzroście liczby żydostwa 
w Poznaniu, mnożącego się szczegól­
nie na Nałew'kach poznańskich, przy 
ulicach: Żydowskiej, Kramarskiej,
Wronieckiej, Dominikańskiej, Szew­
skiej, Wielkiej i t. d. Poza tern zawiera 
szereg ilustracyj i artykułów aktual­
nych. Wydawnictwo „Pod Pręgierza“ 
znajduje się przy ul. Fr. Ratajczaka 14, 
tel. nr. 20-97.

Humor
W antykwariacie.

— Oto jest jedyny Rembrandt, który 
chwilowo można dostać w całej Europie.

— Powiedział mi nan przedtem, że po­
siada pan dwa Rembrandtv.

— Tak, ale jeden obraz jeszcze nie wy­
sechł.

Głowa i kapelusz.
Niejeden głupi zajechał wyżej, używa­

jąc mądrze swego kapelusza, aniżeli drugi 
mądry, darząc ludzkość głową.

SPORT
Sensacja sportowa

Atrakcyjne zawody pięściarskie w nie­
dzielę 11 b. m.

Zapowiedziane na niedzielę zawody 
pięściarskie pomiędzy czołową drużyną 
polską „I, K, P.“ z Łodzi, a doskonałym ze­
społem „Sokoła“ wywołały zrozumiałe 
zainteresowanie w kołach sportowych na- 
szego miasta. Drużyna „I. K. P.“, to naj­
solidniej zmontowana od wagi muszej do 

: ciężkiej „ósemka", która posiada w tym 
roku najwięcej szans na zdobycie zaszczyt­
nego tytułu drużynowego mistrza Polski.

Mimo tego, że zespół „Sokoła“ stoi przed 
bardzo trudnem zadaniem, jednak spo­
dziewać się należy, że wywiąże się ze swe­
go zadania tak, jak przystoi na drużynę, 
dzierżącą czołowe miejsce w okręgu. Soko­
li rozporządzają b. dobrymi zawodnikąmi, 
którzy dzięki pilnemu treningowi są w 
doskonałej formie i nie pozwolą sobie tak 
łatwo wydrzeć zwycięstwa. Takie walki 
jak Woźniak i Spodeókiewicz, Misiurewicz 
i Gamcarek, Leśniak i Wurm można 
śmiało uważać za eliminacje przed me­
czem z Niemcami.

Atrakcyjny ten mecz z łódzkim mistrzem 
odbędzie się w niedzielę o godz. 12 w ki­
nie „Metropólis“.

Pięść ia r siwo
. Przygotowania do meczu Polska ■— 

Niemcy, Esseński, Klub Policyjny, który 
organizować będzie ten mecz, wyznaczony 
na dzień 24 b. m., rozpoczął już przygoto­
wania. Spotkanie odbędzie się w hali 
wystawowej miasta Essen, mogącej po­
mieścić 10000 widzów, Radjo transmito­
wać będzie mecz na wszystkie rozgłośnie 
niemieckie. Sędzią ringowym będzie ho­
lender Bergstrom. Czysty ' dochód prze­
znaczony będzie na pomoc zimową dla bez­
robotnych. (PAT).

RADJO
Środa, dnia 7 listopada 1934 r. 

Poznań — 13.05 płyty; 15.45 „Co należy
wiedzieć o jedwabiu i jedwabnictwie“? wy­
głosi dr. Rzóska; 18.00 program czwartku I 
lit, w pałacu Działyńskich, wygi. dr. T. |

Wydział Tekvtylxy
PAÑSTW. SZKOŁY SZTUK ZDOBNICZYCH

urządza W POZNANIU

Wieczorek Tocoarzysko-Taiieczny
który odbędzie się w sobotę, 10 b. m. w pięknych salonach Związku Zrzeszeń 

Artystycznych (Pałac Działyńskich, Stary Rynek 78)
STRÓJ WIECZOROWY — POCZĄTEK O GODZ. 21
Wstęp złotych 3,— dla studentów złotych 2,—

Czysty flotbód na opłat? wpisów dla Diezaniotoytli ntzonic WYDZIAŁU TEKSTYLNEGO
zg 7949

Troozyński; 18.35 płyty: 18.45 20.00 pieśni 
w wyk. U.' Majęhrzak-Biisiakiewiczowej, 
20,45 (W); 21.30 „Gopłp" wygłosi dr. W. 
Sperczyński; 21.40 (W); 22.00 koncert reki., 
22.15 muz) tan z „Esp! añade",

Warszawa — 6.45 audycja poranna,
12.10 koncert zespołu Niny Mańskiej; 13.00 
.dziennik południowy; 13.05 polskie arje o- 
perowe w wyk. Ewy Randrowskiej - lur- 
skiej (sopran) i Wiktora Bregy. (tenor) pły­
ty; 15.35 przegląd giełdowy;: 15.45 fragment 
teatralny; 16.00 koncert zespołu jazzowego 
Ark. Flato; 16.45 „Chwilka pytań" — w red. 
Wacława Frenkla; 17.00 recital skrzypco­
wy Grażyny Bacewiczówny; 17.25 „Nasze 
pensjonaty, obozy i kolonje — wygł. p. M. 
Kapuścińska; 17.35 pieśni w wyk. Cecylji 
Węgrzynowskiej; 17.50 porądnik sportowy; 
18.00 skrzynka; pocztowa rolnicza: 18.15 
lekka muzyka dwufortepianowa; 18.35 u- 
twory na saxofón, płyty; 18.45 „Punkty 
styczne gospodarki kapitalistycznej i so­
wieckiej" — wygł. p. Zygmunt Szempliń- 
ski; 19.00 koncert chóru męskiego „Pobud­
ka" pracowników. Fabryki Karabinów pod 
dyr. Tadeusza Cudnowskiego; 19.23 po­
gadanka. aktualna; 19.30 lekkie piosenki w
wyk. Heleny Dał tr. z Wilna; 19.50 wiado­
mości sportowe; 20.00 muzyka lekka (pły­
ty); 20.45 dziennik wieczorny; 20.55 „Jak 
pracujemy w Polsce"; 21.00 koncert Chopi­
nowski w wyk. Józefa Smidowicza; 21.30 
odczyt w języku niemieckim pf. „Nieboska 
komedja" Krasińskiego jako arcydzieło li­
teratury światowej“ — wygł. prof. Tad. Pi­
ni (Lwów); 21.40 Karol Szymanowski. II 
kwartet smyczkowy op. 56 w wyk. warsz. 
kwartetu smyczkowego (I skrzypce — Jó­
zef Kamiński, II skrzypce — Zygmunt Le- 
derman, altówka — Jan Gornowski, wio­
lonczela — Mar jan Neuteich; 22.00 kon­
cert reklamowy; 22.15 muzyka taneczna z 
dane. „Paradis".

Muzyka wschodnia
Barwny koncert nadaje rozgłośnia kra­

kowska w dniu 6 listopada, wtorek o godz. 
15,45 w wykonaniu zespołu kameralnego, 
Adama Hermana. Program obejmujący 
muzykę Wschodu, będzie jakby muzyczną, 
egzotyczną ilustracją Egiptu, Indyj, Chin 
i Japónj i.

Składki i pokwitowania
W administracji naszej złożono w dal­

szym ciągu:
Na nagrobek dla śp. Ks. PeriińskiegO:

Jan Marweg. redaktor, 10,zł; — razem?, 
poprzednio pokwitow. 54 ł.

Korespondencja 
z Czytelnikami naszymi

— L. L. — Kłeck®, Niewątpliwie Pan 
musi na to pozwolić jako na sprawy ro­
zumiejące się same przez-się; dane lokale 
nie są przeznaczone na to, aby w nich tyl­
ko spoczywać w trumnie, lecz aby w nich 
mieszkać, a pojęcie mieszka n i a 
obejmuje wszystkie sprawy 1 do 6. (Ii.)

KSIĘGI STANU CYWILNEGO
Zgony:

Dnia 5 bm. zgłoszono; Edward Jaku­
bowski, bez zawodu, 24 1. Helena Hir- 
schowa z d. Krajewska, 53 1. Kazimierz 
Sibrecht 3 1. 8 m. 9 d. Marja Kołodziejów- 
na 5 lat. Marjanna Reimowa z d. Wit- 
czakówna, 64 1. Mikołaj Karczewski, sto­
larz. 65 1. Stanisław Górniaczyk, kupiec, 
50 1. Teresa Antonina Sokołowska 28 d. 
Jerzy Jeżewski, biurowy, 61 1. Magda­
lena Zawadzka z d. Skwarska, wdowa, 
75 1. Anna Łukaszewiczówna 4 1. 3 m. 
18 d. Hulda Seeliger, wdowa, 84 1. Sta­
nisława Surzyńska z d. Meissner, 74 1. 
Elżbieta Skarżyńska, ekspedientka, 24 1. 
Franciszka Andrószewska z d. Lechne.r, 
49 1. Henryk Mielcarek, bez zawodu, 21 T. 
Konstancja Liersch z d. Owczarzakówna, 
wdowa. 71 1. Jan Kollat, mistrz brukar­
ski, 60 1. Wincenty Przygodziński, zwrot­
niczy, 51 1.

Za ogłoszenia 1 reklamy odpo­
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.
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Wciąż ulepszać produkt — Wciąż obniżać cenynnwnbfHfl1^;5?yl«-CH°Sem d<?tknal,nas BÓS w Swym niezbadanym wyroku, 
ofca°ś p d &leb‘e meg° najukochańsze?° m<5ża i naszego najlepszego

To nasza zasada!
Prosimy żądać i próbować naszą czekoladą

ŚMIETANKOWĄ N. 60Dr. Łuczakowi, Ks. Radcy Dr. Noryśkiewiczowi, Ks. Dyr Dr Piotruw- 
7wi«mk’, 4iSs iPr°f' KrawQczJkowi» Ks Prot. Skazińskiemu, Zarządowi 

■'nw^da iCyJs''S‘>ivS0dahcjl Mariańskiej Nauczycieli, Radzie Wyż- 
Wi/oJ. > d® Ś,W' Wincentego a Paulo w Poznaniu, Konferencji św. 
Naucz ^Ikói* p au 0 ”Boża Opatrzność“. Stowarzyszeniu Chrzęść. Nar. 
Naucz. Szkól Pow., Kotu rektorów-emerytów poznańskich Sekcii Kfe-Rekmrn0™ S^0' 1 G‘-omi Sem. Nauk im SlosvackiegÓ,
Rektorom i Gronom Nauczycielskim IX. V. i 37 szkoły pow., Zarządowi Sn°w ,P?P' Bzieła Św. Dziecięstwa Jezusowego par. Farnej, 
kMr^T20)”’ Dz,at.'y.ler.szk.olneJ’ Przyjaciołom, Życzliwym i Znajomym, 
C7vni?^odpl<?.wac,zi!l Drogiego nam Zmarłego na miejsce wiecznego spo-
f X<nh?iciT IviZnie w,eńee. oraz wyrazy współczucia, wyrażone listownie 
i osobiście, składamy najserdeczniejsze

Numer sześćdziesiąt
Tabliczka waży netto 160 gramów i kosztuje tylko zł 1,20

Wszystko już było — tego leszcze nie było!

GOPLflnfl
Fabryka Czekolady w Poznania

Śniadalnia B

Dawidowscy |
Bronisława Pieracktego nr. 17

Poleca ffi
Smaczne obfite a tanie

— Obiady — Kolacje 1
UWAGA! £

Yego roka akademickiego zostały ponownie TT 
nj obiadów w abonamencie! A

Aleksandra Dąbrowska z dziećmi,

racia
Tabarin

Pac Ka niści 17
WYTWORNY i TANI LOKAL ROZRYWKOWY

W* Od daiś ceny rekordowo zniżone “Brn
Przy przebojowym programie artystycznym

kawa 80 gr, herbata 80 gr, piwo 80 gr.
Od godz, 9 wieez. JDAjNCING TOWARZYSKI,

Prsyjmnje się wszelk e zlecenia na domowe przyjęcia 
ł x wykwintną dekoracją półmisków.

Telefony 37-80 i 53-57

SPADEK WAGI
iT~ hU DZIECKA

Cegłę - klinkery - sufitówkę
(Gutschego) caią i połówki

pustaki - dachówkę (barpiówbę) 
drenv o<* *V2 ca*a t*°6 caiiJ p erwszorzędnej jakości

polecają

Parowe Cegleinle „bgrud" Sp. flkc.
Augustowa — Gradowice

poczta i stacja kolejowa Ru cho-dce Wiło. pow. Kościan 
telefon Rakon e wice 5 te , 9.6

Dźwigary
jest niepoko­
jącym obja­
wem, który 
winien być 
zbadanym 
przez lęka, 
rza. Jecorol 
polecany 
przez leka­
rzy, słosuje 
się przy 
krzywicy, 
wzmacnia 
kości, powo­
dując przy­
rost wagi.

słup lanożelazny wysokości 4 mtr., nośność 40 0Ó0 kg. 
3 nitowane slupy, wysokość 3,60 m, nośność każdego 
58 000 kg 2 nitowane dźwigary długość 6,85 m. wy­
sokość 0,38 m , nośność każdego 34 000 kg., większą 
ilość dźwigarów wysokości od 0,12 do 0,30 m, w dłu­
gościach od 1 do 7 m. z rozbiórki, Plac Wolności 3 
okazyjnie do nabycia. Zg 7947

Wspólnika
poszukuje firma przemysłowa, istniejąca od 27 łat, dobrze 
zaprowadzona i prosperująca w celu utworzenia filji w in- 
nem przemyslowem mieście z gotówką do 20 000 zl, facho­
wość niekonieczna ewentl. współpraca biurowa. Zgłoszenia 
___  Kurjer Poznański zg 7945.

LECZNICA CHIRURGICZNA
Dr. Parczewskiego

POZNAŃ „ , ul- Mickiewicza 22

Kupno okazyjne!
Pas z sierści wielbłądziej

250 mm szerokości. 10 mm grubości ca 5.i metrów ti 
do nabycia. Łask. zaDytania do Kuriera Pozn. da 4

„„,.?ab enla- w funkcjonowaniu wątroby i żółci powod 
zatrucie organizmu a na tem tle szereg najrozmaitszych cho 

. Zioła Magistra Wolskiego
r” w»af^'hra!ilce ri°s:”-v eSzot.vczne Combretura i Roldo. 
„?.„Kaw wątrobę do właściwej pracy a stosowane przy cier 
wynikiW!,lrU^y' kanlleniacłl żółciowych oraz żółtaczce Jaja nalei
i drogach“ inak' °Chr- “B,LLOSA“ do nabycia w SLtek 

Wytwórnia Magister E Wolski. Warszawa. Złota U m. 1.

W wielkim wyborze, wszelkich rozmiarów tarcze 
naboje małokalibrowe. małokalibrowe sztucerki brotf 
uiyshwska światowych fabryk. Ceny zniżone. — 

konkurencyjne.
J. Specht Nash, wlaśc. J. K Chmielewski. Poznafi, 
Fr. Ratajczaka 3. Zai. 1861 r. Tel. 13-38. ng 10 068

BUKOWSKI EGO
lAB.CHEM.-fAftM.mag.a.bukowski ¿ukc..warszawa

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25in ag rowkowe siowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi i słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 

5 nagłówkowych

OGŁOSZENIA DROBNE I Znak oferty naprzykład: n 2395, z 21 025, d 1811 
i h d. = i słowo.

I Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje I się do g.idz 10.45. w soboty I dni przedświą- 
_ | teczne przyjmuje się do godz. 10,30.

Antykwariat ,,Mars“
lelkie Gąrhary 44 poleca oka 
lnie meble antyczne norcela 

zegary, obrazy sztychy.

Ogłoszenia wśród drobnych
1-łamowy milimetr 50 grosz

Willę w Zakopanem
około 20 ubikacyj z umebl. i s 
dużą parcelą, kanalizacją. Świa­
tłem elekt rycznem i t. p,

zamienię
na dom w Poznaniu lub prowin­
cji. ewtl. dojilace różnice warto­
ści. Zgłoszenia i- urjer Poznański 
__________ zdg 24 759

Meble kuchenne
najkorzystniej kup.sz Wytwór­
nia Mebli Kuchennych. Piasko­
wa 3. Kornecki zdg 24 083

1. KAMIENICr 4. OSOBISTE 6. OŻENKI \ Chevrolet
4 drzwiowy, Kareta fabryczna, 
bardzo dębi;tn stanie. Falkie­
wicz, Dąhrowslcegc 25. 
_________  zdg 25 654

Kupię
kamienicę now a Poznaniu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 462

Ostrzegam Wdowi
,P. Kotkowiaka Antoniego ul. Ró-’po urzędniku z dw 
!żana 4 przed rozsiewaniem nie- mieszkaniem i cośkol 
prawdziwych wieści, w przeciw- ki szuka męża starsi 
nym razie oddam sprawę do są- na stanowisku. <)i 
du. Anna Konicka, Górna Wilda Poznański zdg 25 722 4Ł_____  zdg 25 733 ----------------- — —

Zaręczyny D’a
zawarte w di’u 7. III. 34 r. z p.'>nej siostry wdowy 
Leonem Skotarczakiem, zam. Przedsiębiorstwo ha 
dawn. Rom na Szymańskiego, znaniu szukam meżi 
zrywam Alina Plótniakówna. meryta do lat 5o. Zgl 
Poznań z?g 25 600 rJer Poznański zdg 2

Willa
6 pokojowa, kuchnia, ładny ogród 
chlew murowany, miasto powia­
towe niedaleko Poznania za 18000 
zl gotówka do sprzedania. Zgło­
szenia do Kurjera Poznańskiego 

zdg 25 485

Willkę
pieclopokojową, ogród 
sprzedam 6 40Ó, wpłat: 
Starofeka Bystra 42.

Sprzedaż — Naprawa

I
 wiecznych piór

wszelkich systemów W 
Skład Papieru — 
Montownia Wieez- V

nych Piór - Józef A?
Czosnowski - Po fi
znań Ratajczaka 2 Jj] 

dg 3 707 ®f

Poszukuję się
osoby do odd-.nia krwi. Zgłoszę 
nia o godzinie 11-tej w Zakł 
Przemienienia Pańskiego pl 
Bernardyńska _ zdg 25 82!

80 zł
i drobne > purtmonetce zgubi 
lam 5 bm na irodze Rataj?zaka 
Pasaż Apollo. Piekary św. Mar 
cin. pl śto-K rżysk’ Znalazc. 
ostatnich oszczędności gorące 
błagam o zwrot za wynagrodzę 
niem. Chwal stewo 13 ni. 1. - 
Parter. zdg 25 679,8f

Maszyny piseace Underwod Ideał, 
radjo prąd fetnly. dywan 3X4.

Futra
meskie, damskie używane, płasz­
cze, smokingi, ubrania. Komiso- 
wy, Ratajczaka 32. zdg 25 353

Jadalnia
zegarem tanio. Stolarnia iBukow- 
ska fl-________________ z<|g 25 359

Kamienicę
centrum dochód 9 0110. wpłaty 
35 000 sprzeda Małecki Ratajcza­
ka 18. parter. zdg 25 701

Meble
poleca najtame'

K. Bakoś, 
Stary Rynek 51

zdg 21 697

mieszkanie tanio sprzedam. Adres 
Kurjer Poznański zdg 25 725

Pianino
¡ŚnUdeckicn t^Tli

Skład rzeźnicki
kuchnia przylegle, war­sztat. . stajnia od gosood-’- do 

wynajęcia. W’”’"-« Bonin 6.
___________ zdg 25 773

Parcelę
ca 1300 Icwmtr nr’ ul. Maree- 
liJJSl®?0. narożnik WoUztvńs,'riej 
korzystnie sp -zedarn Z ’r’en;a 
Kurjer Poznański zdg 25 315

Kamienicę
komfortem trzypiętrową, nową 
dochód 12 700 eona SK5 OOC. wpłaty 
70 000 sprzedam. Tomczak 
Wierzbiecice 31 zds 25 884

Meble
tapczany, leżanki kupuj od fa­
brykanta. Fabryka mebli. Rynek 
Śródecki. zdg 24 31 i

Kapelusze damskie 
Jan Sozański

Rsnok 84 I. piętro, wejście 
ikowa 6.Pg 7 423-23.104

Maszyna
). Wały Kościuszki 3 

zdg 25 525Willę
5 mieszkań, komfort, wolna stem­
pli podatków, gotówki 25 000,—, 
przyjęcie amortyzacji sprzedam, 
Popinlski Piekary 8 tn. 6. 

zdg 25 872

Meble
najtaniej poleca

J. Baranowski
Poznań. Podirórna 13.

Ps 7 246/7 30.4
Centrala mebli

Wielka 28. poleca meble po ce- 
nach najniższych. Pg 7 425-11.11
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Chevrolet ,
Kmwzyna 6 cylindrowa, kola no­
woczesne tan o lub zamieni« na 
starszy typ lub motocykl, wyma­
cana dopłata. Adamski, Wągro­
wiec, Kolejowa, tel. 144,

zag 2o 814

Śniadalnię
jadłodajnie dobrym biegu .cen­
trum sprzedam- Adres .wskaze 
Kurjer Poznański zdg 2o 929

Składzik
z mieszkaniem, lub 2—3 pokoje- 
we parter, centrum Oferty Ku- 
rjer P-oznańsKi zdg 2o 833

Pokój
skromniejszy wolny, 
sklego 36, m. 6.______

Dąbrow- 
zdg 25 702 Nauczycielki

fortepianu w pobliżu .mieszkają- 
cej poszukuję. Małeckiego

śródmieście
dwuosobowego, czystego.. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 2o74o

Beczki
do masía 100 sztuk sprzedam. — 
Dąbrowskiego 71. m. 2.

zdg 2o ibG ____

Futro
meskie nowe 125.—. Szewska 21 
m. 1. zdg 2o 92o

Siłowa
prawdziwa peleryna mało używa­
na. Patrona Jackowskiego 21. -r 
m. 5. od 1—3, Zdg 25 083

Bernardyna
sukę sprzedam zl 45. Nowy Ry­
nek 14 — 18. zdg 2a 749

Biurko
małe nowoczesne tanio 50 zl 
sprzedam. Adres wskaże Kurjer 
poznański zdg 25 755__________

Przed końcem
naszej wyprzedaży upadłościowej 
prosimy wykorzystać jeszcze do 
połowy zredukowane ceny. C. 
Ratt, ul. 27 Grudnia 4 I ptr. — 
Szkło — szlify — kryształy — 
porcelana. zdg 2o 920

Okazyjny skład mebli
Wielka 20. tel. 32-40. Kupuje — 
sprzedaje meble używane — 
wszelkie sprzęty biurowe, domo­
we. ng 11 »jo

Pokój
kuchnia wolne zaraz. Objecie 
mebli 250 zi. Różana 6, m. 12.

zdg 25 828 _______
Jednopokojowe

obszerne solidnej, małej rodzinie 
pół roku zgóry. Zgłoszenia Hoff­
mann, Urbanowska 7.

zdg 25 826

Podoficer
zawodowy szuka 2 z kuchnią. Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 2o 728________

Pokoiku
poszukuje krawcowa śródmieście 
cena 15. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 2o 8ul .

Ładny
duży pokój słoneczny, kuchenka, 
entré, za zwrotem, kosztów 300 zł 
Kopernika 3. m. 6. zdg 2o 824

VŁł=>„ Palli
tani, łazienka, elektryczn... także próżnego Pokoju. Oferty Kurjer
dwie osoby. — Dąbrowskiego 36, Poznański zdg 2-i_84d--------- -------
front, mieszkanie 8.----- - jedn(JOSO|jOWeflo

zaraz opalem.. P,feŁtyonęiena Kn 
rjer poznański zdg 2o 900

Czysty

śródmieście
ładny, frontowy pokój, przyle-

głym eleganckim’ gabinetem, ra- 
d. oddzielnie z utrzymą-

Kto
wynajmie pianino .fortepian so­
lidnej. Oferty Kurjer Poznański 
zdg 25 757 __________-

Pianina
transportuje zl 8.—. 
Podgórna 10 a.______ .

Dry gas. 
zdg 25 793

Fortepian
skrzydło tanio. Wielkie Garbary 
114. m, 12__________ zdg '25 804

Skład
spożywczy, towarem, maglem, 
mieszkaniem. Wskaże Kurjer 
Poznański zdg 25 800

Karakuły
korzystnie dobrym stanie,. dłu­
gość 130 om, gotówka kuspię. 
Oferty cena Kuder Poznański

zd g 25 753

Dwupokojowe
z kuchnia wolne. Gen. Prądzyń- 
skiego 47, gospodarz, zdg 2o 8o4

2
pokoje kuchnie odstąpią», sypial­
nie. Św. Marcin 63, m. 20.

zdg 25 953 ______

Pianino
Dom Komisowy. Podgórna 10 a.

zdg 35 793 ________

Wóz kryty
do rozwożenia towarów 1—2 kon 
ny używany w dobrym stanie ku­
pię. Oferty Kurie** Poznański

zdg 25 671 ______

Mieszkanie
4 pokoje z wygodami centrum 
III ptr., warunek przejecie ślicz 
nego ogródka działkowego war­
tości 800 zl. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 25 866

Motor
naftalinowy Deutschs dwndzie 
stofconny. mało używany tanio 
sprzedam. Bdińeki, Zacharzew. 

■.p. Ostrów. ng 12 534

Maszynę
Singera okrasie czółenko kupie.- 
Oferty Kurier Pozn. zdg 2o 683

Mieszkanie
dwupokojowe z kuchnia w Deb- 
cu od gospodarza. Oferty Ku* 
rjer, Poznański zdg 25 944

Dom Komisowy
Wroniecka 6 8 polecą szafy.» ł  . — 1 .. l.n .. 1 n 1 “U 1 /

Dźwigary
ca 40 N. P. mntejwjecej 8 metr. «„fodłuigie kupie. Oterty do Kurjerą| wolności a. 
Poznańskiego zdg 25 687____

Trzypokojowe
wskaże „Biuro Agrarne“.

WronleCKa 0® poi-eca szaty, sto-} ........... . K-Upię
lv krzesła, kanapy, leżaki, łóżka,'skład kolonjajny w dobrym punk- 
lanrDY obrazy. ng 12 405 cie. Zgłoszenia podaniem warun-lampy, oora^y.------------ _ s _ Rów Kurjer pozn. zdg 25 731

Antykwarjat „Mars"
Wielkie Garbary 44 poleca oka­
zyjnie mebla antyczne, porcelan«, 
zegary, obrazy, sztychy.

Artystyczna naprawa
porcelany antycznej. Uzupełnie­
nie części. _____  ng 10 o2O

Motor
na gaż ssący bez generatora. — 
Oferty z cena Kurjer Poznański 

zdg 25 741

lLSZUK^MIESZK

Etatowy
inik, bezdzietny, dwupoko: 

we wprost gospodarza, czyn 
zgóry. Oferty ..Par“, pod 57,3 

Pg 8 002-57.360______

Skład
kolonialny ładne mitsąkajiie, pel- 
ńem biegu powodu śmierci sprze­
da Marszalka Focha 39, mięsmkn- 
nie 17. zdg 2o893

Kupię
magiel w dobrym stanie. Korcz, 
Górna Wilda 71. zdg 52 719

Frof. gimn.
bezdzietny poszukuje 2— 
komf. wprost gospodar: 
objecie admin. Oferty Ku 
znański zdg 25 637 _____

Państwowy

Futro
damskie. Marcin 50 — 6. 

zdg 25 890
Fryzjerski

zakład sprzed arm Adres Kurjer 
Poznański zdg 25 966__________

17. LOKALE
od 15 do oddania. Adres wskaze 
Kurjer Poznański zdg 25 737

■ " p
Skład n

Pokoik
wejście osobne, światło, z herba­
ta, ogrzewany, lepszemu kawale­
rowi zaraz. Niegolewskich 12 I. 

zdg 25 531

mieszkaniem każdą branże wy- a 
najme. Wawrzyniak. Sołacz. Sla- 9 
ska 11. zr’K 20 420 S

Poszukuję c
ubikacji warsztatowej. w okolicy ” 
centrum. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 25 794Aleje
Marcinkowskiego 20 tylny dom 36 
małżeństwo bezdzietne, zdg 25 774 Składu

z przyległem mieszkaniem poszu; 
k-uję. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 2o816 _
Dwuosobowy

Focha 29, m. 7, blisko dworca, 
zdg 24 870
Pokój

panom. Garncarska 2. m. 2. 
zdg 25 803

Skład
bez konkurencji wygodnem 
szkaniem, rok zgóry 1 200. gło­
szenia Hoffmann Urbanowska 7 

zdg 2o 827Pokój
Grobla 18, m. 4. zdg 25 795 Lokal

na skład lub warsztat od gospo­
darza. Św. Czesława 18, stróż 
wskaże. 25 906

Studentka
za korepetycje. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 807 Skład

przyległym .pokojem K^spoda-
rza. Pótwiejska 30. zdg 25 923

Frontowy
Rybaki 7. m 9. . zdg 25 809

Pokój
- Kozłowska, Focha 38, I„ 15. 

zdg 25 821
Składnicę

węgla dobrze zaprowadzoną wy­
dzierżawię. Oferty sagjegółowe 
do Kurjera Pozn. zdg 2o 788

Pokój
skromny panu — małżeństwu 
bezdzietnemu. Wrocławska 19

'; m. 14. zdg 25 83(
Pokój

frontowy, umeblowany, z osob- 
nem wejście elektrycznością, z 
wygodami, utrzymaniem, względ-TÆ p syyp ę — ——— -- — - - *

dp palenia kaw_L_..Kxpres‘‘ Jm- 2 Wprosi S’“’‘rS,"‘’"CÎÆ
gospodarza. Oferty Kurjer Pozn.1 snwsnmevi

zdg 25 636
Pi«

itJ-i Aiejiia n.aw **■»
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 25 778
Parcelę

kupi« gotówka Jeżyce lub. Sołacz. 
Oferty Kurjer Po-zn. zda 25 246

z 3 pokojami i kuchnią do wyna- 
' ' * ul. św. Wojciecha 2, telef.

zdg 3o 831

Pianino
zagraniczne. Kanarek biały, do- 
bry śpiewak. Młyńska 4, m. o.

¿dg 25 961

Lornetkę
prysmatyczna 8 X

Cukiernicę
srebna, kupi« okazyjnie._ Oferty 
Kurjer Poznański zdg 2o 673

2 pokoje
kuchnia czynsz rok zgóry. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 435

najęcia. Poznań. Słowackiego 
37. m. 2. wysoki parter, lewa stro­
na. zdg 25 533 4

Kolon j alka
w centrum debrze prosperująca 
na sprzedaż. Adres Kurjer Po­
znański zdg 25 959_________ ___

Jabłka
kupie każda ilość gatunek, cena 
do Kurjera Pozn. zdg 25 83611

Wyższa
urzędniczka, wypłacalna, kwitu 
ralna postukuje od 15. 11. mie­
szkania wprost od gospodarza 
2—3 ciche, słoneczne pokoje z k-U; 
chnią, niedaleko śródmieścia 
przystanku tramwajowego. 
Oferty z podaniem warunków do 
Kurjera Pozn. zd,g 25,667____

Pani
nickrenujący wynajme. Św. Mar­
cin 56, m. 30.________ zdg 2o 849

Cieszkowskiego
6—7. pani zdg 25 848

Mickiewicza 3
m. 6, dwuosobowy 15-ego. 

zdg 25 547

Śniegowce
damskie. me­
skie, dzieciece 
wszelkiego ro­
dzaju w bar­
dzo wielkim 
wyborze

Fr.
Rogoziński,

Wielki Magazyn Obuwia. Po­
znań. Stary Rynek 64

Ps 7 667-42.43 ______ _

Dzieciom
>m udzielam lakcyj . forte- 
□ {ćwiczeniami) 6 miesieezg

Marcin 76 — 4. zdg 2o 945

SZUKA POSADY

posady 
' po jednej u 

drobnych.

,1VW ’JIM r——
w tej rubryce

Laborant
Po.

Czeladnik
ekarski cukierniczy z plęMolet- 
a praktyką poszukuje posady. —• 
ferty Kurjer Pozn. zdg 2o k>4 .

Urzędnik
idarczy lat 39. Górnoślązak, 
:y. z 22 letnia praktyka, w 
jdministrował 7 lat pięrwszo- 
ly majątek na Kujawach.
Inowrocławiem poszukuje 

wiedniej posady z . kaucja 
zł. Oferty do Kurjera Po- 

skiego zdg 24 052 ______ .

Gospodyni
em świadectwem szuka po;
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 25 644 .

Uczciwa
a poszukuje 
idniem. Oferty

posługi
Kurjer

Poszukuję
posługi 3 razy tygodniu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 629

Panienka
troskliwa, za.imię sie pielęgnowa­
niem chorej lub starszej osoby za 
matem wynagrodzeniem» A§!o* 
szenia Kurjer Pozn. zdg 2o 616

Poszukuję
prania lub posługi. „Pferty Ku- 
rjer PozjiŁńslri zdg 2o 649

Gospodarstwo
210 mórg pszennej ziemi dobre 
zabudowania duży żywy mar­
twy inwentarz, prywatne . cena 
28 000 wpłaty 18 000, Lech, Po­
znań. Grobla 22.___zdg 25 <7-9 80

Gospodarstwo
120 mórg buraczanej, z dużym 
inwentarzem, zapasami, zabudo­
wania dobre prywatne, cena 
18 000.. wpłaty, 15 000. Lech. — 
Poznań Grobla 32. zdg 2a «81/2

Vitalnx
lampę stołową nabedziemy z ża­
rówką lub bez na 229 . wolt.. Zgło­
szenia Kurjer Poznański pod

Mieszkania
3 pokoi, łazienki i ..kuchni śród­
mieście poszukuje emeryt. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 35 668

łączne fortepian lub bez. Długą 
8 — 15. zdg 3» 878

Dziewczyna
do wszystkiego z dohrema świa­
dectwami szuka posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 6^0

zdg
Dobermana

ostrego kupie. Rybaki 20 ą.. .. ... ni. 
zdg 25 845

Walizkę
większa w dobrym stanie kupie. 
Oferty Kurjer Pozn. d,g 4 097___

Pianino
czarne nowoczesne 900. Chrza- 
stówski, Grochowe Laki 5.

zdg 25 852

Kupię
tokarnie metrowa- . Gdymą, 
skrytka poczt. 230. zdg -a 9o2

Pianino
sprzedam. 3 Maja 3 a. m. 13 
podwórze, parter._____zdg 2o 848

Meble
para łóżek orzechowych z umy­
walka, stół, krzesła J t. p. Ka­
nałowa 11 — 12. dg 4 098

Rury
żebrowe, rury ciągnięte średn. 
100 mim kunie.. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 868 ._______

Tysiące
guzików blaszanych do spodni. —• 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 2o 928

12. DO WYNAJĘCIA

3—4
pokoje z komfortem blisko dwór; 
ca. Zgłoszenia Kurier PoznaWtei

zdg 25 739 ___
Mieszkania

3 pokojowego poszukuje urzędnik 
od gospodarza. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 705________

Młyńska
trzy. — dziewięć. , Dwuosobowy 

zdg 25 876

Jedno.
dwuosobowy. Strzelecka 23 

zdg 35 957

Znana
wróżbiarka Adarelli przepowiada 
przyszteść z cyfr — kart. Przyj­
muje 10 rana do 9 wieczór. Pod 
górna 13, mieszkanie 10, front.

zdg 25 767

Osoba
młodsaa. uczciwa poszukuje po­
sady do samotnej osoby o-d 16. 
lub L Oferty Kurier Poznańska

zdg 25 653 

7.

Dwuosobowy
Grottgera 14, m. 3. zdg 25 956

Swędzenie
oraz wyrzuty skórne usuwa krem 
Lain-Age (z kogutkiem). — Nie­
szkodliwy kosmetyk, usuw£j$£X wady naskórka. ____  ng 12 394

Dziewczyna
do wszystkiego z dobrem gotowa­
niem. przyj,mie posad« zaraz. 
Oferty Kurjer Pozn zdg 25 660

Elektryczność
" zdg 25 871z kuchnią, czynsz^Zgóry. Oferty w- Garbary 5 m. 8 

Kurjer Poznański zdg 25 777
Lokator

tpokojny. pewny z gotówka szu­
ka 1—2 pokoi z kuchnią może za­
płacić zgóry Oferty Kur jor 
Poznański zdg 35 963

Dwupoko j owego
bliskość’ centrum, wprost od 
gospodarza poszukuje urzędnik. 
Dam ewtl. rok zgóry. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 23 549/50

Pokój
Wielkie Garbary 23 m. 9. 

zdg 25 870

Nowomiejski
6a 25 frontowy duży zaraz utrzy; 
maniem, bez, łazienka, zdg 25 oba

Pokoik
utrzymaniem. Ratajczaka lia m. 
102 zdg 25 862

Możemy 
gwarantować 

jakość naszej
bielizny zawo. 

dowej
gdyż z własnej Fa­
bryki Bielizny J. 
Schubert. Dom Płó­
cien. Wrocławska 3.

Pg 7 671-42.13

Kucharka
przyjmie posadę, w Jgoznaniti hib 
na wyjazd. Łaskawe oferty Ku­
rjer Pozn. zdg 25 6? 

Inteligentna
osoba poszukuje posady ' jednej, 
dwóch osób za skromnem wyna-
irodzeniem. Zgłoszenia Kurjer 

’oanańska zdg 25 675 _____  .

Cukiernia
korzystnie na sprzedaż blisko 
Poznania. Oferty Kurjer Pozn.
zdg 25 881 _____________ .

Sprzedam
radjo - aparat cztero - lampowy 
do prądu stałego, akumulatorem, 
głośnikiem, cena zl loO. tostowa 
14 a, m. 15. o4 3—4. zdg 2a 880

Piec
większy żelazny — szamotowąny^ 
Matejki 3. m. 2. zdg 25 958

Zakład
fryzjerski mieszkaniein JPrzeĄam. 
Adres Kurjer Pozn. zdg 2o 874

Ładne mieszkanie
4 pokojowe z przynależnościami. 
na wysokim parterze, .w centrum 
miasta przy ruchliwej ulicy, na­
dające sie także na biura, wprost 
od właściciela domu bez odstęp­
nego za czynszem miesięcznym 
do odnajęcia. Oferty uprasza sie 
złożyć do ekspedycji Kurjera Po­
znańskiego zdg 25 373 _________

6, 5, 4, 3 i 2
pokojowe mieszkania, biura, sklą 
dy w każdej dzielnicy wskąze 
„Domus“. plac Wolności 14 a. In­
formacje bezpłatne. zdg ¿4 Sal

Motor
3 KM 380 Volt nowy sPr|e°am- Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 867

Sprzedam
korzystnie ręczną 'LytXcfon<3 świec w pow. mieście. Lgzysten 
cja zapewniona. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 860 ______

Kiosk
sprzedam. Rolna 29. zdg 25 857

Mieszkanie
1—2 pokoi poszukuje w śródmie­
ściu. czynsz zgóry. Oferty Orę­
downik d 4.096 ______

Pokój
z meblami zgoda gogpodaiaa 
elektryczność. Górna Wildą 
m. 10. zdg 3o Sol

Czteropokojowe
komfortowe blisko Parku Wilso­
na od gospodarzą do wynajęcia. 
Zgłoszenia Plac Działowy 6 m. 5. 

zdg 25 729

Piec
kaflany przenośny korzystnie.
Św. Marcin 62 m. 3. zdg 25 886

Przyjezdnym
1,50 Wrocławska 13—11.

zdg 25 892

Szukam
zamiłowanej, kulturalnej akom 
panjatork. do śpiewu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 783/4

Krawcowa
samodzielna poszukuje pos.ady Pp 
domach w mieście i na majątkach. 
Poznań, Matejki 39. m. 7.

zdg 25 677 

Pielęgniarka
wychowawczymi poszukuje posady 
—raz. Oferty Kur jer Poznański

zd g 25 678
Mody

damskie, dzieciece. wykwintne, 
bardzo tanio. Pracownią Dobro- 
miła, plac Wolności 13, m. 12.

zdg 24 77516

Dwuosobowy
Dąbrowskiego 49 m. 24. zdg 25 909

Absolwent W. S. H.
władający jez. 'duńskim, angiel­
skim i francuskim obecnie na nie- 
wypowiedaianem stanowisku, szu­
ka posady w handlu, przemyśle 
lub spółdzielni. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 743

3—2
przynależnąściami____ _ _ ______ _____ w

śródmieściu' od gospodarza po­
szukuje. Zgłoszenia Kurjer Po-
pokoje z 
Sródmi 
szukuj.,. 
znański zdg 35 851

Pokoju
kuchni suterenie, frontowy, oko­
lica obojętna dzierżawa rok zgó­
ry. Oferty Kurjer Poznański

zdg 25 835

Młode
małżeństwo szuka mieszkania . 
pokojowego od gospodarzą. Zgło 
szenia Kurjer Pozn. zdg 25 899

Siedmiopoko j owe
zaraz. Kreta 22. zdg 25 764

2
pokoje kuchnia wynajmie gospo­
darz. Adres wskaże Kurjer Pozn.

zdg 25 775 ___ .

Futro .
spód elki sprźedam. '’^dg'^S 91’

Westialka
do sprzedania, środa 10—11 L?™ 
Mickiewicza 11 m. 1. zdg 896

3 pokoje
komfort, kuchnia, pokój dla służ­
by, łazienka, elektryczność gaz, 
piece, czynsz miesięczny 66 zł 
za zwrotem 1 roczn. czynszu i ko­
sztów renów, zaraz do wynaję; 
cia. Zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdrg 2o 765 ___ ____

Duży
Słowackiego 29—7. zdg 25 908

Utrzymaniem
1 lub dwuosobowy frontowy ,nię- 
krepujacy elektr. łazienka piani­
no tanio inteligentnemu. Wały 
Jagiełły 20 m. 10 przy Bramie 
Wildeckiej. zdg 2.) 907

Studentka
poszukuje współlokatorki zaraz. 
Jasna 8—2. zdg 25 905

Bieliźniarka
pierwszorzędna pracuje poza do; 
— im. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 24 426

24. NAUKA

Prasowaczka
poszukuje prasowanie i pranie w 
dom i poza dom. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 748

Dwupoko j owego
śródmieście beœdizietne małżeń­
stwo zgóry. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 25 949

15. POKOJE UMEBL.,

Dwa pokoje
elegancko umeblowane dla zamoż 
nego pana w willi wynajme. — 
Oferty Kurjer Pozn. p. 1672

Dwuosobowy
utrzymanie á_60 zł. Plac Sapie 

skiżyński 4 m. 7.

.55, II.
Focha

prawo.

Kreta 5—9.
«

Pokój
zdg 25 897

Prawnik
szuka pokoju umeblowanego bli­
sko sądów. Oferty tylko z ceną 
Kurjer Poznański zdg 25 672

Madame
Dygat-Zakrzewska 

Parisienne diplômée
Professeur aux Cours pratiques 
de langue française donne leçons 
particulières. Grammaire — Con­
versation — Littérature. Prépa­
ration au baccalauréat. (Prix 
modérés.) S'adresser Ogrodowa 12 
logement 28. zdg 20 349

Szkoła tańców
Pocztowa 29. Pg 7552-40.23

zdg 25 641

25656

Posługi
poszukuje. Oferty Kurjer Poeat¿ 
zdg 25 754 

Tanio
szyje i ładnie w dom. suknie 
dziecięce przeróbki, szukam po­
sady. Woźna 18. m. 18.

zdg 25 756
Krawcowa

polecona poszukuje posady w 
dom. Oferty Kurjer Poznański 

zB 25 802
Szukam

pokoju niekrępujacego, ładnie n- 
mebtowanego, pościel (kołdrę) od 
15. bin. Cena. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 674 

Nauka kroju
szycia modelowania, najłatwiej­
szym na świecie systemem. To­
maszewska. Pocztowa 1.

dg 3667

Służąca
z. dobrem gotowaniem do wszyst­
kiego poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 7M

Wdowiec
s/zuika pokoiku do 15 »1 zaraz. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 700

Dźwigary
różnej długości i wysokości oraz 
1 stup żelazny lany. 3 sluPy.I1'' 
towane z rozbiórki. Plac,"oKooa ści 3. zdg 25 894

Sześciopokojowe
komfortowe zaraz. Marynarska 9.

zdg 24 529 ________

Elegancki
Miołćiewiciza 17 — 4. zdg 25 665

Dom
piętrowy składem. mniejązem 
mieście rynku sprzedam, zamimiie 
na skład kolonialny. towa™iY 
krótkich, bławatów lub Parc,?‘? 
Poznaniu, prowincji. Wezme mu 
hipoteczny na wpłatę. Cena 18 uu' 
bez dtugu. Sowiński, par«P»<:j?Li ska 2, telefon 18-21. bsd.g 25 940

Komfortowe
trzypokojowe, wygodami zaraz. 
Aleja Wielkopolska 39.

2?d*sr <4« .

Komfortowy
centralne, telefon. Wyspiańskie­
go 12 — 5. zdg 25

Centrum
pokój pościelą niekrepujący wy 
najme zaraz. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 25 724

Szkoła tańców 
Szczurkówny

' ' ' zdg 25 7,12Wrocławska 14.

Słowackiego
isna-sasi-sfe«1« 

SÎÂS4SÎ’

Focha
82, mieszkanie 8. duży, frontowy, 
słoneczny. zdg 25 6®

Pokój
utrzymaniem lub be® od zaraz. — 
Wierzbięciee 86, r, 3. zdg 35 69ł

Pokoju
umeblowanego 20 do 25 miesięcz­
nie szuka pan. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 732 _________

Potrzebny
w śródmieściu niekrępujacy po­
kój dla przyjezdnego kupca na
8 dni. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 35 713

Kto
udzieli panience kursu fryzjer­
skiego. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 25 706

Francuzka
iParyżanka) udziela lekcyj kon­
wersacji. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 21 427

Niemieckiego
udziela- inteligentna Niemka. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 910

Ekspedientka
rzeźnicka przystojna, wymowną, 
dzielna w swym zawodzie, poszu­
kuje posady w rzeżnictwie. cu­
kierni wzgl. restauracji. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 790

Krawcowa
domowa d-zielna szuka posady. 
Oferty Kurjer Po%n. zdg 25 822

Sierota
starsiza poszukuje jakiejkolwiek 
pracy. Oferty Kurier Poznański 

zd g 25 820
Panienka

przyjmie posadę dob.rem gotowa­
niem. praniem bez Spania od 13. 
’Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 818
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Wdowa
szuka posługi. Oferty Kurier 
Poznański zdg 25 832

Emeryt
posziiku i p s r r ’»¿n-ę t w a d om n. 
Oferty Kurjer Pozn. zd g 25 856

Leśniczy
Poznańczyk lat 30. samotny, z 
bardzo dobremi świadectwami i 
poleceniami, sdny, zdrów, 
fąchowiec, z lppszemi kwai 
cłami, kilkuletnią praktyka 
(Poznańskie — Pomorze), : 
cy dobrze i wszechstronnie gosp. 
leśna, książkowość, nieco gosp, 
rolna, trzeźwy, sumienny i obo-I O *7 1 1 , , i -1,- -V,-.

Książkowa.
maszynistka

znająca ubezpieczenia socjalne, — 
władajaca jeżykiem polskim i nie­
mieckim poszukuje posady. — 
Przyjmie również kierownictwo 
składu fabrycznego 1, t. p. po­
siadając jako b. właścicielka 
przedsiębiorstwa — odpowiednie 
wiadomości. Na żądanie kaucja. 
Łaskawe oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 25 708

Krawcowa
szuka posady 2 zł dziennie. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 555

Krawcowa
poszukuje posady do pomocy pa­
ni. Oferty Kurjer Poznański

z dg 25 554

Dziewczyna
młodsza samodzielnem gotowa­
niem, praniem prasowaniem oraz 
do wszelkiej pracy domowej szu­
ka pracy tylko w lepszym domu 
do samotnej -ub do bezdzietnego 
państwa od 15 lub 1. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 25 471

Agentów
zaprowadzonych na okucia. Ofer­
ty Kurjer Poznański dr 4 086

w runs, opia wie, po 
do wiat Września.

Dziewczyna

Uczeń
szwajcarski poszukuje miejsca, - 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 776

Kńcharz
samotny z dobremi świadectwa­
mi, szuka .posady zaraz lub 15. 
11. Łaskawe zgłoszenia K 
Poznański zdg 25 786

Sekretarz
długoletni kierovvnik biura adwo- 
kackiego notarialnego, chlubne 
świadectwa, poszukuje posady, 
wynagrodzenie skromne. B. Hal- 
ski, Poznań-Staroleka, Pochyla 
1£____  zdg 25 490

Żelaźniak
młcdy energiczny z kilkoletnia 
praktyka przyjmie jakakolwiek 
posadę za skromnem wynagrodze­
niem. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 25 738

Dziewczyna
czysta, uczciwa z własna poście­
lą długoletnie świadectwo szuka 
posady do samotnych osób 15. 11. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 ’<42

Praktyki
biurowej poszukuje absolwent 
Warszawskich K. S. Handlo­
wych. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 25 883
Chłopiec

poszukuje posady do posyłek łub 
innej. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 23 716

TEATRY
Poznań, wtorek, 6. 11.

TEATR POLSKI: — Dziś: 
„Niepoprawny Bobuś“. 
Środa 7. 11. „O 5 minut 
zapóźno“,

TEATR WIELKI (Opera): 
Dziś: „Piękny jest świat’ 
Środa. 7. 11. „Rigoletto".

TEATR NOWY: Dziś — 
„Zwyciężyłem kryzys“. 
Środa, 7. 11. „Zwycięży­
łem kryzys“.
Czwartek, 8. 11. „Krąg 
interesów"

noże
KINA «PROGRAMY 

NAJTAŃSZE gslgj NAJLEPSZE
CQSBXSâ___-_______ _

KINA
Poznań, wtorek, 6. 11.

APOLLO: „Co mój mąż 
robi w nocy?“

CORSO: „Buster się żeni“ 
i „Zdrajca Zachodu“.

EUROPA: „Pat i Patachon 
jako kompozytorzy“.

GWIAZDA: „Cesarskie ło­
wy*'.

METROPOLIS: „Co mój 
mąż robi w nocy?’1

MOJE: „Żona w złotej klat­
ce“.

ORZEŁ: „Żółta kontraban- 
da‘‘ i „Noce portowe”.

OŚWIATOWE T. C. L.: — 
1. „U wrót Antarktydy”, 
wyprawa Nansena, 2) 
„Walka Tytanów“.

RENAISSANCE: „Niewi­
dzialny człowiek“.

SFINKS: „Sekret kobiety“. 
SŁONCE: „Wesoła Zuzan­

na“.
TĘCZA - Łazarz: „Szalona 

Noc”.
TĘCZA-Wilda: „Wielko­

miejskie Cienie”.
WILSONA: .,W cieniu krzy­

ża”.

i Dziewczyna
szuka posługi. Oferty Kurjer 

• Poznański zdg 25 714
Młynarz

dobrze obeznany w swym zawo­
dzie i prowadzeniu motoru ssaco- 
gazowego, poszukuje pracy za 
kaucja 500 zł, lub dzierżawy mły­
na wodnego albo dobrego wiatra- 

i zaraz. Zgłoszenia agentura
Gebice. ng 12 530

Małopolanka
młoda wychowawczyni freblan- 
ka. posiada szkołę go-spodarcza. 
szuka pracy w tym zakresie od 
l grudnia. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 25 840

Panna
do dzieci z szyciem poszukuje po­
sady. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 25 684

Dziewczyna
z gotowaniem i do wszystkich 
prac domowych poszukuje posady 
od zaraz lub od 15 Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 688

Fryzjer
wolontariusz damsko-męski dziel­
ny _ szuka posady. miejscowość 
obojętna. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 25 698

Służąca
młodsza do wszystkiego z gotowa­
niem szuka posady. Oferty Ku­
rjer Poznańsra zdg 25 699

Pomocnik fryzjerski
poszukuje posady zaraz z dobre­
mi świadectwami. Adres Józef 
Jagaciak. ul. Kopernika 9 ni. 7 
u państwa Langów. zdg 25 720

Szukam
z dobrem gotowaniem od zaraz. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 723

Panienka
poszukuje posady do samotnej 
osoby» Zgłoszeni a Kurjer Pozn. 

zdg 25 736
Kucharka
gospodyni

pierwszorzędna przyjmie posadę, 
najchętniej d-j starszego państwa. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 676

Przychodnia
inteligentna poszukuje zajęcia. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 S98

Starsza
inteligentna panina, dóbr, świa­
dectwami poszukuje posady do 
dzieci wyręczenia pani. Zna ję­
zyk niemiecki, szycie, gotowanie. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 23 948

Dziewczyna
dobrem.i świadectwami, samo- 
rlzielnem gotowaniem. poszukuje 
posady do wszystkiego. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 947

Fryzjer
damsko męski z wodna ondulacja 
dobry w swym zawodzie, poszu­
kuje posady. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 25 939

Dziewczyna
uczciwa, samodzielne gotowanie 
szuka posługi oil zaraz lub 15. tl. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 931

150 zl
kaucji da ogrodnik żonaty za po­
sadę lub jakakolwiek stała pracę. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 926

Dziewczyna
wiejska starsza poszukuje posady 
od 15. 11. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 25 919
Dziewczyna

skromna, uczciwa, szuka posady. 
■Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 918

Sierota
poszukuje posługi na popołudniu. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 24 758

Starsza
zaufana służąca poszukuje pracy. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 24 760

Biurowa
maszynistka szuka posady. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 24 763

Posługaczka
uczciwa, pracowita poszukuje po­
sługi na popołudnie. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 24 745

Gospodyni
stanowiska poszukuje zaraz znam 
świetnie kuchnię, szycie. Oferty 
Bydgoszcz. Mickiewicza 1 m. 10 

zdg 23 491
Posługi

biur sprzątania, lub prania po­
szukuje. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 25 304

Ogrodnik
żonaty, lat 33. przyjmie posadę 
stróża, portjera itp.. zna central­
ne ogrzewanie oraz wszelkie pra­
ce. F. Zmuda. Krańcowa 67.

zdg 25 311

Osoba
nawskroś uczciwa, zaufana, zaj- 
mie sie domem samotnej osoby 
ewentl. pół dnia z gotowaniem, 
bez. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 24 663

Sierota
poszukuje posługi do południa za 
pokoik. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 24 757

Uczciwa
dziewczyna z gotowaniem do 
wszystkiego poszukuje posady. - 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 469

Posługi
z gotowaniem lub bez szukam. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 35 474

Kucharka
do wszystkiego poszukuje posady. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 388

Książkowa
wzgl. książkowy do podwórza, do 
doju mleka, do kasy , od zaraz na 
majątek 1 600 mórg w Poznań- 
skiem. Zgłoszenia z odpisem świa­
dectw do Kur jera Poznańskiego

dg 4 039

Uczeń
piekarski może sie zgłosić. Po­
znań, Kościelna 14, Jeżyce.

zdg 25 647

Fryzjer
młodszy, posada stała. Górna 
Wilda 95. zdg 25 655

JLIBTIMMPOLSKA
W najnowszym (45-tym) numerze:

Z wędrówek po Łodzi
Bieg św. Huberta w Warszawie

W starym piecu.....
Dziesięć tańców za dolara

Nowe przygody Henia.....
Czy Kiepura się żeni ?

Każdy numer przynosi na 24 stronach wszelkie aktualności z kraju i zagranicy’ 
odcinek oryginalnej polskiej powieści, całą nowelę, dział mody i spraw 

kobiecych, szachy, brydż, rozrywki umysłowe, humor.
Cena 45 groszy 24 strony

Bezpłatne egzemplarze okazowe wysyła na żądanie administracja: 
Poznań, św. Marcin 70.

Uczciwa
dziewczyna szuka posady do re­
stauracji lub cukierni. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25129

Posługaczka
starsza poszukuje posady z goto­
waniem,, cały dzień zaraz. Ofer- 
ty Kurjer, Poznański zdg 25 511

Służąca
zaraz rzeźnicfcwo. Kanałowa 15 

zdg 25 657

Służąca
gotowaniem, uczciwa, pracowita.. 
Oferty odpisami świadectw Ku­
rjer Poznański zdg 25 748

Urzędnik
gosp., kawaler, wytrawny facho­
wiec, kaucja pożądana. Zgłosze­
nia Kurjer Pozn. zdg 25 759

Pomocnica krawiecka
potrzebna, św. Marcin 29, m. S. 

zdg 25 799 
Dziewczyna

czysta do wszystkiego. 27 Grud­
nia 2 — 10. zdg 25 810

Ekspedientka
zdolna branży porcelany znajo­
mością nienreckiego potrzebna. 
„Ozdoba“, św Marcin 4.

zdg 25 819
Fryzjerka

potrzebna, ldbelta 12.
zd g 25 964

Fryzjerka
potrzebna od zaraz. Stefan Szy­
mański, Chodzież, św. Barbary, 

zdg 25 853
Panienka

uczciwa, czysta do dzieci i prac 
domowych bez spania potrzebna 
zaraz. Bydgoska 2. m. 1.

zdg 25 846
Służąca

Szamarzewskiego 29/22, m. 11. 
z d g 25 841

Chłopiec
do posyłek potrzebny zaraz. Po­
znańskie Towarzystwo Telefonów 
Piekary 16X17. zdg 25 877

Posłngaczka
całodzienna potrzebna. _ Emilji 
Sozamieckiej 5, mieszkanie 6.

zdg 25 954
Młynarz

posiadający 1000 zł znajdzie sta­
ła samodzielna posadę. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 25 859

Kuchmistrzyni
poleca sie do gotowania na śluby 
odpusty, jakoteż imieniny, pole­
cenia pierwszorzędne. M. Roż­
nowska, Skarbowa 21 — 2.
 zdg 25 182

Gospodynie
pokojowe, kucharki, dziewczyny 
gotowaniem. Lewandowska. Ale­
je Marcinkowskiego 16.

zdg 25 112
Mam

500 zł. Poszuikuję posady woźnego 
inkasenta. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 25 316

Absolwentka
szkoły handlowej poszukuje posa­
dy jako praktykantka do biura. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 25 262

Pomocnik
handlowy po _ wojskowości bran­
ży kolonialnej, delikatesów, win, 
wódek poszukuje jakiejkolwiek 
posady, zna książkowość i pisze 
biegle maszyna. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 261

MYDŁO DLA PSÓW 
ZABIJA PCHŁY POD 

GWARANCJĄ,
[DEZYNFEKUJE ¡OCZYSZCZA 

JEST NIE TRUJĄCE 
JBEZ ZAPACHU

UNIVERSUM, Poznań. 
Żadać w aptekach i drogeriach.
 ng 11 760/1

Popołudniu
zajmie sie dziećmi wychowawczy­
nią, pomoc lekcjach. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 2o 169

Trykotarka
dzielna, wypraktykowana w poń­
czochach, trykotach szuka posa­
dy, miejscowość obojętna. Oferty 
"nrjer Poznański zdg 25 050

Krawcowa

Dziewczyna
do wszelkich prac domowych z 
gotowaniem zaraz lub 15-go szu­
ka posady. Oferty Kurjer Pozn. 
zdg 25 572

Krawcowa
z długoletnia praktyką specjalist­
ka garderoby dziecięcej ub’anka 
dla chłopców, bielizna, poszukuje 
posady po domach. Kwiatowa 11 
m. 7 I ptr. prawo. zdg 25 503

Młoda
górnoślązaczka, mówiącą niemiec­
kim, z dobrego domu, poszukuje 
posady bony do 1—2 dzieci. Umie 
szyć i za.imie się gospodarstwem. 
Oferty „Par“, Katowice, Pierac- 
kiego 8, pod „Bona".

Pg 8 931-71,80

Dziewczyna
do wszystkiego z gotowaniem 
szuka posady Oferty Kurjer 
Poznański zdg 25 400

Posługi
po południu poszukuje najlep­
sze referencje sumienna, czysta, 

i Zgłoszenia Kurier Poznański 
zdg 23 418

Poszukuję
posady w składzie kolonialnym i 
3o wszelkiej pracy. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 25 348

Posady
jakiejkolwiek poszukuje najchęt­
niej do pomocy składu i domu z 
spaniem lub bez. Pracowałam w 
składzie piekarskim, kaucji 100,— 
zł. Znajduje sie w krytycznem 
położeniu. Łaskawe spieszne o- 
ferty upraszam do Kurjera Pozn. 
pod zdg 25 341

Kelner
z kaucja poszukuje stałej posa­
dy. Oferty Kurjer Poznański

zdg 25 368

Wychowawczyni
pierwszorzędne referencje szuka 
posady. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 25 374

Szofer-kawaler
poszukuje posady 10 lat pracował 
na jednem stanowisku. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 443

Dziewczyna
nawskroś uczciwa i czysta z do­
brem gotowaniem poszukuje po­
sady od 15. 11 lub 1. 12 do 1—2 
osób. Oferty Kurjer Poznański

zdg 25 326
Osoba

pórzadna. uczciwa poszukuje po­
sługi przed południem lub popo­
łudniu. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 24 714
Gospodyni

kucharka znająca gospodarstwo 
wiejskie i chów drobiu — dobre 
świadectwa szuka pracy we dwo­
rze. Oferty Kurjer Poznański

zdg 25 395

^27. WOLNE MIEJSCA

Marszantka
znająca obszywanie abażurów cel- 
lofanowyeh potrzebna. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 573

Lekarza
dentystęfki) chrześc. poszukuje 
do współpracy lekarz dentysta. 
Późniejsze objęcie praktyki moż­
liwe. Szczegółowe oferty uprasza 
się do Kurjera Poznańskiego

zdg 25 094

Uczennica
fryzjerska Wjazdowa 8.

zdg 25 661
Woźnica

potrzebny. Jeżycka 34, piekarnia, 
zdg 25 670

Kierownik
•do kawiarni cukierni, prowincja 
zaraz. Oferty Kurjer Poznański

zdg 25 696
Bona

freblanka od 15. 11. do Szamotuł 
do dwojga dzieci 2—5. świadec­
twa, życiorys, fotografia do Ku­
riera Poznańskiego zdg 25 730

Pierwszorzędną
JcucJłajrAę

znajaca sie doskonale na ku­
chni warszawskiej, wszelkie­
go pieczywa oraz na zimnym 
bufecie, poszukuję się od za­
raz w Poznaniu. Zgłoszenia 
z odpisami świadectw do Ku­
riera Poznańsk. pod dr 4 002

Trykotarka
i uczennica potrzebna zaraz. — 
Zgłoszenia plac Sapieżyński 11 
mieszkanie 14. zdg 25 734

Dziewczyny
do wszystkiego zaraz. Górna 
Wilda 193, m. 1. ¡zdg 25 710

Dziewczyna
wszystkiego pozamiejscowa. Mar­
cin 52/53 — 9. zdg 25 772

Dzielny
młodszy ekspedjent

do konfekcji i bfaiwatów, umie­
jący dekorować okna „figura 48“ 
potrzebny od 1. 12.. Oferty wraiz 
fotograf ja, podaniem wynagro­
dzenia, Kapuściński, Gdynia. — 
Plac Kaszubski 5. ng 12 532

Fryzjerka
lub damski fryzjer (trwała i wo­
dna ondulacja) potrzebna, „Hi- 
gjena“, Gdynia, Alaska.

mg 12 533
Fryzjerka

dobra siła potrzebna na stała po- 
sadę. Plac Wolności 13.

zdg 25 834

Stenotypistka
piszaca biegle na maszynie i ste­
nografująca od zaraz do redakcji 
tygodnika. Oferty z odpisami 
świadectw i podaniem warunków 
do ekspedycji Kurjera Poznań­
skiego ng 12 535

Zastępca adwokata
potrzebny do kancelarii adwokac­
kiej na Pomorzu. — Zgłoszenia 
wraz z podaniem warunków do 
Kurjera Pozn. zdg 25 911

Posłngaczka
z gotowaniem na Łazarz potrze­
bna. Zgłoszenia Jasna 6/7 I p. 

zdg 25 895

Służąca
zaraiz. Półwiejska 7 — 9. 

zdg 25 943

Sprzedawcom
spnzedaje tanio mydła Mydlarnia. 
Cbwaliiszewo 37. zdg 25 941

Nauczycielka
prawo nauczania, francuski, nie; 
miecki, muzyka do dziewczynki 
V powszechnej na wieś. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 25 937

Cholewkarz
samodzielny kawaler na dobrą 
pracę od sztuki lub na tygodniów­
kę potrzebny od zaraz. Zgłoszenia 
L. Frąckowiak, Woźna 12.

zdg 25 930

Uczeń, manicnrzystka
i fryzjerka w jednej osobie po­
trzebni. Fryzjernia, Ratajczaka. 
40._______ zdg 25 924

Służącą
Polm 3 m. 5. zdg 25 915

^.jioz'rytoa11

Kino Tęcza Wilda
Wielkomiejskie cienie.
 zdg 215 829

Najmodniejsze suknie
najmodniejsze, uczesania w naj­
nowszym filmie „Żona w złotej 
klatce“, pierwszy raz w Pozna­
niu w kinie „Moje“, p 1682

Kino Tęcza Łazarz
„Szalona noc“ — Lorreta Youg. 

zdg 25 842
Sekret kobiety

Potężne arcydzieło milośr.e. Ki- 
no „Sfinks". zdg 25 879

Humor zagraniczny

I V
»/ 
O'n a:

- Na pewno musiala o mnie źle mówić.. 
Skąd to przypuszczasz?

— Bo już dwa razy mnie dziś pocałowała 
(Matin — Paryż).

co futro - to Edmund Rychter - co palto - to Edmund Rychter - co ubranie - to Edmund Rychter, Poznań Ostrów

Pr7Prlutłilł3 na “’““ńC listoyad 1934 roku za oba wydania razem w Powianiu 
I w ekspedycji zł 3,20. w agencjach w mieście zł 3,50, z odnoszeniem do

, . tom u w Poznaniu zl 3.70. z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem
miesięcznie zł 4,14. kwartalnie zl 12,40. pod opaska miesięcznie w Polsce zl 7.50 w innych 
krajach z) 9.50. W raaae wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie 
strajków i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie mai» 
prawa domagania 8!« imedostarozonych numerów lub odszkodowania.

W wydaniach wiełkoświątecznych i uroczystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony do Redakcy i Administracji: 44-61, 14-76, 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w niedzielę,

O^łosztpnia na stronie 5-1 sinawej 25 gil, na stronie 4-4amowej przy końcu tekstu y^luańCllld redakcyjnego 60 gr, na stronie czwartej (lub piątej) 100 gr na stronie 
od 1-lamowego t/t" praetl "dadomościamd potocznemi 200 grtóśO&WBas


	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0107.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0108.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0109.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0110.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0111.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0112.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0113.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0114.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0115.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0116.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0117.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0118.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0119.tif‎
	‎D:\DO WPUSZCZENIA\Kurier Poznański\KP 1934 (tylko 4 kw są braki)\11\576747\0120.tif‎

